Nr 220. 


Niedziela, 28 Września 


Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
Z wyjątkiem dni poświątecznych. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 5 cen- 
tów, poeztą 8 centów. — Biuro Redakcyi i Admini- 
strącyj ulica Czarnieckiego 1, 8. -— Listy należy 
frankować. 


Rekłamacye otwarte wolne od opłaty. 
Telefon Redakcyi nr. 38. 


Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 16 zł, półrocznie 8 zł, kwartal- 
nie 4 zł, miesięcznie 1 zł. 35 et. W miejscu: roczuie 12 zł, półrocznie 6 zl., kwartal- 
nie 3 zł, miesięcznie Í zł Prenumerata zagraniezna: W Niemczech 1 zł. 60 et. mie- 
sięcznie. We wszystkich innych państwach 1 zł. 90 et. miesięcznie. | 

„aPrzewodnik naukowy i literacki**, dodatek zniesięczny do «Gazety Lwowskiej», otrzymają | 
cało- i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca 
czerwca lub od 1 lipca do końca grudnia, ćwierćroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi 75 ct., drudzy 
30 c. — Przewodnik prenumerowany Osobno kosztuje 4 zł. 


Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 cev- 
tów, kilkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza. 


Ogłoszenia osóh i zakładów prywatnych przyj- 


| muje wyłącznie biuro dzienników Ludwika Plohna, 


ulica Karola Ludwika 1. 9; we Francyi, w Paryżu 
wyłącznie agencya pana Adama, Boulevard Raspail 


| Nr. 105 bis 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 


— 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 6 
Września b. r. Bajmiłościwiej zatwierdzić wy- 
bór Mieczysława hr. Borkowskiego na 
prezesa, a Antoniego Józefowicza na za- 
stępcę prezesa Rady powiatowej w Bor- 
szczowie. 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 7 
września b. r. najmiłościwiej zatwierdzić wy- 
bór Włodzimierza Truskolaskiego, wła- 
Ściciela dóbr, na prezesa Rady powiatowej w 
Sanoku. 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył najwyższem postanowieniem z dnia 21 
września b. r., zezwolić najmiłościwiej, aby 
wyrażonem zostało radey ministeryalnemu w 
Ministerstwie wyznań i oświaty, dr. Karolowi 
Lindowi, przy sposobności przeniesienia go 
na własną jego prośbę w stan stałego spo- 
czynku Najwyższe uznanie dla jego wielole- 
tniej i pożytecznej służby. 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 12 
września b. r. zamianować rz. kat proboszcza 
w Żółkwi ks. Karola Baucha tytularnym 
opatem-infułatem. 


Pan Minister handlu zamianował sekre- 
tarza pocztowego Kazimierza Łaskiego, tu- 
dzież starszego komisarza pocztowego Szeze- 


= 
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ANATOL KRZYŻANOWSKI. 


tf KATEDRZE! 


WSPOMNIENIE. 
(Ciąg dalszy). 


I rozrzucając panoramiczną wstęgę nad- 
reńskich widoków, wiódł po niej palcem, 
pokazując pochylonej ku niemu kobiecie: 
Ten sam „Schloss-Johannisburg", po- 
darowany został Metternichowi, a raczej mar- 
szałkowi Kellermannowi, przez cesarza Napo- 
leona. A dalej: zwaliska „Ehrenfels“, to za- 
mek... zniszczony przez Francuzów; „Guten- 
fels“ zburzony przez nich. Na lewo: „Sehoen- 
burg*, obalony przez moich rodaków. Zresztą, 
w powieści tej, daty zmieniają się tylko: 
„Katzenelinbogen", to ruiny zamczyska. Toz- 
bitego przez Francuzów w 1806 r. „Rhein- 
fels“, zburzony był przez nich w 1795; 
„Rheinsee i Kónigssthul*, zniszczone zostały 
przez wojska galijskie, podczas wielkiej rewo- 
lueyi. „Lahneck i Stoltzenfels* obrócili w pe- 
rzynę nasi dziadowie. i 

Palec jego posuwał Się coraz wyżej, ku 
Kolonii ; oczy błyszezały, oblicze, objęte krótko 
ściętą czarną brodą, pałało wzruszeniem i 
zapłem. 

— Kobleneya, — ciągnął — naznaczo- 
na jest mieczem francuskim. Tu, na prawo, 
na skale wyniosłej, obelisk ku czci generała 
Hoche upamiętnia miejsce, w którem wojska 
jego Ren przekroczyły. Ruiny zamku „Seyn* 


pana Jorkascha-Kocha radcami poczto- 
wymi we Lwowie. 


CZESC NTIEURZĘDOWA 


Lwów, 25 września 


Stusunki wzajemne między Franeyą a 
Anglią; nie od dzisiaj zaprzątają umysły po 
obu wybrzeżach kanału La Manche. Odoso- 
bnienie Anglii od państw kontynentalnych, 
od dwóch lat, mianowicie od pamiętnej de- 
peszy cesarza Wilhelma do prezydenta Trans- 
vaalu Krftgera, silnie zarysowujący się anta- 
gonizm między Anglią a Niemcami, wreszcie 
oportunistyczne widoki polityki francuskiej, 
skłoniły pewną część publicystów i polityków 
francuskich, że podnieśli w ostatnich czasach 
znowu gorąco myśl bliższego porozumienia 
się między Wielką Brytanią a Rzeczypospo- 
litą. Głównym argumentem przemawiającym 
za tem, jest naturalnie nadzieja, że zbliżenie 
to przyczyniłoby się przedewszystkiem do 
osłabienia i zmniejszenia wpływu niemieckie- 
go w Europie, a wzmocnienia stanowiska 
Francyi. To też ta część prasy francuskiej, 
korzysta skwapliwie ze sposobności i używa 
przeważajacego wpływu dyplomacyi niemie- 
ekiej, który uwydatnił się świeżo przy spo- 
sobności zatargu grecko-tureckiego z oka- 
zyi załatwienia go w Konstantynopolu, a- 
żeby poprzeć swe wnioskowanie i oddziałać 
w duchu swych wywodów na opinię nie tylko 
w kraju i nie tylko nad Tamizą, ale nawet 
i nad Newą. 

Zeszedł się zaś z tem fakt, który dowo- 
dzi rzeczywiście, chociaż zapewne tylko prze- 
mijającego, zbliżenia się Francyi do Anglii a 
zaprzestania wzajemnych niechęci i podejrzeń. 
Mianowicie Anglia zgodziła się na wyrzecze- 


mmm 


Tunisem, który zapewniał jej „po wszystkie | spę tę w całości, a nie inaczej postąpiła w 


czasy* tak dalece wyjątkowe w tym kraju 
stanowisko, że chociaż kraj ten znajduje się 
pod protektoraiem Francyi, właściwie jednak 
wszystkie korzyści z niego odnosiła dotąd 
Anglia. Obecnie Anglia będzie miała już tyl- 
ko takie stanowisko handlowe w Tunisie, ja- 
kie ma Francya, a jedynie bawełna angiel- 
ska doznawać będzie nedal co do cła ulg 
nadzwyczajnych, większych nawet niż dotych- 
czas. Ponieważ zaś wszystkie inne stosunki 
czynią dowóz towarów do Tunisu łatwiej- 
szym Francyi niż Anglii, przeto Francya opa- 
nuje teraz cały handel w Tunisie i odtąd do- 
piero będzie Tunis rzeczywiście jej kołonią. 

Czy jednak fakt ten może wpłynąć na 
ukształtowanie się stosunków między Francyą 
a Anglią w ogóle i czy argumenta przychył- 
nych Anglii polityków francuskich mają re- 
alne widoki ziszezenia się? Na to pytanie 
prasa niemiecka stanowczo odpowiada: nie! 
Pociesza się 'ona mianowicie tem, — i zdaje się 
co do tego mieć słuszność, — że pomimo chwi- 
lowego zaostrzenia się stosunków między An- 
glią a Niemcami, które zresztą, mówiąc na- 
wiasem, w ostatnich tygodniach widocznie 
złagodniało, — w istocie rzeczy jest o wiele 
mniej spornych i drażliwych kwestyj czy an- 
tagonizmów między Niemcami a Anglią, ani- 
żeli między Francyą a Anglią. Pomimo so- 
lennych przyrzeczeń, Francuzi ani chwili nie 
wahali się zamienić Biserty, przystani w Tu- 
Disie, na jeden z najpotężniejszych, najbar- 
Gziej niezdobytych pertów morskich, z któ- 
rego, Dä wypadek wojny, ckręta irancuskie 
wybornie mogą panować nad tak ważną 
dla Anglii drogą morską wiodącą od Gi- 
braltaru do Suezu i z Suezu do Indyj. Port 
ten w wysokim stopniu zachwiał znacze- 
niem i potęgą Anglii na morzu Sródziem- 
nem, ale Francya nie dbała o przyrze- 
czenie dane Anglii, gdyż wiedziała, iż 
Anglia nie wypowie jej z tego powodu 
wojny. — Podobnie także, nie oglądając się 
na Anglię, której hande był dotąd panem 
sytuacyi na Madagaskarze, ani na dawne u- 


nie się swego traktatu handlowo-cłowego z | kłady z W. Brytanią, zagirnęła Francya wy- 


świadczą również o tryumfalnym ich pocho- 
dzie. Oa „Rheineck“, aż do „Kolonii“, wszę- 
dzie widnieją ślady zwycięzkiego oręża wojsk 
naszych. I tu, na tej ziemi, krwią francuską 
użyźnionej, ośmielili się wznieść pomnik, ku 
upamiętnieniu jedynej klęski i hańby naszej. 
Zapomnieli, iż urągowisko to, które im milion 
marek pochłonęło, może złe jeszcze przynieść 
owoce. 

Palec, wskazujący wymieniane zamezy- 
ska, drżał silnie. W czarnych oczach Prowen- 
salczyka płowe zapałały się błyski. Uniesie- 
nie dumy i patryotyzmu kazało mu zapomnieć 
o wszystkiem, nawet o pięknej, słuchającej 
go kobiecie. 

Jasne źrenice pani Zofii, w niego wpa- 
trzone, piły ten zapał bezwiednie. 

— Nie widziałam pana jeszcze takim, — 
szepnęła z podziwem. 

— Pardon, — zawołał, chyląc kornie 
głowę. — I znów przypomnieć muszę, iż mó- 
wiłem do córy wolnego niegdyś, a rycerskie- 
go narodu; do istoty, która słowa moje odczuć 
i zrozumieć potrafi ... 

Pani Zofia, na znak sympatyi i współ- 
czucia, wyciągnęła do niego rączkę. On tę 
dłoń malutką ujął i pochylając się spojrzał 
głęboko w oczy kobiety. 

— Zwaliska i wzgórza nadreńskie, — 
mówił, — posiadają punkty wytyczne, bar- 
dziej pami pokrewne, nad echo pobojowisk 
franeuskich. 

Z pod ciemnego łuku brwi, podniosły 
się ku niemu z pytaniem, dwa przejrzyste 
topazy o złotych błyskach w źrenicy. 

Spojrzenie to podnieciło jeszcze męż- 
czyznę : 

— Per Baccho! — zawołał — drugich 
takich oczu w życiu nie spotkałem. Ona je- 
dna chyba mogła je posiadać. 

— Kto? 


Siamie, zajmując mimo protestu Anglii lewy 
brzeg rzeki Mekong, dzięki czemu francuska 
Indochina przytyka obecnie bezpośrednio do 
ważnej prowineyi Chin południowo-zachodnich, 
do Ynnen. Nie powiodło się wprawdzie Fran- 
cyi już równie szczęśliwie w Kongo, nad Ni- 
lem, poniżej jeziora Alberta, lecz i tutaj po- 
stępowała Francya z całą bezwzględnością w 
obec praw. interesów, protestów i życzeń An- 
glii, a jedynie klimat i nieprzychylna posta- 
wa krajowców stanęły dotychczas w poprzek 
planom Francuzów. Prócz tego wszystkiego 
jest zaś jeszcze jedno źródło niedającego się 
nigdy i niczem załagodzić antagonizmu mię- 
dzy Francyą a Anglią, a to: sprawa egip- 
ska. Anglia z Egiptu ustąpić nie chee, i je- 
żeli światowe stanowisko jej handlu, oraz jej 
polityczne znaczenie ucierpieć nie mają, u- 
stąpić nawet nie może; natomiast Francya 
nigdy nie pogodzi się z myślą, ażeby Egipt 
miał należeć nie do niej, lecz do Anglii, i 
już dzisiaj obiecują sobie Francuzi, że skoro 
Anglicy w tym, czy przyszłym roku ukończą 
wyprawę na podbój Sudanu, wówczas Fran- 
cya wraz z Rossyą i Turcyą wytoczą kwe- 
styg o władzę w kraju Faraonów. — W obec 
tego trudno przywiązywać większe znaczenie 
do prób zbliżenia się francusko-angielskiego. 


Rada Panstwa. 


Wiedeń, 23 września. 
(Korespondencya „Gazety Lwowskiej“). 


Pierwsze posiedzenie Izby wyższej 
rozpoczęło się o godzinie 1 minut 20 w o- 
becności 66 członków. Z Polaków obeeni pp. 
Borkowski i Zaleski. Na ławie rządowej pp. 
hr. Badeni, hr. Welsersheimb, bar. Gautsch, 
hr. Gleispach i hr. Ledebur. Loże i galerye 
zupełnie puste. 

Pan Prezes gabinetu hr. Badeni o- 
znajmia, że Najj. Pan raczył prezesem i wi- 


— Loreley. Wszak pod skałą jej prze- 
pływamy właśnie. Loreley, opiewana przez Hei- 
nego ityłu innych poetów, Loreley, która wa- 
biła wzrokiem swym i spiewem podróżnych, 
by statki ich rozbijać tutaj a życie złamać i 
zabrać. Młoda kobieta cofnęła rączkę, dekla- 
mując z przybranym patosem, początek znanej 
ballady : 

Ich weiss nicht, was soll es bedeuten. 

— 0, pani wiesz dobrze, co może to 
znaczyć — trawestował słowa poety. — Lo- 
reley, to symbol, stworzony przez mądrość 
podań ludowych, uosobiający zaś władzę, ja- 
ką piękność kobiety będzie do końca świata 
na nas wywierać. Wiemy, że istnieją skały, 
o które możemy rozbić życie, a jednak, wa- 
bieni spojrzeniem lub głosem, zamieszkującej 
je rusałki, narażamy wszystko, nawet cele po- 
ważne, często społeczne lub ogólno-ludzkie, z 
istnieniem naszem związane, by czoło o skałę 
taką rozstrzaskać. 

— Jestże to bohaterstwo, er lekko- 
myślność ? 

— Ani jedno, ani drugie. Instynkt we- 
wnętrzny, siła żywiołowa, której oprzeć się 
nie mamy mocy. Do wszystkich tych zam- 
czysk nadreńskich, przywiązane są romanty- 
czne i rycerskie legendy. Zadna jednak ze zna- 
nych mi bobaterek owych pieśni, nie odpo- 
wiada żywiej obrazowi pani, nad klasyczną 
Loreley. Rusałka, której czar niekezpieczny 
na wodach tych, wszechświatową zdobył sła- 
wę, musiała posiadać, jak pani, oczy zimienne, 
toń morską przypominające i włosy, z prc- 
mieni zorzy północnej utkane. 

Różowa jutrzenka rumieńea oblała pię- 
tne rysy kobiety. 

— Ta fala krwi wraca mi otuchę. Ina- 
czej, mmyślałbym, iż egzotyczna i poetyczna 
Loreley moja, u stóp tej skały, w mgłę się 
rozpłynie. 


Napróżno próbowała uwolnić się z pod 
wpływu jego spojrzeń gorących, a zapał roz- 
wiać, przybranym umyślnie tonem żartobli- 
wym. Wybuchowa, namiętna natura połu- 
dniowca, porywała ją ogniem swym, wzru- 
szała szczerością, upajała żarem źrenic i mocą 
słowa. 

Tam, nad szarą Wisłą, w eiszy mazo- 
zowieckiego dworu, nikt jej tych rzeczy nie 
mówił. Mąż, poczciwości człowiek, zawołany 
gospodarz i postępowy hodowea inwentarza, 
w niczem jej się nie sprzeciwiał, bo za duży 
na to wniosła mu posag. Zapytany z niena- 
cka, jak żona wygląda, nie umiałhy może dać 
szybkiej odpowiedzi. Owe włosy bowiem „z 
promieni zorzy północnej utkane“ nie były 
w jego guście. Całe życie lubił ciemne splo- 
ty, rumiane lica, usta skłonne do śmiechu i 
oczy tryskające wesołością. Lubił trzeźwe, mo- 
cno po ziemi stąpające natury ; tymczasem lo- 
sy dały mu obok owego wielkiego posagu, 
chodzącą poezyę za żonę. Nie przeszkadzał jej 
więc: grać, marz.ć i czytać, dużo czytać, „ką- 
pać się w eterach*, jak mówił, sam jednak 
pozostał od nich dalekim. 

I, pobiegłszy myślą w przeszłość, spę- 
dzoną wśród owych mazowieckich równin, 
pani Zofia dała sobie rozgrzeszenie za wzru- 
szenia, doznawane Od niejakiego czasu. Wszak 
i jej się coś w życiu należało? I ona miała 
brawo, jeżeli nie do szczęścia, według wła- 
snych pojęć, to do chwili złudzeń. Wysłano 
ją tu dla zdrowia, dla otrząśnięcia się z za- 
bójezej apatyi, a cóż ją szybciej pokonać mc- 
gło nad zdarzenia ostatnich kilku tygodm? 
Każde spotkanie z wykwintnym, pełnym o- 
gnia Prowensalezykiem, każde gorętsze jego 
słowo, lub ogniste spojrzenie, było właśnie 
iskrą elektryczną, pokonywającą ową gnuśneść 
ducha. 

(Ciąz dalszy nastąpi). 


ceprezesami Izby zamianować tych samych 
panów, którzy funkcye prezydyalne pełnili 
już w pierwszej sesyi kadencyi obecnej. P. 
Prezydent ministrów zaprasza ich, aby zajęli 
swoje miejsca. 

Prezydent książę Windisch-Graetz, pierw- 
szy wiceprezydent książę Karol Auersperg i 
drugi wiceprezydent hr. Hoyos zajmują swoje 
krzesła na wzniesieniu. 

Prezydent powitał Izbę wyrazem prze- 
dewszystkiem wdzięczności dla Najj. Pana za 
ponowny dowód Najwyższego zaufania, a po- 
tem zapewnienia, że sumiennie pełnić będzie 
swój obowiązek w duchu bezstronności; na 
rozpoczęcie zaś czynności Izby wznosi okrzyk 
na cześć Najj. Pana, który Izba trzykrotnie 
z zapałem powtarza. 

Książę Schónburg i br. Kalnoky, 
po raz pierwszy obecni, składają przyrzecze- 
nie na konstytucyę. 

Zmarłym członkom księciu - biskupowi 
Zornowi, hr. Chorinskiemu i Arnetowi po- 
święca prezydent ciepłe wspomnienia po- 
śmiertne, a Izba czci pamieć ich przez po- 
wstanie z miejsc. 

Pismo z prezydyum gabinetu wzywa 
Izbę, aby wybrała członków swoich do Dele- 
gacyj dla wspólnych spraw Monarchii; wy- 
bór ten odbędzie się na posiedzeniu nastę- 
pnem. 

Pismo z Ministerstwa skarbu oznajmia, 
że komisya centralna do rewizyi katastru po- 
datku gruntowego jest rozwiązana, ukończyła 
bowiem swoją czynność. 

Izba przystępuje do wyboru weryfikato- 
rów, a następnie do wyboru komisyi prawni- 
czej, w której skład weszli: br. Habietinek, 
dr. Hasslwanter, bar. Lemayer, bar. Mylius, 
bar. Prandau, p. Rakwicz, hr. Schónborn, dr. 
Stremayer i dr. Unger. 

Koniec posiedzenia o godzinie 2. — Na- 
stepne jutro. 


Wiedeń, 23 września. 
(Korespondencya „Gazety Lwowskiej“). 


W Izbie poselskiej rozpoczęło się 
posiedzenie o godzinie 11-tej min. 20, przy 
wielkim komplecie. Loże i galerye, aż do o- 
statniego miejsca zajęte. Na ławie rządowej 
wszyscy członkowie gabinetu. 

Rozpoczęło się posiedzenie od krótkiego 
przemówienia Pana Prezydenta gabinetu, któ- 
rego, gdy powstali Schónerianie powitali 
okrzykiem: Niech żyje Badeni, twórca jedno- 
ści niemieckiej! Gdy uciszyły się wywołane 
tym okrzykiem śmiechy na lewicy, Pan Pre- 
zydent gabinetu hr. Badeni rzekł: Jego 
(es. Król. i Apostolska Mość raczył Naj- 
wyższym patentem z dnia 9 b. m. zwołać 
Radę państwa. Na mocy Najwyższego upo- 
ważnienia do wprowadzenia Prezydenta z ty- 
tułu starszeństwa, zapraszam pana posła Zur- 
kana, którego wymieniono mi jako najstar- 
szego członka Izby, aby objął funkeye Pre- 
zydenta ze starszeństwa. 

Pos. Zurkan, zająwszy miejsce prezy- 
dyalne, mówi: Wysoka Izbo! Wskutek wieku 
sędziwego dostał mi się zaszczyt zainicyować 
ukonstytuowanie biura Izby poselskiej i prze- 
wodniczyć czynności jej, aż do wyboru Pre- 


2 


zydenta. Ze ściśnionem sercem podjąłem się 
obowiązku, bo wobec 80 roku Życia wiem o 
swojej nieudolności. Zem zdecydował się na 
przyjęcie tej godności, stało się to jedynie z 
poczucia obowiązku, żeby w miarę sił przy- 
czynić się do rozjaśnienia tersźniejszej sytua- 
cyi i ku temu błagam o błogosławieństwo 
Niebios. Witam was, wielce szanowni pano- 
wie i proszę na krótki czas moich funkcyj o 
poparcie i o względność waszą, tudzież o po- 
błażliwość dla wieku. (Brawo, brawo!). Tru- 
dno mi nie wynurzyć radości, żem doczekał 
się ery, w której wszystkie klasy i warstwy 
ludności uzyskały prawo uczestnictwa w usta- 
wodawstwie. Jest to wielki nabytek, który 
zawdzięczamy wspaniałomyślności Najj. Pana, 
nabytek wypływający z uznania, że nietylko 
własność i kapitał, lecz i praca umysłowa i 
fizyczna stanowi podstawę rozwojn Państwa. 
Wielee szanowni panowie koledzy! Czeka nas 
wielka praca; wielce ważne projekty leżą na 
stole Izby, których rychłe załatwienie jest 
obowiązkiem względem Cesarza i Państwa. 
(Brawo, brawo z prawicy). Wiele klęsk ele- 
mentarnych spadło na kraje, wielka bieda 
panuje w Państwie. (Wrzawa na lewicy. — 
Schónerianin Iro woła: Nie powinno się 
wyzyskiwać jej politycznie!). Lud żąda po- 
mocy i oczekuje od nas szybkich czynów. 
Odwołuję się do waszego patryotyzmu (wielka 
wrzawa na lewicy) i proszę was usilnie: za- 
przestańcie bezowocnych i czas zabierających 
sporów narodowych (głośne, przeciągłe śmie- 
chy na lewicy), pozwólcie zapanować poko- 
jowi Bożemu i dopuśćcie rychłe załatwienie 
ważnych czynności Izby, do czego zobowią- 
zuje nas miłość Ojezyzny. (Huczne brawa z 
prawicy ; wielka wrzawa na lewicy). W myśl 
dewizy Najj. Pana viribus unitis pracujmy 
niestrudzenie około dobra całego Państwa, 
około cywilizacyjnych i ekonomicznych inte- 
resów ludności w duchu intencyi wyborców 
naszych. (Brawo, brawo z prawicy; ironiczne 
śmiechy na lewicy). Wtedy Pam Bóg błogo- 
sławić będzie naszej pracy. Odemnie przyj- 
mijcie panowie zapewnienie, że zachowam 
najzupełniejszą bezstronność i postępować będę 
wedle przepisów regulaminu. (Demonstracyjne 
huczne brawa na lewicy). Na tem kończę, 
aby przystąpić do przepisanego regulaminem 
ukonstytuowania Izby. (Krzyki z lewicy: 
A gdzież mowa od Tronu?). Mniemam, że 
daję wyraz patryotycznym uczuciom Izby, 
kończąc lojalnym okrzykiem: Najjaśniejszy i 
najmiłościwszy Cesarz i Pan niech żyje! 
(Izba trzykrotnie, z zapałem okrzyk ten powta- 
rza, a tuż potem woła Schönerer: Naród 


niemiecki niech żyje! — co lewica trzykrotnie 
powtarza Schónererczyk Wolf zaś dodaje: 
Precz z Badenim! — co powtarza głos jeden 
z galeryi). 


Powoławszy czterech najmłodszych po- 
słów na prowizorycznych sekretarzy, Prezy- 
dent ze starszeństwa odbiera przyrzeczenie 
poselskie od nowowybranego pos. Eich hor- 
na, a stwierdzi wszy wedle regulaminu, że Izba 
zgromadzona w dostatecznej liczbie, zarządza 
wybór Prezydenta. 

Zabiera atoli głos pos. Pergelt i za- 
powiedziawszy, że lewica nie chce odwlekać 
niepotrzebnie wyboru Prezydenta, wywodzi 
jednak, że opozycya musi stać na straży pre- 
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rogatyw Izby, do których wedle ustawy na- 
leży uroczyste otworzenie sesyi przez Najj. 
Pana przed wyborem Prezydenta. Mowca in- 
terpretuje w tym duchu ustawę regulamino- 
wą, powołuje się na precedensa i zakłada 
protest przeciwko nieuszanowaniu ustawy, 
które ma posłużyć Rządowi do uniknienia 
kłopotu. (Żywe objawy zgody na lewicy). 

Prezydent ze starszeństwa odpowia- 
da, że pojmuje regulamin tak, iż Korona ma 
prawo, a nie obowiązek witać Izbę mową od 
Tronu lub orędziem. (Hałaśliwe protesty z le- 
wicy). Zresztą — powiada — sprawa ta nie 
należy do zakresu Prezydenta ze starszeństwa, 
który ma tylko zainicyować wybór Prezyden- 
ta. Wszystko inne należy do Prezydenta wy- 
branego. S 

Pos. Pergelt domaga się jeszcze kil- 
kakrotnie głosu, ale Prezydent ze starszeń- 
stwa stanowczo mu głosu odmawia; nato- 
miast daje głos pos. Gregorigowi (antisemi- 
cie) jako zapisanemu już przed posiedze- 
niem. 

Pos. Gregorig mówi, że dowiedział 
się, iż w Izbie znajduje się 16 urzędników 
policyjnych, przebranych za wożnych, (Ogłu- 
szające krzyki na lewicy). Uprasza przeto Pre- 
zydenta ze starszeństwa. ażeby ich natych- 
miast usunął. (Ustawiczne krzyki na lewicy). 

Prezydent ze starszeństwa oświadcza, źe 
mu nie o tem nie wiadomo. 

Wielu posłów z lewicy żąda głosu wśród 
nieustannej wrzawy, trwające) przez cały czas 
dokonywającego się teraz wyboru Prezyden- 
ta, w którym lewica nie uczestniczy. Schó- 
nerianie Iro i Wolf zbliska ubliżają Pa- 
nu Prezesowi gabinetu słowami i gestykula- 
cyami. 

Oddawanie kartek trwa do godziny pół 
do 1, poczem zawieszono posiedzenie dla skru- 
tynium. O godzinie 12 m. 45 Prezydent ze 
starszeństwa, zagaiwszy posiedzenie na nowo, 
oznajmia, że oddano 212 kartek, między 
niemi 9 białych, ważnych zaś 208, które 
wszystkie padły na pos. Kathreina. (Oklaski 
z prawicy). 

Prezydent Kathrein, powitany na 
miejsca prezydyalnem przeciągłymi oklaskami 
prawicy, a zelżywymi krzykami lewicy, szcze- 
gólnie Schónerera i bliższych towarzyszów 
jego, przemawia jak następuje: Wysoka Izbo! 
Dziękuję tym panom, którzy na mnie oddali 
swe głosy, za ponowny dowód zaufania. Wiem 
że biorę na siebie ciężar wielki, ale myślę 
spełniać mój obowiązek z wytężeniem wszy- 
stkich sił, spokojnie, bez uprzedzenia czynić, 
co regulamin przepisuje. Wiem, co do mnie 
jako prezydenta należy, a mając zamiar bez- 
stronnie postępować, proszę wszystkich panów 
o poparcie moich usiłowań. Nigdy nie poku- 
szę się o obejście regulaminu lub o pogwał- 
cenie go. Nie jestem prezydentem jednego 
stronnictwa, lecz całej Izby; zadaniem mo- 
jem jest pilnować i bronić konstytucyjnych 
praw Izby. Wiem dobrze, że mniejszość ma 
pierwsze prawo do opieki prezydyalnej; ja- 
koż użyczę jej, ile tylko będzie można. O ile 
regulamin pozwoli, chętnie przyczynię się do 
życzeń mniejszości, ale w interesie parlamen- 
taryzmu muszę też żądać, abyście panowie 
depuścili prawidłowy tok obrad. Wyborcy 
wysłali nas tu na to, żebyśmy obradowali i 


działali zgodnie dla pomyślności ludu. Mam | 
spełnić wielkie zadania, zadania społeczaó — 
polityczne; a lud chce koniecznie, żebyśm) | 
się na coś zdobyli. Bezowocowość dotychcz8 i 
sowa dłużej trwać nie może. (Tu lewich | 
wciąż przerywająca, najgwałtowniej praec | 
słowom Prezydenta protestuje.) Proszę wa | 
panowie, o dopuszczenie toku prawidłoweg! 
we własnym interesie parlamentu. Uznsjć 
prawa opozycji, o ile tyczą się samego przed” 
miotu obrad; ale i opozycya powinna prze'| 
cież trzymać się pewnych granic. Nie woln0k 
przecież takimi hałasami wciąż a wciąż prze | 
szkadzać obradom. Proszę was, pracujm) 
wspólnie, nie dla siebie (głosy z lewicy: dë 
Rządu!) i nie dla Rządu. lecz dla ludu; 
(Oklaski z prawicy.) Lud żąda już czynów: 
(Głosy s lewicy: Ale nie lud niemiecki:) 
Panowie, byłem i jestem gotów najzupełnid 
uszanować swobodę głosu; tą zasadą Kierf 
wać się będę. Pragnąc atoli zaopiekować SIŁ 
prawami mniejszości, muszę baczyć także nê 
prawa większości; bez tego nie ma parlamen“ i 
taryzmu. Jeżeli nie dopuścicie uchwał wi", 
kszości w granicach regulaminu, jakże pomy” ' 
śleć o życiu parlamentarnem? Chociaż sta” | 
czamy z sobą gorącą walkę, mniemam jednak: 
że wszyscy bez różnicy w jednem jesteśmy zgo | 
dni, w wierności i w miłości dla Monarchy- 
(Przeciągłe, rzęsiste oklaski z prawicy.) 01e- 
szmy się, że jest w Austryi taki punkt je” 
dnoczący wszystkie ludy bez różnicy narodo” 
wości i stronnictwa; a jest nim wierność 
względem Dynastyi. Wzywam was abyście dali 
wyraz temu uczuciu uwielbienia i wierności W 
okrzyku: Na. Pan niech żyje! (Izba trzy”. 
krotnie z zapałem okrzyk ten powtarza, ale 
tuż potem lewica, która przemówienie Prezy* 
denta wciąż przerywała, a szczególnie frakcya 
Schónerera podniosła wielki krzyk na Drot: 
denta: Precz z Kathreinem! Zdrajea! Sło* 
wiański Prezydent! i t. p. — co wywołuje 
wielki zgiełk.) | 

Pos. Pergelt, zażądawszy głosu dla 
sprawy formalnej i otrzymawszy go, uży- 
wa go do wycieczek przeciwko prawicy i Bag: 
dowi jako odpowiedzialnym za hałasy lewicy, 
bo te hałasy wywołuje nielegalne postępowa* 7 
nie. Dalej oburza się na gwałt zadany Izbie 
przez ukrycie policyantów w mundurze wo- 
źnych, a nakoniee protestuje przeciw wybo- 
rowi prezydenta, o którym lewica nie nie wie- 
działa, bo panował w sali taki hałas, że o 
zarządzonym wyborze niec słychać nie było. 
(Prezydent przerywa mowcy uwagą, że: 
ma głos tylko dla sprawy formalnej; ale le* 
wiea zakrzykuje prezydenta). Mowca ze wzglę- 
du na to, że Izba powinna być uroczyście po- 
witana mową od Tronu lub orędziem, żąda” 
zamknięcia posiedzenia i imiennego nad tym 
wnioskiem głosowania. 

Pos. Kaiser (Niemiec-ludowiec), zażą- 
dawszy głosu i otrzymawszy go, powiada, że 
prezydent powinien był nie udzielić mu gło- | 
su; ale mając go już, oświadcza, że jego stron- ` 
nietwo czyni akces do wniosku pos. Pergelta, $, 
a dalej wygłasza kalumnie na przezydenta. 
zarzucając mu przyjęcie prezesostwa, czego 
powstydziłby się każdy Słowianin. Mowca 
rzuca nakoniec prezydentowi w twarz niemie- 
ckie pfui! (Powszechne oburzenie na pra- | 
wicy). 


EN 
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ZA WINY MLODOŚCI 


NAŚLADOWANE Z FRANCUSKIEGO. 


XXI 
(Ciąg dalszy). 


mu 


Maneczka przeszła się parę razy po łą- 
ce, może bezwiednie i właśnie zakręcała w o- 
koło muru, gdy zob”czyła w rowie młodą 
wieśniaczkę, zajętą zbieraniem suchych liści 
do błękitnego fartucha ; dziewczyna podniosła 
głowę na odgłos kroków i Maneczka zoba- 
czyła, że była to jej znajoma — Filomena 
Malfroy. Sprytna twarzyczka siedmnastoletniej 
dziewczyny dziwnie się zmieniła; rysy się 
przeciągnęły, usta rozszerzyły, kształty figury 
były zaokrąglone, a w oczach, dawniej obo- 
jętaych i drwiących, widać było wyraz nie- 
pokojn i przerażenia. 

— Dzień dobry, Filomeno — rzekła 
panna Diosaz ; oto już więcej niż dwa mie- 
siące, jak ciebie nie widziałam... Co się z tobą 
działo przez ten czas? 

Filomena spuszczała oczy, a grymas ża- 
łosny usta jej wykrzywiał. 

— Nie dobrego, panienko.... — odrze- 
kła wreszcie — nie udało mi się i... spo- 
tkało mnie wielkie nieszczęście. 

— Nieszczęście ? Cóż takiego ? 

— (zy to panienka nie widzi? — od- 
rzekła ciągle ze spuszczonemi oczyma — a 
przecież to bije w oczy... 

Powstała. Chudość jej całej postaci kon- 
trast tworzyła z biodrami, które nadto się 
rozrosły, a nędzna jej spodniezka za krótką 
była z przodu. 


Piotrusia więcej doświadczona i oburzo- 
na na ten widok, wzruszała ramionami, mru- 
cząc pogardliwie. Maneczka zrozumiała na- 
reszcie i rumieniec okrył jej czoło. 

— Nieszczęśliwa! -— szepnęła. — Oto, 
czegoś się doczekała, dzięki lenistwu i włó- 
czeniu się!... Któż był tym nieponiem, które- 
go pokochałaś ? 

-— To Piotr Serraval, chłopiec z Men- 
thon, z którym pasliśmy bydło na wiosnę. 

— (o za wstyd!... Ożemi się z tobą 

przynajmniej ? 
On? — zawołała z gorzkim uśmie- 
chem — aha, pewnie! już mnie oszukał 
z inną!.. z dziewczyną z Veyrier i poszli ra- 
zem na winobranie do Chablais... Bóg wie 
GE on powróci!... Ach! gdyby tylko wró- 
cif l.. 

Usiadła na brzegu rowu i cisnąc oczy 
kułakami rzewnemi łzami się zalewała. 

— A gdyby wrócił? spytała Maneczka, 
co byś na tem zyskała, nieboraczko, jeżeli 
ciebie porzucił i zaleca się do innej? 

— Ależ ja go przecież zawsze kocham! 

zaszlochała Filomena — a gdyby tylko wró- 
eil, widzi pani, to bym mu okazała tyle mi- 
łości, że nabrałby znowu upodobania do 
mnie i moglibyśmy żyć jeszcze razem.... 
Jakto! zawołała panna Diosaz za- 
dziwiona, oszukał ciebie, porzucił, poszedł z 
inną, a tybyś jeszcze miała go kochać? 
Co pani chce! odrzekła Filomena 
okręcając w około palca tasiemkę od kafta- 
nika, nie mogę inaczej! tylko na mnie po- 
patrzy, to tak jakby urok na mnie rzucił: 
niemam już innej woli tylko jego i dzisiaj 
jeszeze, gdyby na mnie popatrzył tak samo, 
przebaczyłabym mu pomimo wszystkiego. 


— Bezwstydna! — mruknęła Piotrusia 
przez zęby. 
— Jakto! — przebaczyłabyś temu czło- 


wiekowi, który zadrwił sobie z ciebie i oszu- 


kał by ciebie znowu niedługo?... Nie posia- 
dasz więc ani wstydu, ani godności, ani mi- 
łości własnej ? 

— Ja nie wiem.... — szepnęła wznosząc 
ramiona do góry; kocham go... — a jeżeli 
GM zechce, reszta nie mnie nie obcho- 

Zi... 

Maneczka stała mileząca, jak osłupiała, 
przed tą na pół dziką istotą, która znowu 
płakać zaczęła, rzucając na nią z poza łez 
ukradkowe spojrzenia. Po chwili, panna Dio- 
saz wyciągnęła pulares i pochylając się nad 
Filomeną, wsunęła jej pieniądze w rękę. 

A Zal mi ciebie rzekła łago- 
dnie; — ale jeżeli ty jesteś winną, nie idzie 
za tem, aby twoje dziecko cierpiało... Wei 
to i przygotuj mu wyprawkę.... a jak będzie 
mało, przyjdź do mnie. 8 

abrała się do odejścia, wybierając jak- 
by przypadkiem ścieżkę wiodącą przez winni- 
ce i oddaiała się głęboko zamyślona, podczas 
gdy Piotrusia starała się ją dogonić — gde- 
rając: 

— Siedmnastoletnia dziewczyna !... CZy 
podobna!... Powinniby ją obić rózgami na 
placu przez kościołem |... Panienka sądzi, że 
dobry uczynek spełniła, a tymczasem popro- 
stu zachęciła do występku! ; 

Panna Diosaz nie nie odpowiedziała, cią- 
gle zamyślona, nie zważając może nawet na 
te słowa. 

— Oto jaka panienka jesteś! — gde- 
rała dalej służąca; — pozwalasz się unieść 
dobroci serca, nie pytając, gdzie to ciebie za- 
prowadzi... To tak samo jak z tą obrzydli- 
wą drogą! — dodała, dając folgę złemu hu- 
morowi. — Bóg wie, czy się z niej wydobę- 
dziemy !... 

— Nie troszcz się! — odrzekła nare- 
sde Maneczka zniecierpliwiona; — przecież 
zawsze gdzieś dojść musimy... nie tutaj, to 
tam I 


— 


A tymczasem myślała ciągle o Filome- 
nie. Zadawała sobie pytanie czy ta nieszczę- 
sna nie dała jej nauczki, jak wypada być wy- 
rozumiałą i czy w gruncie rzeczy, pomimo 
zupełnego braku zmysłu moralnego, ta na pół” 
dzika dziewczyna nie posiadała gorętszego i wię- 
cej kochającego serca, niż ona sama ?... Czyż ma 
być prawdą, że cnota wyziębia serce i że tro- 
ska o własną godność zatwardza nas w egol- 
źmie? Ta mała włóczęga była gotowa prze- 
baczyć kochankowi, który ją niegodnie oszu- 
kał, a oma, Maneczka była bez litości dla Fi- 
lipa. Błagał ją, a ona go odepchnęła; wra- 
cał, a ona drzwi przed nim zamknęła. Damę 
obrażoną stawiała wyżej niż wszystko... czyż 
to miało być czynem serca czułego i pozbawio- 
nego egoizmu ?... Powinna była przypomnieć 
sobie, że ten człowiek, którego tak ostro tra- 
ktowała, był dobrym dla niej; zanim go tak 
surowo osądziła, powinna była postawić na 
szali jego poświęcenie i szczerość pokuty... 
On, o tyle od niej starszy i wyższy pod ka- 
żdym względem nie wahał się upokorzyć 
przed nią swojej miłości własnej.... Wiedziała, 
że jest smutny, zniechęcony, samotny i po-- 
zwałała mu odjechać bez spojrzenia, bez sło- 
wa przyjaźni?.. A jeżeliby później stał się, 
rozpaczliwie nieszczęśliwym z jej przyczyny; | 
czyżby nie miała na całe życie wyrzutu su- | 
mienia za tę rozpacz, do której mogła nie 
dopuścić, okazując się mniej rozżaloną i sro- 
SCHER l 

Scieżka skończyła się u drogi, wiodącej 
wsprost do Toron; Maneczka, która nie była 
tutaj jeszcze od owego pamiętnego a straszne” 
go wieczoru, kiedy była obecną przy scenie % 
panią Archambault, zatrzymała się, niezdeey* 
dowana, ze ściśniętem sercem. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


> 


=~ Prezydent odpowiada, że ma poczu- 
Gie, iż zawsze spełniał swoje obowiązki Niem- 
Ca. Przyjmując prezesostwo, bierze na siebie 
tylko ciężkie obowiązki. Bez tego poczucia o- 
owiązku wolałby był w domu pozostać. Ja- 
koż spełni swój obowiązek znowu a nie da 
się lewicy zbić z toru. (Oklaski z prawicy). 

Posłowie Hofmann (Niemiec-narodo- 
wiec) i Daszyński interpelują prezydenta 
w sprawie rzekomych 16 policyantów ukry- 
tych w mundurze woźnych. 

Prezydent odpowiada, że jako były 
prezydent miał prawo aż do otwarcia nowej 
sesyi zarządzać domowemi spiawami Izby; 
wiedząe zaś, że w obec wielkich wymagań 
posłów liczba wożnych jest niedostateczna, 
przyjął kilkunastu nowych, a wziął ich z po- 
raiędzy należycie ukwalifikowanych wysłużo- 
nych wojskowych. Czy oni pozostają w sty- 
czności z policyą, o tem nic mu nie wiado- 
mo; a gdyby kto dostarczył dowodów na to, 
natychmiast wydali ich ze służby. 

Poczem w imiennem głosowaniu odrzu- 
cono wniosek Pergelta 197 głosami przeciw 
108 głosom. ` ` 

Ma nastąpić wybór pierwszego wieepre- 
zesa, ale pos. Steimwender (Niemiec-lu- 
dowiec) żąda głosu do jakiegoś oświadczenia. 
Prezes odpowiada, że nie pora dla oświad- 
czeń i po długiej utarczce z pos. Steinwen- 
derem stanowczo odmawia mu głosu, a za- 
rządza wybór wiceprezesa. 

Oddano 187 kartek, z tych 5 białych; 
wszystkie ważne padły na pos. Daw. Abra- 
hamowicza. (Oklaski a prawicy; szydereze 
wykrzyki na lewicy). 

Wiceprezes Dawid Abrahamowicz: 
Proszę przyjąć podziękowanie za zaszczytny 
ponowny wybór. 

W głosowaniu na drugiego wiceprezesa 
oddano kartek 170, z tych 6 białych; wszyst- 
kie ważne padły na posła Kramarza. (Okla- 
ski z prawicy). 

Drugi wiceprezes Kramarz tak samo, 
jak pierwszy wicep"ezes, dziękuje za wybór 
w bardzo krótkich stowach. 

Prezes chez polecić odezytać akty 
złożone na stole Izby, aby potem zamknąć 
posiedzenie; poseł Kittel (Schónerianin), 
atoli zabiera głos, aby zapytać prezesa, czy 
zechciałby na ściśle zaprzyjaźniony Rząd 
wywrzeć wpływ w tym duchu, by cofnął 
rozporządzenia językowe dla Czech i Mora- 
wy; gdy zaś prezes odpowiada, że to wy- 
chodzi poza kompetencyę prezesa, powstaje 
ztąd nowa burzliwa scena, w której odznacza 
się brutalnością pos. Schönerer przy pomocy 
swoich zwolenników Iry i Wolfa. Pos. Wolf 
rzuca prezesowi w twarz: Pogardzamy pa- 
nem! na co Prezes: Panowie, to nie spra- 
wia na mnie żadnego wrażenia; mam za so- 
ba większość, i to mi wystarcza. (Razęsiste 0- 
klaski z prawicy). 

Odezytano tedy akty; między innymi 
złożenie mandatów przez pp. Kaunitza, Ver- 
ganiego i Peeza; dalej pismo z prezydyum 
gabinetu w sprawie przedsięwzięcia wyborów 
do Delegacji; projekty Ministerstwa skarbu 
w sprawie zatwierdzenia rozporządzeń cesar- 
skich o uzupełnieniu ustawy o bezpośrednich 
podatkach osobowych i o prolongacyi ustawy 
o premiach za wywóz cukru; nakoniec mnó- 
stwo wniosków, między nimi prawiey pod 
firmą pos. Jaworskiego o wybranie ko- 
misyi dla rewizyi regulaminu, dalej licznych 
wniosków z lewicy o cofnięcie rozporządzeń 
językowych dla Qzech i Morawy, tudzież li- 
cznych wniosków z tejże strony o postawienie 
Pana Prezesa gabinetu, PP. Ministrów Gleis- 
pacha, Glanza, Bilińskiego i Ledebura w stan 
oskarżenia za rzekome naruszenie ustaw; na- 
koniec kilku wniosków Koła polskiego (K o- 
złowskiego, Lewickiego, Gnie- 
w08sZza, Czecza, Pinińskiego, Fi- 
sehera) w sprawach ekonomicznych. 

Koniec posiedzenia o godz. Ai, — Na- 
stępne jutro. 


eech 


Słychać, że car ma wyrazić życzenie, 
aby fundusz, który dotychczas przekroczył 
sumę miliona rubli, przeznaczyć na t. zw. 
domy zarobkowe, połączone z taniemi ku- 
chniami i przytułkami noclegowymi. Od trzech 
lat instytucya taka istnieje w Warszawie i 
rozwija się bardzo, z wiełką korzyścią dla lu- 
dności najbiedniejszej. W Warszawie na czele 
tej instytucyi, jako prezydent z urzędu stoi 
oberpolicmajster, faktycznież prowadzi ją wi- 
ceprezes ks. Zygmunt Chełmieki. Szczególniej 
carowa zainteresowała się tymi zakładami 
urządzonymi do pewnego stopnia na wzór 
niemieckich domów robotniczych lub angiel- 
skich „Workhouses*. To też bardzo jest praw- 
dopodobnem, iż milionowy fundusz będzie 
użyty na zakładanie podobnych instytucyi we 
wszystkich większych miastach Królestwa. 

Carstwo zabawią w Spale prawdopodobnie 
10 do 12 dni. Zdaje się, Ze żadnych więk- 
szych przyjęć tam nie będzie. 

Do Chełma na uroczystość cerkiewną 
przybył 20 b. m. generał - gubernator war- 
szawski ks. Imeretyński i z Petersburga za- 
stępca prezesa najwyższego synodu. Przyjazd 
tych dygnitarzy łączy ludność miejscowa z 
wniesionemi w czasie pobytu cara w Króle- 
stwie, prośbami Unitów, którzy gwałtem za- 
liczeni zostali do prawosławnych a mianowicie, 
że na skutek tych właśnie próśb, car polecił 
zastępcy prezesa najw. Synodu udanie się do 
Chełma i zbadanie na miejscu o ile prawdzi- 
wemi są nadużycia w owych prośbach przy- 
toczone. 

Jak donoszą dzienniki ministerstwo oświe- 
cenia otrzymało upoważnienie do udzielania 
pozwoleń na zakładanie towarzystw naukowych, 
zwoływanie zjazdów, zatwierdzanie ustaw to- 
warzystw, odczytów publicznych, ludowych i 
czytelń ludowych. Dotychezas w sprawach 
tych udzielał pozwolenia komitet ministrów. 


Z Rossyi. 
(Poselstvo negusa Menelika w Petersburgu. — 


Sprawa « zw. zesłania w drodze administracyj- 
nej. — Rozbójnietwo na Kaukazie). 


Nadzwyczajne poselstwo negusa Mene- 
lika pod przewodnictwem Leontiewa, przyjął 
onegdaj minister spraw zagranicznych hr. Mu- 
rawiew. Leontiew wręczył ministrowi or- 
der pieczęci Salomona pierwszej klasy z bry- 
lantami. 

Nowosti donoszą, iż rossyjskie minister- 
stwo sprawiedliwości ma się zająć wkrótce 
zbadaniem materyałów i dzieł, w sprawie ka- 
ry zesłania w drodze administracyjnej. Pracę 
tę podjęto w celu poczynienia odpowiednich 
uzupełnień i dodatków w ustawodawstwie są- 
dowem. Dziennik rossyjski nic jednak nie 
wspomina, w jakim kierunku mają być do- 
konane owe „uzupełnienia“, i czy minister- 
stwo nie ma zamiaru zastanowić się nad 
kwestyą żniesienia tej kary, tak niezgodnej z 
nowożytnym duchem wymiaru sprawiedliwo- 
ści. Wkrótee po wstąpieniu na tron cara Mi- 
kołaja poczęły krążyć pogłoski o zniesieniu 
tego sposobu ‘wymiaru kdry, « otwierającego 
pole nadużyciom i brutalnej: samowoli. Zapro- 
wadzoną w tym przedmiocie zmianę (decy- 
zya ministra w sprawie zsyłania) uważają 
dzienniki liberalniejsze za ftęwystarczającą i 
zwracają uwagę na potrzebę zupełnego znie- 
sienia tak zwanego „zesłania admini stracyj- 
nego“. 

Z Kaukazu donoszą, że rozbójnictwo w 
prowincyi Zakaukaskiej przybiera zastrasza- 
jące rozmiary. Bezpieczeństwo po drogach 
jest w najwyższym stopniu zagrożone, ban- 
dy rabusiów napadają i rabują przejezdnych, 
wdzierają się do domów osobno stojących, w 
ostatnich zaś czasach próbowano nawet zra- 
bować pociąg kolejowy i bazar w pewnem 
miasteczku. 


Z Warszawy. 
(Projekt resurs dla ubogiej ludności. — Sprawa 
funduszu złożonego na uczczenie pobytu w War- 
szawie cara Mikołaja, — Carstwo w Spale. — 
Uroczystość cerkiewna w Chełmie. — Rozsze- 
rzenie zakresu działania ministra oświaty). 


Z Warszawy piszą, że są widoki uzy- 
skania pozwolenia na towarzystwo, którego 
zadaniem byłoby podnoszenie poziomu mora|- 
nego i umysłowego klas mniej zamożnych, 
przez zakładanie resurs, w których odbywa- 
łyby się odezyty popularne, zakładanie biblio- 
tek ludowych i t. d. Jest to projekt pewnego 
wybitnego finansisty warszawskiego, który 
swego czasu w komitecie, zbierającym składki 
na fundaeyę imienia cara Mikołaja, wystąpił 
z propozycyą, aby zebrane składki na ten cel 
przeznaczono. Projekt był bardzo piękny, ale 
w obec niepewności, czy będzie można uzy- 
skać pozwolenie na jego wykonanie, w danej 
chwili trudny do urzeczywistnienia, tem bar- 
dziej, że chodziło o pozostawienie carowi de- 
cyzyi, w jaki sposób zebrany fundusz zużyt- 
kować według wyrażonych przez niego in- 
tencyi. 


Pokój grecko-turecki. 


Z Aten donoszą, że pozostający w bli- 
skich stosunkach z Bankiem ottomańskim fi- 
nansista, nazwiskiem Athenogenos, prowadzi 
z rządem greckim przedwstępne rokowania co 
do pożyczki na spłatę odszkodowania wojen- 
nego. Grupa Banku ottomańskiego ma być 
skłonną do wypłacenia należącej się Porcie 
kontrybucyi w czterech ratach. Rokowania 
szczegółowe co do tej pożyczki, która ma być 
pięcioprocentową, rozpoczną się zaraz po przy- 
jęciu przez parlament grecki preliminaryów po- 
kojowych. 

Berlińska Nordd. Allg. Zig. zabierając 
ponowie głos w sprawie znanych prelimina- 
ryów pokojowych, pisze: Mocarstwa jeszcze 
przed rozpoczęciem rokowań pokojowych były 
w posiadaniu pisemnego oświadczenia ateń- 
skiego gabinetu, które przez wszystkie rządy, 
reprezentowane w europejskim koncercie, a 
mianowicie przez te, którym Grecya skłonną 
była przypisać szczególną troskę o strzeżenie 
jej interesów, zrozumianem było jako nieogra- 
czone pełnomocnictwo do zawarcia zasadni- 
czych warunków pokojowych. Możliwość przy- 
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szłego wyparcia się tej formalnej deklaracyi 
była wykluczoną, zwłaszcza dlatego, ponie- 
waż grecki rząd dał później po raz drugi wy- 
raźnie do zrozumienia że nie myślał nigdy 
o tem, aby nie przyjąć w przyszłości warun- 
ków pokojowych, skoro sam, w formalny spo- 
sób, poddał się pośrednictwu mocarstw. Ofi- 
cyalny organ berliński zwraca uwagę, że tyl- 
ko te kilkakrotnie powtarzane zapewnienia 
gabinetu ateńskiego, przedstawione przez am- 
basadorów Porcie, stanowiły podstawę, na 
zasadzie której Turcya okazała się gotewą do 
przyjęcia pośrednictwa europejskiego koneertu 
w swym zatargu z Grecyą. 


KRONIKA 


Lwów, 25 września. 


— 0 stanie zdrowia Jego Emineneyi 
ks, Kardynała Sembratowicza otrzymaliśmy dziś 
w południe następujący komunikat : 

Stan zdrowia zadowalający. Rozdzielenie 
nacieku w obydwu skrzydłach płuc postępuje 
prawidłowo. Ciepłota dziś zrana 368. 


— Urzędy pocztowe. Na mocy rozpo- 
rządzenia c. k. Ministerstwa handlu z dnia 18 
kwietnia b. r., l. 9029, przenosi się e. k. urząd 
pocztowy w Machowej z dniem 1 października 
b. r. do miejscowości Łęki górne. 

Okręg doręczeń tego urzędu pocztowego 
tworzyć mają gminy tudzież obszary dworskie: 
Łęki dolne (z przysiółkami Podgórze, Przymiarki, 
Podlesie, Wygoda) i Łęki górne (z przysiółkami 
Podlesie łęckie, Wytrzaska, Węgielnica, Wymy- 
śle, Granica, Pogwizdów, Wierzchowina), wre- 
szcie folwarki: Dziubkówka, Folwark górny i 
Prebenda. 

Z powodu przeniesienia urzędu pocztowego 
z Machowej do Łęk górnych, przydziela się miej- 
scowość Machowa do okręgu doręczeń pocztowych 
w Pilznie, Żdżary natomiast do okręgu doręczeń 
e. k. urzędu pocztowego w Czarnej koło Pilzna. 


C. k. urząd pocztowy w Łękach górnych 
połączonym zostaje za pomocą dziennie jednora- 
zowej poczty pieszej z e. k. urzędem pocztowym 
i telegraficznym w Pilznie. 


— Stypendya. Wydział krajowy rozpi- 
suje konkurs na cztery stypendya z galic. fun- 
duszu krajowego, począwszy od pierwszego pół- 
rocza 1897/98, a mianowicie na dwa stypendya 
o rocznych 800 zł., na jedno stypendyum o ro- 
cznych 350 zł. i jedno w kwocie 400 zł. wa 
rocznie. 

Stypendya te przeznaczone są wyłącznie 
dla ubogich, a cełujących uezniów narodowości 
polskiej lub ruskiej, uczęszczającysh do średnich 
lub wyższych szkół handlowych. 

Nadane stypendyum będzie pobierane przez 
jeden rok, może być jednak w miarę rozporzą- 
dzalnych funduszów, oraz pod warunkiem wy- 
trwałej pilności stypendysty, jego wzorowych 0- 
byczajów i celujących postępów w nauce — po- 
zostawione aż do prawidłowego ukończennia stu- 
dyów handlowych, a następnie ewentualnie je- 
szcze przez rok jeden, celem odbywania praktyki 
handlowej w jakim większym domu handlowym 
za granicami kraju. 

Prawo rozdawania tych stypendyów przy- 
sługuje Wydziałowi krajowemu. 

Kandydaci, ubiegający się o te stypendya, 
winni najdalej do dnia 20 października b. r. 
wnieść podania za pośrednietwem przełożonej 
władzy szkolnej do Wydziału krajowego i za- 
łączyć do nich świadectwo chrztu, świadectwo 
ubóstwa i moralności i świadectwa szkolne. — 
Wreszcie przedłożyć mają także pisemne zobo- 
wiązanie się, że w razie uzyskania stypendyum 
po wykształceniu się w zawodzie handlowym 
będą wykonywali swój zawód w Królestwie Ga- 
licyi i Lodomeryi wraz Wielkiem Księstwem 
Krakowskiem przynajmniej przez lat dziesięć. 
Stypendysta, któryby nie dopełnił tego warun- 
ku, będzie obowiązany zwrócić funduszowi kra- 
jowemu kwotę otrzymaną tytułem stypendyum 
wraz z 5 pre. odsetkami. — Bliższe warunki 
wypłaty stypendyum będą określone w dekrecie 
stypendyjnym. 


— Towarzystwo kursów akademi- 
ekich dla kobiet. Liczny i wytrwały udział, 
jaki panie brały w wykładach, urządzonych ze- 
szłej zimy przez wymienione Towarzystwo, stano- 
wił wymowny dowód, iż wykłady te odpowia- 
dały rzeczywistej i żywo odezutej potrzebie. Obe- 
enie otwarto paniom, które złożyły egzamin doj- 
rzałości, przystęp do wydziału filozoficznego Uni- 
wersytetów ; odtąd mogą i one korzystać z tego 
źródła wiedzy, którem są najwyższe zakłady nau- 
kowe. Mimo to wydział Towarzystwa — jak to 
już oświadczył na odbytem dnia 10 kwietnia 
walnem zgromadzeniu przez usta wiceprezesa — 
zamierza i nadal urządzać wykłady na wzór tych, 
które się odbywały zeszłej zimy. Pominąwszy 
bowiem okoliczność, że nie każda z kobiet, pra- 
gnących dostąpić wyższego wykształcenia, posiada 
warunki wymagane przy wpisie na Uniwersytet, 
nie można zapomnieć, że między zadaniami, jakie 
spełnia nauka uniwersytecka, a celem, do którego 
dąży Towarzystwo kursów akademickich, zacho- 
dzi różnica. Uniwersytet w pierwszym rzędzie 
jest powołany do uprawiania umiejętności i do 


kształcenia przyszłych samodzielnych badaczy 
naukowych; w drugim rzędzie przysposabia do 
zawodów, które wymagają fachowej wiedzy. Kursy 
akademiekie natomiast pragną dostarczyć ogól- 
nego wykształcenia naukowego; pragną podawać 
w formie zwięzłej i treściwej wyniki badań umie- 
jętnych, których znajomość nie wystarcza wpraw- 
dzie ani do samodzielnych badań, ani do spe- 
cyalnych zawodów, lecz stanowi uzupełnienie 
wiadomości nabytych w szkole i przygotowanie 
do zrozumienia życia i jego zadań, Kierując się 
temi zasadami, wydział Towarzystwa postanowił 
otworzyć drugi kurs wykładów dla kobiet w sty- 
czniu 1898; zakres wykładów zostanie znacznie, 
bo prawie w dwójnasób rozszerzony. Prócz przed- 
miotów, wykładanych w kursie minionym, wy- 
dział zamierza zaprowadzić wykłady z historyi 
polskiej, z dziejów oświaty i kultury w Polsce, 
z literatury ruskiej, z matematyki, z fizyologii, 
z gospodarstwa wiejskiego, z literatury francu- 
skiej it. d. Szczegółowy program wykładów zo- 
stanie ogłoszony w grudniu. 


— Egzamin dojrzałości w Szkole re- 
alnej we Lwowie, w terminie wrześniowym zło- 
żyli: Cycoń Stanisław, Grelbhaus Hersz, Moraw- 
ski Piotr, Nazarewicz Romuald, Wachter Rudolf, 
Kotkowski Bolesław, Nowoświat Bolesław, Skwar- 
czyński Karol, Bernstein Majer, Czarnecki Ta- 
deusz, Gostkowski Aleksander, Klisiewicz Józef, 
Komarnicki Stanisław, Pelczarski Władysław (z 
odznaczeniem), Piller Adolf, Semków Józef, Schra- 
ger Aron (z odzn.), Łoziński Oskar (eksternista). 


— Z „Echa“, Towarzystwa spiewackiego 
we Lwowie, otrzymujemy następujące pismo z 
prośbą o umieszczenie: Wydział „Eeha* przesłał 
na ręce „Macierzy szkolnej* w Cieszynie kwotę 
52 zł. 65 ct., uzyskaną jako czysty dochód z 
wieczorniey, która się odbyła 5 b. m. Z kwoty 
tej przeznaczył wydział 27 zł. 65 ct. na rzecz 
gimnazyum polskiego w Cieszynie, zaś 25 zł. 
na dochód funduszu „Domu. narodowego polskie- 
go“ w Cieszynie. 

Równocześnie złożył wydział „Echa“ na 
ręce koła męskiego Szkoły ludowej we Lwowie 
kwotę 28 zł. 27 ct., uzyskalą ze sprzedaży pro- 
gramów podczas wycieczki artystycznej „Keha* 
po zdrojowiskach w r. b., z przeznaczeniem tej 
kwoty na rzecz funduszów szkoły polskiej w 
Białej. 

— P. Władysław Barącz, znany pu- 
bliezności naszej artysta dramatyczny, b. dyrektor 
teatru hr. Skarbka, przybył po dłuższej artysty- 
cznej wędrówce do Lwowa i przypomni się pu- 
bliczności naszej w szeregu przedstawień, które 
urządzić zamierza. 


— Za spokój duszy ś.p. Kornela Ujej- 
skiego, wieszcza narodu polskiego, odbędzie się 
staraniem dyrekcyi Stowarzyszenia katoliekiej 
młodzieży rękodzielniczej „Skała* w kościele 
Maryi Magdaleny we wtorek, dnia 28 b. m. o 
godzinie 9 rano żałobne nabożeństwo. 


=— Usiłowane samobójstwo. Anna Eck, 
18-letnia izraelitka, za rogatką Janowską zamie- 
szkała, usiłowała dnia wczorajszego otruć się 
rozczynem fosforu z zapałek. Zawezwane pogoto- 
wie stacyi ratunkowej udzieliło jej lekarskiej 
pomocy i pozostawiło ją w domowej kuracji, 
ponieważ życiu jej nie grozi żadne niebezpie- 
czeństwo. 


f Zmarli w ostatnich dniach: W Tarno- 
polu, Zygmunt Schneider, profesor c. k. gimna- 
zyum tamtejszego. Był to człowiek pracy i po- 
święcenia w żmudnym nauczycielskim zawodzie, 
Jego nadzwyczajna łagodność i delikatność w 
sposobie nauczania tak ujmująco wpływała na 
młodzież, że z uczuciem szczerego przywiązania 
Ignęła dziatwa do jego poczciwego, ojeowskiego 
serca. Pozostawił wdowę i pięcioro małoletnich 
sierót. 


We Lwowie, Alfred Marcin Mianowski, 
aptekarz, w 52 roku życia, 

W Messynie, arcybiskup Messyny, kardy- 
nał Guarino. 

W Krakowie, Honorata ze Stacherskich 
Łukasiewiczowa, wdowa po ś. p. Ignacym Łu- 
siewicz, przezywszy lat 59, 


— Z Zakopanego nam donoszą, że hr. 
Władysław Zamoyski ma się znacznie lepiej, 


— Grzegorz XIV i drożyzna chleba. 
W Rzymie na porządku dziennym obecnie, ró- 
wnież jak i w wielu innych miastach, jest dro- 
żyzna chleba. Spowodowała ona wiele zarządzeń 
administracyjaych, ale nieudolnych, a tem samem 
bezskutecznych. Obecnie munieypalność wydała 
rozporządzenie, aby piekarze wystawiali w oknach 
typy chlebów wraz z bieżącemi cenami. Ale kto 
sprawdzi, że piekarz dostarcza taki sam chleb, 
jaki wystawił w witrynie? Za dawnych rzadów 
papieskich znalazłby się zapewne na to sposób. 
W dniach drożyzny, jak obecnie, starzy opowia- 
dają młodym, jak bywało za dawnych, dobrych 
czasów, pod ojeowskimi rządami. I tak wśród 
ludu pozostało jeszcze wspomnienie Grzegorza 
XIV, który w razach podobnych osobiście badał 
stan rzeczy i potrzeby swojego ludu, a umiał 
sobie radzić lepiej od rządu włoskiego. Oto jeden 
z licznych przykładów, na poparcie tego twier- 
dzenia. Podaje go korespondent paryskiego Temps. 
Pewnego roku drożyzna chleba była wielką. 
Skargi ludu dochodziły do Watykanu. Papież 
kazał sobie przysłać próbki chleba wraz z wy- 
kazem cen. W kilka dni potem w głównej pie- 
karni miejskiej zjawiło się dwóch księży, pro- 


sząc o chleb zwyczajny. Piekarz podał im żą- 
dany gatunek. Wtedy jeden z kapłanów wyjął 
z kieszeni kawałek chleba, porównał go z przed- 
stawionymi i zwrócił jego uwagę na olbrzymia 
różnicę próbki ze sprzedawanym gatunkiem. Pie- 
karz chciał się tłómaczyć, ale ksiądz zdjął ka- 
pelusz i okazał białe zucchelio, pokrywające 
głowę Papieży. Przerażony piekarz rzucił się do 
nóg Grzegorza XIV, prosząc go o przebaczenie. 

— Telegraf bez drutn. W tych dniach 
przejeżdżał przez Warszawę elektrotechnik Gliot- 
tini, wysłaniec wynalazcy włoskiego telegrafu 
bez drutu, Marconiego. Delegat podążył do Pe- 
tersburga, w celu dokonania prób z aparatami 
w obecności przedstawicieli oraz specyalistów. 

— Na biegun Północny. Przed kilku 
tygodniami telegraf rozniósł wieść, że kapitan 
okrętu „Alken“ postrzelił dnia 20 lipca gołębia 
pocztowego, niosącego depeszę od Andrée eo dla 
sztokholmskiego dziennika Aftonbladet i nie chciał 
jej nikomu wydać. Obecnie donoszą z Hammer- 
festu, dokąd okręt ów zawinął, że depesza owa, 
którą kapitan odesłał do Aftonbladet, brzmi, jak 
następuje: „18 lipca o godzinie 12 minut 30 
popołudniu, 82:2 st. szer. półn., 155 st. dł. 
wsch. Podróż pomyślna ku wschodowi, 10 st. 
poł.; na pokładzie wszyscy zdrowi. Jest to trzecia 
wysyłka gołębia. Andrée“. Dwa pierwsze go- 
łębie zatem, wypuszczone przez Andróe ga przed 
18 lipca, zginęły. 

W tych dniach pojawiła się znowu w dzien- 
nikach wiadomość o bałonie Andróe'go. Przyta- 
czamy to co urzędowy rossyjski Prawit. Wiest. 
zamieścił — w dosłownem brzmieniu: 

„P. o. gubernatora enisejskiego r. st. Pri- 
kłonski dnia 17 b. m. nadesłał z Krasnojarska 
ministrowi spraw wewnętrznych taką depeszę 
terminową: Sprawnik okręgowy enisejski, Stoja- 
now, dnia 16 b. m. telegrafował, że we wsi An- 
ciferowie, obwodu enisejskiego, dnia 14 b. m. 
o 11 wieczorem w stronie nieba północno-zacho- 
dniej widziano na widnokręgu balon w przeciągu 
5 minut. Donoszę w przypuszczeniu, że to balon 
Andrée eo". 

Now. wrem. utrzymuje, iż balon, który 
puszczono dnia 11 lipca, nie mógł się utrzymać 
w powietrzu przez d. 64. 


— Plantacye tytoniu zrujnowane na 
Kubie podczas powstania, wywołały nowy zwrot 
w dotychczasowym handlu tytoniem w Ameryce. 
Plantatorowie tytoniu w znacznej liczbie wye- 
migrowali na Jamaikę itam założyli nowe plan- 
tacye. Na rynku londyńskim ukazały się już cy- 
gara jamajskie, które podobno nie ustępują w 
niczem kubańskim. Jamaika posiada warunki 
klimatyczne i geologiczne, niewiele różniące się 
od panujących na Kubie. Jednocześnie donoszą 
z Meksyku, że wywóz tytoniu stale tam wzrasta. 


— Szczególna plaga nawiedziła Stan 
Florydę w Ameryce północnej, — oto hyacynty 
rozrosły się tam tak bujnie, że grożą zanieczyszcze 
niem wszystkich rzek; jestto specyalny a nader 
płodny gatunek tych kwiatów. Najbardziej ucier- 
piała dotąd rzeka św. Jana, gdzie kwiaty te u- 
tworzyły istotną błokadę, śród której parowce 
przedostają się z wielką trudnością i dłuższe ich 
kursowanie jest tylko kwestyą czasu, albowiem 
koła gniją i ruchy ich są coraz bardziej przez 
tę nadmiernie bujną roślinność zahamowane. 
Kwiat tego hyacyntu jest bardzo piękny, a wo- 
da zamieniona na milowych przestrzeniach w 
ogród przedstawia wspaniały widok. 

Rośliny, nie mając oparcia na dnie rzeki, 
pływają po powierzchni wody, pędzone przez 
wiatr i prąd w różne strony. Hyacynt ów wpro- 
wadzony został do Florydy przed laty pięciu, 
przez niejakiego pana Fuller, który otrzymał 
paczkę nasienia z Wenezuelli i umieścił je w 
stawie. W przeciągu niesłychanie krótkiego czasu 
kwiaty do tego stopnia wypełniły łożysko stawu, 
że nie mógł służyć do żadnego innego użytku, 
właściciel kazał tedy staw z nich oczyścić i wrzu- 
cić je do rzeki św. Jana, gdzie rozrosły się w 
powyżej opisany sposób. Przyczyniły one ryba- 
łóstwu bardzo wielkie szkody, bydło tylko nader 
chętnie używa ich za paszę. 


| Notatki llerack0-Ar St CZNE. 


Z teatru. Dyrekcya teatru uwzględniwszy 
prośbę p. Orzelskiego zaangażowała go pono- 
wnie na scenę lwowską a pierwszy występ te- 
goż artysty odbędzie się dziś w sobotę w „Sprze- 
danej narzeczonej“, drugi jutro, w niedzielę w 
„Czarodzieju z nad Nilu*. 

W poniedziałek w pięknej komedyi Scri- 
bego „Walka kobiet“ wystąpi pani Siennicka w 
swej popisowej roli. 


Konwencya literacka. Jur. Gazeta 
donosi, iż rossyjskie sfery rządowe zajęte są kwe- 
styą konwencyi literackiej i artystycznej pomię- 
dzy Rossyą a Francyą. Gazeta ta zaznacza, iż 
pierwszym skutkiem aliansu rossyjsko-francu- 
skiego będzie zaprowadzenie tej konwencyi i że 
ministeryum spraw zagranicznych porozumiewa 
się juź w tej mierze z ministerstwem sprawie- 
dliwości. Projekt konwencyi ma być wypracowa- 
ny jeszcze w roku bieżącym. Now. Wremia, 
mówiąc o tej kwestyi, zaleca wielką w tej mie- 
rze ostrożność, ze względu na rozwój literatury 
i sztuki w państwie rossyjskiem. 
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W Paryżu umarł znany i popularny autor 
dramatyczny Henryk Chivot, który się urodził 
w r. 1880. Zmarły był autorem libretta do 
kilku słynnych operetek, jak „Mascota“, „Pier- 
ścień rodzinny“, „Pani Favart“ i t. d. 


„La douloureuse“, komedya Donnaya, 
która cieszy się powodzeniem w Paryżu, upa- 
dła w Berlinie. 


Repertoar teatru hr. Skarbka pod dy- 
rekcyą dr. Juliusza Baudrowskiego i Ludwika 
Hellera. 

Dziś, w sobotę pierwsze przedstawienie ope- 
retki po powrocie z Warszawy „Sprzedana na- 
rzeczoDa”, opera komiczna w 8 aktach Fran. 
Smetany. 

W niedzielę popołudniu o godz. 8 „Dom 
otwarty“, komedya w 8 aktach Michała Bału- 
ckiego. 

Wieczorem o pół do 8 „Czarodziej z nad 
Nilu“, operetka w 3 aktach Wiktora Herberta. 

W poniedziałek „Walka kobiet“, komedya 
w 3 aktach Seribego i Legouvego. Występ pani 
Siennickiej, 


Wyścigi KOME WA Lwowie. 


Wczoraj za iuicyatywą Towarzystwa 
wzajemnej pomocy w chowie koni odbył się 
we Lwowie pierwszy w tym roku dzień je- 
siennego „mectingu*. Publiczności zebrało się 
nie wiele, natomiast zgromadzili się na torze 
w wielkiej liczbie niemal wszyscy intereso- 
wani w podniesieniu hodowli koni w kraju 
naszym. 

Do prezydyum wyścigów weszli pp. Jan 
hr. Tarnowski z Chorzelowa, August oray- 
ski i Ostaszewski. Na trybunie sędziów za- 
siedli JE. Wacław br. Kotz generał-porucznik 
i hr. Juliusz Bielski. Nadzór toru mieli hr. 
Jan Potocki i Stanisław Pieńczykowski. Star- 
terami byli Albert hr. Cetner i hr. Witold 
Łoś. 

Do biegu I. płaskim, o nagrodę 1000 
koron na metę 1600 m. dla 8-letnich i star- 
szych koni w Galicyi urodzonych, półkrwi — 
stanęło z zapowiedzianych dziewięciu — trzy 
konie. Pierwsza przybyła do mety „Licho* 
p. Ostoi- Ostaszewskiego (dosiadał ją poru- 
cznik Z. Kreutzbruck), drugim był „Budrys I.“ 
wałach p. Osiecimskiego, trzecią „Letare* 
klacz 5-letnia p. Ostaszewskiego. Totalizator — 
dość słabo obstawiany — płacił w tym bie- 
gu ô zł. za 5 zł. 

W biegu II. dwulatków na metę 1200 
metrów o nagrodę 1000 koron, z zapisanych 
7 koni biegało cztery. Pierwsza była „I-gan- 
not* p. Ostaszewskiego, druga „Hanele* p. 
Krzysztofowicza, trzecim hr. Stan. Siemień- 
skiego „Chorąży*. Bez miejsea: p. J. Ma- 
zewskiego „Pan Wołodyjowski“ i hr. Osk. 
Potockiego „Miss Firefly“. 

Do biegu III. (bieg II. klasy sprzedaży 
przychowku stadnin) o nagrodę Towarzystwa 
Zachęty 1000 kor. na metę około 2000 m. z 
pięciu zapisanych biegały 4 konie. Rezultat: 
„Krzyżak“ p. Mazewskiego 1. — „Skrzetuski“ 
p. Ostaszewskiego 2. — Biegały nadto p. Go- 
rayskiego „Duchesse“ i p. Kozłowskiego „Ku- 
glarz*. 

Do biegu IV. stanęły z zapisanych dzie- 
więciu 4 konie. Hr. Oskara Potockiego „Hi- 
laria*, zwyciężyła długością szyi (jeździł por. 
E. Koller) hr. E. Załuskiej „La Marquise“ 
druga (jeździł por. Z. v. Kreutzbruch; p. Jó- 
zefa Krzysztofowicza „Huragan“, przyszedł 
trzeci, (jeździł podpor. K. Trzeiński); p. Osta- 
szewskiego „Znicz“ czwarty. 

W biegu V. startowały 4 konie: p. Kaz. 
Ostaszewskiego „Wiosna* zwyciężyła trzema 
długościami (jeździł stajenny M. Symczyszyn); 
hr. Osk. Potockiego „Junak* przyszedł drugi 
(jeździł stajenny A. Freyer); p. Józ. Krzy- 
sztofowicza „Arrow's child*) trzecia (jeździł 
stajenny A. Lasota) rotm. W. Kundla „Bro- 
isz“ czwarty. 

W biegu VI. startowało 7 koni: „Li- 
cho“ p. Ostaszewskiego przyszła pierwsza 
(jeździł por. Z. von Kreutzbruch); por. E. 
Kollera „Kania“, druga (jeździł por. Rother); 
p. Stanisława Pieńczykowskiago „Nonsens“ 
był bardzo dobrym trzecim, (jeździł podpor. 
Trzciński); p. F. Kozłowskiego „Mia IL.“ 
czwarta. Bez miejsca przyszły por. E. Kollera 
„Atesz*, hr. F. Korytowskiego „Y. Bellwe- 
ther“, rotm. W. Kundla „Presque pur sang“. 

Wyścigi zakończyły się o godzinie 7-mej 
wieczorem. 


GOSPODARSTWO | HANDEL 


Komitet e. k. krakowskiego Towa- 
rzystwa rolniczego odbył posiedzenie dnia 
21 b. m. pod przewodnictwem prezesa hra- 
biego Franciszka Mycielskiego; jako przed- 
stawiciel Rządu był obecnym p. radea Stru- 


szkiewicz, który zawiadomił zgromadzonych, | duktów we Lwowie od 18go września do 2490 


że Ministerstwo rolnictwa w przychylnem za- 
łatwieniu petycyi komitetu udzieliło bezpła- 
tnie przyrządów mleczarskich Kółkom rolni- 
czym w Osieku i Czudeu. Tym sposobem li- 
czba mleczarń włościańskich, założonych przez 
komitet w b. r., doszła obecnie do do powa- 
żnej cyfry dziewięciu, a ponieważ utworzenie 
ich zawdzięczać należy w pierwszym rzędzie 
gorliwym zabiegom p. radcy Struszkiewieza, 
przeto prezes w kilku słowach dał wyraz 
wdzięczności całego komitetu. W ożywionych 
rozprawach nad środkami, zmierzającymi do 
zapewnienia trwałego powodzenia nowozałożo- 
nym mleczarniom, utworzenie posady drugie- 
go krajowego inspektora mleczarstwa wysu- 
nęło się na pierwszy plan, gdyż jednogłośnie 
stwierdzono, że p. Biedroń, mimo całej swej 
gorliwości, nie może podołać coraz to bardziej 
wzrastającym zajęciom. ć 

Zebranie uchwaliło uprosić wiceprezesa 
p. Czecza, by sprawę tę poruszył i domagał 
się stanowczo jej pomyślnego załatwienia na 
posiedzeniu sekcyi stałej krajowej komisyi rol- 
niczej dnia 24 b. m. 

Ponieważ dotychczasowa obsada biura 
melioracyjnego nie jest w stanie zadosyć u- 
czynić wzrastającym potrzebom (Szezególnie 
silnie daje się odczuć w krakowskiej 8xpozy- 
turze brak rysowników), uchwalono zatem 
zwrócić się z prośbą do Wydziału krajowego 
o zwiększenie etatn i dotacyi biura meliora- 
cyjnego, oraz o bezpłatne wydawanie planów 
melioracyjnych, podobnie jak to działo się 
dawniej. 

Komitet uchwalił dalej wysłać deputa- 
cyę, złożoną z pp. radey Struszkiewicza i 
wiee-prezesa hr. Antoniego Wodziekiego, do 
Ministra kolei żelaznych, z prośbą o zniżenie 
taryfy na dreny, oraz o przedłużenie zniżone 
taryfy na przewóz ziemniaków. 

W sprawie nadesłanego przez Wydział 
krajowy zaproszenia na konferencję agrarną, 
odbyć się mającą 20 października b. r., u- 
chwalono uprosić o powołanie do niej 4 urzę- 
du krajowego inspektora rolnictwa p. radcę 
Struszkiewicza i przedstawieiela Namiestni- 
ctwa, ponieważ reforma agrarna, stanowiąca 
przedmiot obrad konferencyi, dojść może do 
skutku tylko przez zgodne współdziałanie 
wszystkich władz. 

Podstawową chlewnię zarodową czystej 
rasy polskiej postanowiono powierzyć p. Sta- 
nisławowi Duninowi z Głębokiej. 

Po załatwieniu długiego szeregu spraw 
ndministracyjnych, prezes zamknął posie- 
dzenie. 

Liczba spółek niemieckich, wzrasta 
ustawicznie z roku na rok, podnosząc zarob- 
kowość i ekonomiczne położenie członków. 
Ogłoszone w tym miesiącu sprawozdanie za 
rok ubiegły wykazuje, że w Niemczech jest 
14.842 spółek, między temi 1417 spółek po- 
życzkowych. Sądownie zapisanych należy do 
tych spółek okrągło 1,450.000 ezłonków, z 
których 951,000 przypada na spółki systemu 
Sehulzego 2 Delitzsch. Spółek konsumcyjnych 
jest 1461, z których 468 dostarezyło bliższych 
szczegółów dla sprawozdania. Do tych 468 
spółek konsumcyjnych należy 321.186 ezłon- 
ków, majątek tych 468 spółek przedstawia 
się w sumie 11 i pół miliona marek, a obro- 
tu misty w roku zeszłym 92 miliony marek, 
czystego dochodu przeszło 10 procent. Mię- 
dzy spółkami produkcyjnemi a sprzedającemi 
produkta na wspólny rachunek, przeważają 
spółki rolnicze, których jest 3860, a z tych 
jest 1650 zajmujących się mieczarniami. 


Giełda zbożowa: Cukier surowy loco 
Aussig 12:12, de 19-101. loco Ołomuniec 
1140 do 1150, loco Berno- Wiedeń 
1150 do i160, na listopad ioco  Aussik 
1212, do 1217'/,, cukier w kostkach pri- 
ma 3650 do 3675, secunda 3625 do 3650 
Spirytus kotyngentowany loco Wiedeń 19:60 
do 1960. Nafta kaukazka transito Tryest 
e: a 425 galicyjska przeźroczysta 16-75 
FOR 


Targ zbożowy, 


Lwów, 25 września, pszenica 1050 do 
1075 zł., żyto 760 do 8—, jęczmień bro- 
warny 650 do 7:50, jęczmień pastewny 625 
do 575, owies 6-20 do 6-50, rzepak 12 75 
do 13:25, groch 6:50 do 850, wyka — — do 


—'—, nasienie lniane -——— do —*—, nasie- 
nie konopne —— do ——-, bób —— do 
—'—, bobik — — do ——, hreczka —'— do 
do —*- , koniezyna czerwona galie. —— 
do ——, szwedzka —-— do —'—, biała 
—— do —*=, tymotka —— do — >= 
anyż —— do ——, kukurudza stara 6— 
do 650, nowa —— do ——,chmiel stary 
—— do —--, chmiel nowy na termina 
—-- do ——, spirytus gotowy —*— do 
——, na termin —'-- do --*—, Waranty 
sei DP zez, 


Usposobienie słałe. 


Sprawozdanie tygodniowe Izby han- 
dlowej i przemysłowej o cenach zboża i pro- 


września b. r. bez opłaty akcyzowej. Pszenica 
stara 10:85 do 10.60, nowa 10-35 do 10-60, żyto 
stare V 40 do 780, nowe 7:40 do 7 80, jęczmień 
browarny 6:70 do 770, pastewny 565 do 
615, owies 6:20 do 6:50, hreczka 7:25 do 
T50, knkurudza zeszłoroczna 6— do 645, 
nowa —— do ——, proso— *— do —'—, 
groch do gotowania 676 do 820, groch pa- 
stewny —— do — —, fasola —— do — —, 
bobik —— do — —, wyka —'— do — —, ko- 
niczyna ezer. —*— do —'—, koniczyna biała 
—— do —:—, anyż ressyjski —— do — —, 
anyż płaski —— d kminek —'— 
do —:—, rzepak zimowy stary 12-90 io 13-40, 
Inianka — — nasienie lniane 
—— do ——, soczewicza —— do — —, 
rzepik zimowy —— do ——, nasienie ko- 
nopne —— do —*—, chmiel nowy 98— 
do 107%-—, nafta zwykła 15— do 16-— sa- 
lonowa 18— do 19—, wszystko za 100 
kilogr., spirytus 10.000 litr-procentowy, kon- 
tynpentowany, bez podatku konsumcyjnego 
1820 do 18:45 x 


C. k. CH nprzyw. 


Assieurazioni Generali w Tryeście 


założona w roku 1831. 


0 ——, 


0 — —, 


Główna agencya dla Galicyi u p. 
M. Dubieńskiego we Lwowie, ulica 
Kopernika l, 18. Telefon nr. 468. W miesiącu 
sierpniu 1897 r., w dziale ubezpieczeń na życie 
tow. Assicurazioni Generali wniesiono 790 wnio- 
sków na sumę 2,858.515 zł. w. a, a wysta- 
wiono polic 654 na sumę 2,410.]89 zł. w. a. 
Od 1 stycznia do 31 sierpnia 1897 r. wniesiono 
6.392 wniosków na sumę 24,260.842 zł. w. a., 
a wystawiono 5.295 polie na sumę 20.289.884. 
zł. w. a. Zapowiedziane szkody w tym dziale 
od 1 stycznia do 8] sierpnia 1897 r, wynos- 
szą 1,409.238 zł. w. a. 


Wykazany stan ubezpieczeń działn ży- 
ciowego wynosił na dniu 31 grudnia 1896 r. 
189,549.880 zł. w kapitałach i 231.059 zł, 
w. s. w rentach na 62.006 policach, na co re- 
zerwowano w gotówce 48,914 760 zł. w. a. — 
Zapłacone szkody w r. 1896 w dziale życiowym 
wynoszą 2,340.364 zł. w. a., a dla wszystkich 
gałęzi od czasu założenia towarzystwa (1881 ro- 
ku), weding corocznych wykazów, wypłacono 
291,247.887 zł. Gl ct. w. a. 


Towarzystwo przyznaje należącym do czyn- 
nej armii lub obrony krajowej w razie wojny 
ważność zabezpieczenia do sumy 5.000 zł., a 
dla nałeżących do pospolitego ruszenia, w razie 
ich powołania do ozynnej służby, ważność za- 
bezpieczenia do sumy 15.000 zł., bez dopłaty 
akiejkolwiek premii. 


OSTATNIA POCZTA 


We czwartek wieczorem odbyło się w 
Zamku cesarskim w Wiedniu, uroczyste przy- 
jęcie dworskie dla członków szóstego między- 
narodowego kongresu Towarzystw Czerwone- 
go Krzyża. W zastępstwie Najj. Pana przyj- 
raował gości Jego ces. i król. Wysokość Najd. 
Areyksiążę Ludwik Wiktor. Najd Arcyksięciu 
przedstawiał członków konferencyi jej prezy- 
dent hr. Franciszek Falkenhayn, s Jogo ces. 
i król. Wysokość rozmawiał uprzejmie z każ- 
dym z osobna. 


Członkowie wiernokonstytucyjnego stron- 
nictwa Izby panów w Radzie państwa, roze- 
słali wczoraj do pism następujący komunikat: 
„Z okazyi otwarcia parlamentu odbyło się 
dziś posiedzenie wiernokonstytucyjnego stron- 
nietwa Izby panów. Na posiedzeniu tem je- 
dnogłośnie wyrażono życzenie, aby ze wzglę- 
du na obecną sytuacyę polityczną między tem 
stronniectwem a stronnictwem wiernokonstytu- 
cyjnej większej własności w Izbie posłów na- 
stąpiło ścisłe zbliżenie się za pośrednictwem 
komitetów wykonawczych obu partyj. Wsku- 
tek tego w ciągu dnia wczorajszego (23 b. m.) 
przewodniczący komitetu wykonawczego wier- 
nokonstytucyjnego stronnictwa Izby panów 
wieeprezydent lzby ks. Karol Auersperg zwró- 
cił się oficyalnia do prezesa klubu wiernokon- 
stytucyjnej większej własności w Izbie po- 
słów br. Ludwigstorffa, który o wszystkiem 
natychmiast zawiadomił członków swego klu- 
bu, a ci jednogłośnie zgodzili się na myśl po- 
ruszoną przez ks. Auersperga. Na podstawie 
tych przedwstępnych kroków odbyło się dziś 
(24 b. m.) popołudniu wspólne posiedzenie 
obu komitetów wykonawczych, na którem byli 
z Izby panów: ks. Karol Auersperg, książę 
Starhemberg, hr. Oswaid Thun, br. Chlume- 
tzky i Mikołaj Dumba; z Izby posłów: br. 
Ludwigstorfi, hr. Gwido Dubsky, br. Schwe- 
gel, dr. Baernreiter, Eltz, dr. Grabmayr i hr. 
Stuergkh.* 

Na wczorajszem posiedzeniu wiernokon- 
stytucyjnej większej własności niemieckiej w 
Izbie posłów, uchwalono jednogłośnie wziąć 


BT EE 


CN w wyborze członków Delegacyi. Pod- 
A dyskusyi nad tą sprawą wszysey mo- 
ków posh zdanie, że „przy wyborze człon- 
S elegacyi chodzi o sprawy polityki ze- 
k EO Austro-Węgier, która u członków 
ren EH cieszy się jak największą 

Jak de 


, “ax do pism porannych donoszą 32 po- 
SR niemieckich z Czech zebrało s wo: 
` na naradę w sprawie wyboru członków 
ogacyj. Mocyaliści oświadczyli, że udziału 
gł POraCh nie wezmą. Reszta posłów 22 
M przeciw 6 głosom członków wierno- 
ie stytueyjnej większej własności uchwaliła 
doe zgodzić się na ofiarowany im przez Mło- 
nów kompromis. Członkowie wierno- 
nia stytueyjnej większej własności byli zda- 
SC że na kompromis zgodzić się należy, gdyż 
oh wyborze Delegacyj chodzi o poparcie ze- 
T £urznej polityki austro- węgierskiej, na którą 
żcięż Niemcy się godzą. 
Bey O odrzuceniu kompromisu ogłaszają cze- 
kom posłowie z Ozech i Morawy następujący 
raj but Czescy posłowie z Morawy wy- 
CR posłom niemieckim tego kraju koronne- 
* pł gotowość wejścia w kompromis co do 
ip ru członków Delegacyj. Niemieccy je- 
ni posłowie kompromis odrzucili. Nastę- 
ee hr. Palffy i Herold wystosowali do p. 
Belta w imieniu parlamentarnej komisyi 
Mei waty wnej wielkiej posiadłości Czech i 
mi u posłów czeskich — zapytanie, czy nie- 
decy posłowie z Czech gotowi są zawrzeć 
N Promis dla wyboru członków Delegacyj. 
Cé AET niemieckich postów 
oświadczył, że ni zi 
kompromis ył, że nie chcą wchodzić w 
Prz Wśród posłów niemieckich ze Styryi 
Ue do kompromisu pomiędzy członkami 
lya €) własności, jakoteż niemieckiej partyi 
AE a posłami Kuppelwieserem i Lorbe- 
wio, Jako kandydatów na delegatów posta- 
bei posłów hr. Attemsa i dr. Hoffmana 
ere a jako kandydata na zastępcę dr. 
lego enburgera. Posłowie z Karyntyi chcą de- 
Sr ` Woberniga na członka Delegacyj, To- 
migga na zastępcę. 
Koło polskie dzisiaj wyznaczy swoich 
mi ków do Delegacyj, Według pogłosek, w 
ny Jsce p. Szezepanowskiego ma być wybra- 
p d Rutowski, w miejsce p. Chrzanowskiego 
łodzimierz Gniewosz. 
Na Prezydenta austryackiej Delegacyj 
"Patrzony ma być hr. Frane 2h. Thun. ú 


bié ; Prasa budapeszteńska stara się usposo- 
prz Jak najżyczliwiej opinię publiczną w Wę- 
aj ch dla króla rumuńskiego Karola, który 
wiadomo przybędzie z małżonką dnia 28 
stolicy węgierskiej i będzie gościem 
Pana. 
Ceremonia? przyjęcia i pobytu królestwa 
zaa uńskich jest zupełnie taki Se jaki był 
Ba: OSowany podczas wizyty cesarza Wilhelma. 
- apeszteńskie stowarzyszenie dziennikarzy 
A waliło wysłać zaproszenia do redakcji 
nip "kich większych bukareszteńskich dzien- 
ów. 
A W Poznaniu utrzymuje się pogłoska, że 
Sarz Wilhelm przybędzie tam 14 październ. 
a Jubileusz 6 pułku hr. Kleista. Dobetmonar- 
J będzie miał charakter zupełnie woj- 
oe: 


N: Półurzędowo przyznają w Berlinie, że 
amey nabyły na wodach wscehodnio-azya- 
ejj ich (w Chinach) stacyę dla floty niemie- 
ej. 
V Wedle dzienników warszawskich dyre- 
torzy gimnazyów męzkich i żeńskich, otrzy- 
Mali okólnik zarządzające:o okręgiem nauko- 
Wym, z poleceniem utworzenia w każdej szko- 
ls komisyi, która ma przejrzeć podręczniki do 
Nauki języka polskiego i wyrazić opinię, ja- 
le mianowicie uważa za odpowiednie do uży- 
u szkolnego. 


Z Petersburga zaprzeczają stanowczo do- 
niesieniom pism zagranicznych, jakoby car 
ikołaj z małżonką zamierzał w ciągu tej je- 
sieni złożyć wizytę królestwu włoskiemu. Car- 
stwo udają się ze Spały, gdzie obecnie bawią 
do Darmstadtu, dla odwiedzenia rodziny ca- 
rowej i pozostaną w stolicy Hesyi do końca 
października. Z Darmstadtu udają się do Li- 
wadyi, a do Petersburga powrócą pod koniec 
listopada. Inne podróże w r. b. nie są pro- 
jektowane. 


Dla urządzonego pod protektoratem suł- 
tana bazaru na rzecz inwalidów i rodzin po 
żołnierzach tureckich z ostatniej wojny, na- 
desłał Najj. Cesarz Franciszek Józef kosztowne 
meble, wazony i t. d. 

Sułtan przyjmował wczoraj na osobnem 
posłuchaniu austro - węgierskiego ambasadora 
barona Calice. Wieczorem odbył się na cześć 
barona Calice obiad u rossyjskiego ambasa- 
dora Nelidowa, 

Z Konstantynopola donoszą do Timesa, 
że prawdopodohnem jest, iż W. Porta otrzyma 
od banku Otomańskiego znaczną zaliczkę na 


poczet odszkodowania wojennego jakie ma za- 
płacić Grecya, skutkiem czego W. Porta bę- 
dzie mogła uczynić zadość wszystkim swoim 
zobowiązaniom finansowym. 


Ułaskawiony przez sułtana członek mło- 
dotureckiego komitetu, major Ahmed bey, 
który niedawno powrócił z Paryża do Kon- 
stantynopola, został mianowany attaché woj- 
skowym w Sofii. Sułtan ułaskawił tak- 
że zbiegłego za granicę dr. Husni beya, 
który po odbyciu wyższych studyów w Niem- 
czech, był przydzielony do biura prawniczego 
Porty, a stanowisko to opuścił patajemnie, 
gdy mu groziło uwięzienie z powodu udziału 
w knowaniach młodotureekich. Amnestyę o- 
trzymał również major marynarki, Mehemed- 
bey, którego sąd wojenny skazał na deporta- 
cyę do Tripolisu. 

Admirał włoski Oarnevaro, dowódca eu- 
ropejskiej blokady na Krecie, po odbytej w 
Rzymie naradzie z prezesem gabinetu wło- 
skiego Rudinim i ministrem spraw zagrani- 
eznych Visconti Venostą, powraca jutro, w 
niedzielę ze Spezii na swe stanowisko. 

Rząd włoski zamierza rzekomo zaprowa- 
dzić nowy system dział i w tym celu zażąda 
w budżecie 1 miliona franków od parlamentu. 

Poseł Imbriani jest konający. 


Król Leopold belgijski w podróży mor- 
skiej udał się przed kilku dniami z wysp ka- 
naryjskich do Mogadoru a dalej do Gibraltaru. 


Dziennik paryski La Patrie ogłasza 
poufny okólnik franeuskiego ministra wojny 
gen. Bilłota, wydany do komendantów kor- 
puśnych w sprawie podróży oficerów francu- 
skich do Niemiec. Ażeby ułatwić oficerom 
naukę języka niemieckiego, zniesiono pewne 
ograniczenia i postanowiono dawać urlopy o0- 
ficerom wyjeżdżającym do Niemiec na tych 
samych warunkach, jak i przy wyjeździe do 
innych krajów. Minister wzywa przytem ko- 
mendantów, aby oficerom, wyjeżdżającym do 
Niemiec, zalecali unikać wszystkiego, coby 
mogło wzbudzić pozory, jakoby bawili w 
Niemczech w celach służby wojskowej. Mają 
więc zapisywać się w hotelach niemieckich. 
pod własnem nazwiskiem i podawać swe po- 
wołanie. Pobyt ich w twierdzach lub por- 
tach wojennych nie powinien trwać dłużej 
jak cztery dni. Wreszcie oficerowie, którzy 
za miejsce pobytu w Niemczech obierają miej- 
seowości w pobliżu granicy rossyjskiej, po- 
winni zaopatrzyć się w pasport, wizowany w 
ambasadzie niemieckiej w Paryżu. Minister 
nadmienia w końcu swego okólnika, iż rozu- 
mie się samo przez się, że komendanci i 
naczelnicy wojskowi udzielać będą urlopów 
do Niemiec tylko takim oficerom, którzy od- 
znaczają się wypróbowanym taktem i dy- 
skrecyą. 


Układy francusko-angielskie celem usta- 
nowienia granice terytoryum nad Nigrem mają 
rozpocząć się ponownie dzisiaj, w sobotę. 


W sprawie zatargu między Hiszpanią a 
Stanami Zjednoczonemi Ameryki północnej w 
kwestyi kubańskiej, okazuje się, że zaprze- 
czenie New. York Heralda doniesiwniu pary- 
skiego Temps jest tylko o tyle prawdziwem, 
iż poseł amerykański w Hiszpanii Woodford 
nie podał wprawdzie formalnego ultimatum 
na piśmie rządowi hiszpańskiemu, że jednakże 
ustnie przedstawił księciu Tetuanu bardzo sta- 
nowcze żądania co do zawieszenia dalszej 
wojny na Kubie, i podniósł, że nieuwzglę- 
dnienie w Madrycie tych żądań niewątpliwie 
pociągnie za sobą czynne wystąpienie ze strony 
Stanów Zjednoczonych. To też w kołach po- 
litycznych zapatrują się bardzo poważnie na 
położenie Hiszpanii, której ambasador w Ber- 
linie, don Felipe Mendes de Vigo miał otwar- 
cie oświadczyć, że w razie czynnego wmię- 
szania się rządu waszyngtońskiego w sprawę 
kubańską Hiszpania zdecydowaną jest na 
wszystko! (En ce cas l Espagne est tout-a-fait 
décidée de jouer la dernière carte). 

Anarchistyczny dziennik paryski Liber- 
taire skonfiskowany został za podburzanie do 
zamachów na prezydenta Faure'a, króla Hum- 
berta i królowę regentkę Krystynę. Odpowie- 
dzialny redaktor pisma uciekł za granicę. 


Z Nowego Yorku donoszą, że powstańcy 
kubańscy zabrali transport hiszpański, zło- 
żony z 1.000 karabinów, miliona nabojów 
karabinowych i z mundurów. 


„ „Anglia zawarła z negusem Abisynii Me- 
nelikiem umowę o granieę między Abisynią 
a angielskiemi posiadłościami w Sudanie i w 
Kongo, w której żądania Menelika uwzglę- 
dniła w najszerszej mierze, a nawet poszła 
dalej niż żądał Menelik. 
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Rada państwa. 


PADAŁ 


Wiedeń, 25 września. (Z Izby panów). 
Do Delegacyi wybrani zostali: Ceschi, br. 
Chlumecky, hr. Chotek, br. Czedik, Dumba, 
Gomperz, Gorayski, br. Helfert, Jagiez, Kor- 
cian, hr. Kottulinsky, Oppenheimer, ks. 
Stahremberg, hr. Franciszek Thun, hr. Sylva 
Tarouca, hr. Maksymilian Trauttmansdorf, hr. 
Vetter, br. Walterskirchen, Zaleski, 

Zastępcami wybrani: Aichelburg, hr. 
Dobrzensky, hr. Fiirstenberg, Hasselwanter, 
Lobmeyer, ks. Lubomirski, hr. Meranu, Milla- 
nich, br. Sochor, Zoll. 

Następnie odbyły się wybory do stałej 
komisyi politycznej, skarbowej i budżetowej, 
na czem porządek dzienny wyczerpano. 

Wiedeń, 25 września. Na wezoraj- 
szem posiedzeniu lzby deputowanych przed- 
łożono szereg licznych nagłych wniosków do- 
magających się pomocy dla ludności dotknię- 
tej klęskami elementarnemi, oraz szereg in- 
nych wniosków, między nimi wniosek partyi 
niemieeko-postępowej w sprawie utworzenia 
międzynarodowej socyalno-statystycznej służby 
i urzędu pracy. 

Soeyalni demokraci przedłożyli wniosek 
o wydanie ustawy przeciw komulowaniu urzę- 
dów dla urzędników państwowych i dla człon- 
ków Rady państwa. 

Niemiecka frakcya ludowa wnosi zmia- 
nę ustawy o ubezpieczeniu robotników od wy- 
padków. 

Na zapytanie dep. Pommera, czy dete- 
ktywów użyto na służących w Izbie, oświad- 
cza prezydent Izby wśród ciągłej wrzawy na 
lewicy, iż obstaje przy tem, eo wczoraj po- 
wiedział i nie dopuściłby policyantów do peł- 
nienia służby w Izbie. Że między służbą jest 
kilku, którzy dawniej byli czynni w straży 
bezpieczeństwa, nie jest to żadnym powodem 
do oddalania ich. (Zywe oklaski na prawicy). 

Na zapytanie dep. Winkowskiego, jak mo- 
że sądownie skazany p. Szajer piastować man- 
dat poselski, oświadczył prezydent Izby, iż 
Szajer został przez Najj. Pana ułaskawiony z 
uwolnieniem od kary i skutków prawnych. 
Szajera nie pozbawiono mandatu na podsta- 
wie opinii Ministra sprawiedliwości. (Oklaski 
na prawicy. Zaprzeczenia na lewicy). 

Dep. Menger oświadcza, iż chodzi tu 
o kwestyę konstytucyjną, wątpliwą ze stano- 
wiska prawnego. Mowca sądzi, iż przez uła- 
skawienie uzyskał Szajer tylko prawo wyboru, 
ale nie może mu być oddanym napowrót stra- 
cony mandat i stawia odpowiedni wniosek. 

Dep. Gross wnosi zmianę niektórych 
ustępów wczorajszego protokołu Izby. Prezy- 
dent poprawki przyjmuje z wyjątkiem jednej, 
a mianowicie jakoby w chwili, gdy P. Pre- 
zydent Ministrów zapraszał Zurkana do ob- 
jęcia przewodnictwa ze starszeństwa, pano- 
wała tak wielka wrzawa, iż słów P. Prezy- 
denta Ministrów nie można było dosłyszeć. 

Dep. Gross wnosi imienne głosowanie 
nad swoją poprawką. 

Wniosek Grossa odrzucono 181 głosami 
przeciw 96. 

Dep. Russ nawiązując do wczorajszego za- 
pytania Pergelta i odpowiedzi prezydenta Izby, 
dlaczego Rada państwa nie została uroczyście 
otwartą, oświadcza, że Rząd powinien był już 
wczoraj złożyć wyjaśnienie w tym względzie. 
(Oklaski na lewicy). Mowcea stawia wniosek, 
aby nad wczorajszą odpowiedzią prezydenta 
Izby odbyła się na najbliższem posiedzeniu 
dyskusya. (Oklaski lewicy). 

Dep. Pergelt zażądał imiennego głoso- 
wania nad wnioskiem Rusa. Wniosek ten od- 
rzucono 156 głosami przeciw 87. 

Izba przystąpiła następnie według po- 
rządku do wyboru sekretarzy i kwestorów. 
Po oddaniu wszystkich kartek, posiedzenie 
przerwano na pół godziny celem przeprowa- 
dzenia skrutynium. 

Po ponownem otwarciu posiedzenia wie- 
lu posłów zabierało głos, aby uzasadnić na- 
głość wniesionych przedłożeń o udzielenin 
pomocy okolicom, dotkniętym klęskami ele- 
mentarnemi. Następnie przystąpił Prezydent 
Izby do zamknięcia posiedzenia, i wyznaczył 
najbliższe posiedzenie na dzisiaj (sobota), a- 
żeby przeprowadzić wybory do Delegacyj. 

Nad tą sprawą wywiązała się gwałto- 
wna dyskusya. Dep. Wolf w imieniu grupy 
Schónerera domagał się, aby dopóty nie przed- 
siębrano wyborów do Delegacyj, dopóki sto- 
sunek kwotowy między Austryą a Węgrami 
nie będzie uregujowany. Wniosek ten popar- 
li: Prade, imieniem niemieckiego stronnietwa 
ludowego, Pergelt, imieniem Niemców postę- 
powych, Pattal imieniem stronnietwa chrze- 
ścijańsko socyalnego. a imieniem socyalistów 
dep. Daszyński, który zarazem wskazał na 
pogłoskę, że Rząd po przeprowadzeniu wybo- 
rów do Dalegacyj zamierza Radę państwa 
odroczyć. 

Posiedzenie przybrało gwałtowny cha- | 
rakter, gdy prezydent oświadczył, że wniosek 
dep. Wolfa o przerwanie posiedzenia na 10 
minut przed głosowaniem, jest niedopuszczalny | 


i dep. Wolfowi głos odebrał. Poseł ten mimo 
to mówił dalej, apostrofując między innemi 
w ironiczny sposób większość Izby. Większość 
odpowiedziała mu na to głośnymi okrzykami: 
Precz z nim! (Himaus!). Porządek dzienny 
na wniosek prezydenta uchwalono w imien- 
nem głosowaniu 206 głosami przeciw 110. 
Socyalny demokrata Berner, przemawiając po 
czesku i po niemiecku, postawił i uzasadnił 
wniosek, aby posiedzenie odbyło się dzisiaj 
przedpołudniem z innym porządkiem dzien- 
nym, co poparł dep. Daszyński mówiąc zrazu 
po polsku, następnie po niemiecku a potem 
znowu po polsku. Podczas tych przemówień 
panował w Izbie ogromny hałas. Prezydent 
oświadczył, że ponieważ z powodu wrzawy 
obrady są niemożliwe, przeto zamyka posie- 
dzenie a porządek dzienny posiedzenia nastę- 
pnego poda we właściwym czasie do wiado- 
mości posłów. 


Wiedeń, 25 września. Na porządku 
dziennym dzisiejszego wieczornego posiedze- 
nia Izby depntowanych znajduje się wybór 
40 członków Delegacyj i 20 ich zastępców. 

Wiedeń, 25 września. Fremdenblatt 
donosi: Deputowany Foerg (z kuryi powsze- 
chnej w Innsbruku) wręczył Izbie znowu 344 
petycyj od stowarzyszeń przemysłowych prze- 
ciw obstrukceyi. Ogółem na ręce dep. Foerga 
wniesiono takich petycyj dotychczas już 624. 


- 


Wiedeń, 25 września. W kołach par- 
lamentarnych obiega pogłoska, że dzisiaj rano 
odbył się pojedynek na pistolety pomiędzy 
D Prezesem gabinetu hr. Badenim, a jednyma 
z niemieckich posłów narodowych, przyczem 
hr. Badeni odniósł ranę w prawą rękę. Po- 
wodem pojedynku miała być obelga osobistej 
natury na posiedzeniu lzhy deputowanych. 

Wiedeń, 25 września. (Tel. pryw.) P. 
Prezydent Ministrów hr. Badeni miał dzisiaj 
rano pojedynek na pistolety z posłem Wol- 
fem. Warunki pojedynku były bardzo ostre. 
P. Prezes gabinetu ranny w prawą rękę; 
rani jest jednak na szczęście lekką, a kulę 
już wyjęto. 

Wiedeń, 25 września. Rana, którą od- 
niósł Pan Prezydent Ministrów, jest lekka. 
Kula weszła powyżej zgięcia prawej ręki, a 
wyszła powyżej łokcia. 

Wiedeń, 25 września. Wedle F'remden- 
blattu Pan Minister skarbu zamierza przedło- 
żyć Izbie deputowanych budżet na r. 1898 
na posiedzeniu w dniu 29 b. m. 

Wiedeń, 25 września. Przybyła tutaj 
dzisiaj rano wielka księżna Marya Pawłó- 
wna. 

Rjeka, 25 września. Dotychezas nie po- 
wiodło się wydobyć na powierzchnię zatopio- 
nego parowca „lka“. Dad przesłuchał proto- 
kolarnie kapitana i załogę tego okrętu i po- 
czynił kroki celem położenia aresztu na pa- 
rowcu angielskim „Thyria“, który stał się po- 
wodem katastrofy. Stwierdzono, iż ogółem uto- 
nęło 20 podróżnych, między tymi profesor 
Uniwersytetu wiedeńskiego ks. Kopalik. Ura- 
towano 26 podróżn:ch. Rzeczoznawcy przypi- 
sują katastrofę także kapitanowi „Ika“, który 
wydał mylną komendę. 

Budapeszt, 25 września. Nat, Pan 
wystosował do prezesa gabinetu węgierskiego 
br. Banfty'ego pismo odręczne, w którem z 
funduszów Najwyższego Dworu przeznacza, 
rozłożone na szereg lat, sumy na wzniesienie 
na odpowiednich placach Budapesztu posą- 
gów mężów, którzy około chrześcijaństwa, Oj- 
czyzny i Tronu wysokie położyli zasługi. 

Konstantynopol, 25 września. Grupa 
banku ottomańskiego robi starania, aby dla 
długu, który zamierza zaciągnąć Grecya na 
spłatę kontrybucyi wojennej, uzyskać rękojmię 
dwóch lub trzech mocarstw, tym bowiem spo- 
sobem łatwiejby było otrzymać potrzebną su- 
mę. Plan ten, który popiera lord Salisbury, 
ji także zwolenników w pałacu sułtań- 
skim. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 25go września 1897, godzina 
2 minut 10. Alpejskie Towarzystwo górnicze 
138—, Węgierskie akcye kredytowe 392:—, 
Akcye anglo-austryackie 165-25, Akcye ban- 
ku Union. 295—, Akeye kolei południowej 
84:75, Losy tureckie 68:50. Akcye kolei pań- 
stwowej 3841:25, Akcye kolei Lwowsko-Ozer- 
niowieckiej 285'—, 4-procentowe galic. obli- 
eacya propinacyjne z 1889 r. 9785, Akeye 
tytoniowe 15850, węgierskie obligacye inde- 
mnizacyjne 97:30, Akcye kolei Ebental 
257:50. Akcye banku dla krajów koronnych 
23025, 4-procentowa węgierska renta złota 
121-656. Akcye banku związkowego 254:—, 
Rubel papierowy 12775, Węgierska renta 
papierowa 99 35, Kredytowe ziemski 461-50, 
Kradyty 35875, Rimamursnia 261:50. Uspo- 
sobienie silne. 


Odsowisdzisiny redskier kien Kreckawiecki. 


Nadesłane. 


Dr. Leopold Schellenberg 


lekarz chorób kobiecych, 
ordynuje przy ulicy Kopernika 1. 22 od godz. 3—4 
po południu Dla ubogich od godz. 9—10 przed po- 
łudniem bezpłatnie. 


Specyalista chorób uszu, nosa i gardła 


Dr. J. Reinhold 


powrócił i ordynuje jak zwykle przy 
ul. Sykstuskiej l. 21. 


Ksawery i Ludg. Budkowscy 


udzielają wszystkich tańców salonewych w domach 
prywatnych, pensyonatach i we własnem mieszka- 
niu. — Zapisy trwają do maja i przyjmują się co- 

dziennie. Rynek 1 12, pierwsze piętro. 1214 


Winogrona kuracyjne z Merana 
10 funtów brutto franko, wszędzie, 2 zł., wysyła 


6 


C. k. uprz. galic. akeyjny 


BANK HIPOTECZNY 


depozytewy których biura mieściły się 
dotąd w mezaninie gmachu własnego, 
do frontowych lokalności w parterze 


Oddział depozytowy 


ściowe i udziela na takowe zaliczki. 


granicznych tak zwane 


Za opłatą 25 do 35 zł. wa. rocznie, depozy- 
taryusz otrzymuje w stalowej kasie pancernej schowek 
do wyłącznego użytku i pod własnym kluczem, gdzie 
bezpiecznie a dyskretnie przechowywać może swoje 
mienie lub ważne dokumenty. 

W tym kierunku poczynił Bank hipeteczny 
jak najdalej idące zarządzenia. 


Przepisy odnoszące się do tego rodzaju depo- 
zytów otrzymać można bezpłatnie w oddziale depo- 


gege 


przeniósł Kantor wymiany oraz Oddział 


przyjmuje wkłady i wypłaca zaliczki na rachunek 
bieżący, przyjmuje do przechowania papiery warto- 


Nadto zaprowadzono na wzór instytucyj za- 


Depozyty Sehowkowe (Safe Deposits) | 


Ważne dla Rolników! 


Przez pomyślne zaknpno jakoteż przez 
sprowadzanie całemi wagonami naraz, jestem 
w połeżeniu w porze zasiewów potrzebny do 
bajeowania ziarn 

Siarczan miedzi (siny kamień) 
taniej od każdej innej konkurencyi odsprze- 
dać i proszę u mnie oferty zasiągać raczyć. 

Wyśmienitą Bajcę DBupuya utrzy- 
muję również stale na składzie. 972 

Alojzy Hübner 

Lwów, Rynek i. 38. 


Przyjechali de Lwowa 
dnia 25 września 1837 
HOTEL GEORGE. 


PP. R. Janicki z Berezewiey, St. hr. Piniń- 
ski z Wiednia, A. hr. Piniński z Suezezyna, St. 0- 
staszewski z Klimkówki, L. hr. Koziebrodzki z Chle- 


bowa, J. Trojan z Komarna, Z Kreutzbruck-Lilien- wstęp wolny. 


fels z Oedenburga. 
HOTEL IMPERIAL. 
PP. H. hr. Szeliski z Komborni, L. hr. Dę- 
bieki z Jaworowa, F hr. Bogusz z Rzemienia, K. 
Czecz z Bierzanowa, S. Bogdanowicz z Ryszkowiee, 


l 
} 


| 
I 
t 


f 


E 


| 


HOTEL EUROPEJSKI. 
PP. Witkowski z Krakowa, dr. S. Czykaluk * 
Tarnropola. Z. Studziński z Krakowa W. Wiert 
ski z Przemyśla, M. Pohorecka z Rossyi, K. Ujej* 
ski z Tomaszowie, A. Strzelecki z Kukizowa. 
HOTEL BELLEVUE 


PP. M. Adamowski z Przemyśla, A. Malik £ 


Halicza, D. Liebermann z Sambora, Dr. Schiichner 
z Drohobycza. ` | 


LRD Ti S 
KE KA 
D fe 


Nieustająca Wystawa ziednoczoneg0 


Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych we | 
Lwowie, przy placu św. Ducha l. 10, pierw- 


sze piętro, jest otwarta codziennie od godziny 


10 przed południem do godziny 5 popołudniu | 


Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 15 et. 
w dnie powszednie 30 ei. — Dla członków 


Muzeum imienia Lubomirskich 
otwarte codziennie od godziny 9 rano do g: 
1 z południa z wyjątkiem niedziel i świąt 
uroczystych, we wtorki zaś i piątki od go- 


Hanns Tauber, Meran w Tyrolu. 1151 ' zytowym. 497 | Th. hr. Hassenbauer z Wiednia. dziny 3 do 5 po południu. 
z F płacą żądają płacą żądają 8 płacą żądają 
Cennik Losy z roku 1854 po a zł. mk. 4 pr. PE Tm Galie. poż. kraj. z r. 1873 za 100 zł. ope: ——— =— a krzyża MA 28 Sit z WE U 
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temLipińskiego po500 koronwa. Inn — GAR n 0bl.prem. zr.18803pr. 119.— 120 —| Węg. banku kredyt. 200 zł. 38350 20. 50 
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Banku h. g. Si Wa. EA, pr. |110 — od podatku za 100 zł. A pr. 120.— 121.--| Gal. Akc.bankuhip.10pr.prem.los.5pr.110.— 110.65] Banku dla kraj. koronnych 200 zł. 22825 22475 
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g e n w złocie za 200 zł. 5 pr. . 138.—  —.—| Banku krajowego oblig. komun. 3 n Lwów-Ozern.-Jassy 200 zł. . . 28450 283. - 
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Bukow. funduszu propin. SA w. a. „ {102 50 5000 zł. 4 pre. . . . . . . 99.70 100.70] Bankukraj. los. 57'ja latza200kor.4pr. 97.50 98.25] „ państwowych 200 zł. Bee? 
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August Schel 
dam bamkewy i 


enberg i Syn 


kanter wymiany 


we Lwowie, ul. Karola Ludwika í. 1. 


ED Z BEM A E BZ. 


L. 4130 (182 1—3) 
y Celem zaspokojenia pretensyi Wasyla 
Zołnierczuka w kwccie 32 zł. 59 et. it. d. 
z pn. odbędzie się w tut. Sądzie zawsze o 
godz. 10 przed południem w dwóch termi- 
nach dnia 3 listopada 1897 tylko powyżej 
ceny wywołania, zaś w dniu 7 grudnia 1897 
także poniżej tejże publiczna sprzedaż nale- 
żą:e do dłużnika Łukasza Cembrowskiego wy- 
kazami ks. gr. gm. Busk objętej połowy cia- 
ła hip. 1. 1119 oszacowanej na 543 zł. 50 ct. 
1/16 części ciała hip. l. 625 oszacowanej na 
30 zł. 48 et. i 1/8 części ciała hip. 1. 626 
oszacowanej na 47 zł. 25 et. 

Cenę wywołania stanowi cena szacun- 
kowa, wadyum zaś 1|10 część. 

Dla niewiadomych z miejsca pobytu 
wierzycieli, tudzież dla wierzycieli, któryby 
z jakiegokolwiek powodu nie można było do- 
ręczyć niniejszej uchwały lub dalszych, wre- 
szcie którzyby nabyli prawa rzeczowe do 
sprzedać się mającej realności w dniu 23 ma- 
ja 1807 jako dniu wystawienia ekstraktu ta- 
WE ustanawia się kuratorem Karola 


| Jabłońskiego ze substytucyą Jana Reicherta 
z Buska. 

Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 
resz'ę warunków liecytacyjnych można przej- 
rzeć w registraturze. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Busk, 24 maja 1897. 


, L. 15951 

C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu po- 
daje do powszechnej wiadomości, że w spra- 
wie epzekucyjnej Sary Lichtbach przeciw 
nieobjętej masie spadkowej Samuela Ringla 
o zapłacenie kwoty 59 zł. 85 et z pn. odbę- 
dzie się dnia 22 listopada 1897 i dnia 22 
grudnia 1897 każdym razem o godzinie 10 
przed południem w biórze Nr. 8 przymusowa 
sprzedaź realności pod lk. 124 w Przemyślu 
| położonej wyk. hip. l. 177 ks. gr. gm. kat. 
Przemyśl obiętej masy spadkowej Samuela 
Ringla własnej. 
g Cenę wywołania stanowi kwota 6544 zł. 

et. 

Wadyum zaś 655 zł. 

Kuratorem wierzycieli niewiadomych u- 
stanowiono adw. dr. Reisnera w Przemyślu. 

Resztę warunków licytacyjnych, akt o- 


(7622 1—3) | 


Kupuje i sprzedaje w poniższym spisie 
kursów notowane papiery wartościowe 
najkorzystniej. 


U 


Wydawnictwo gazety losowań „Nadzieja“ 


Prenumerata rocznie we Lwowie zł. 1.70 
na prowincyi 7}. 1.80 z dostawa. 
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szacowania i wyciąg tabularny można przej- jętnośsi nabyli, lub którymby uchwały liey- 


: rzeć w tusądowej registraturze, 

j Przemyśl, 28 sierpnia 1897. 

| 57008 (1732 1—3) 
C k. Sąd krajowy ze Lwowie ogłasza, 

|iż eelem zaspokojenia 4 rat po 990 zł. z pn. 

i należących c. k. uprz. gal. ake. Bankowi hi- 

potecznemu we Lwowie odhędzie się 11 li- 


ZA * > 


stopada 1897, 2 grudnia 1897 każdy:: razem | 


o godz. 10 przed poł. w tut. Sali rozpraw 
przymusowa licytacya majętności „Folwark 
Leśniczówka“, objętej Ilwh. 792 a stacowiącej 
własność nieobjętej masy spadkowej bł. p. 
Józefa Kannera i spadkobierców bp. Majera 
Remera. 

Cenę wywołania stanowi 60.000 zł. 

Wadyum, które każdy z lieytujących 
złożyć winien 6000 zł. 

Sprzedaż nastąpi na terminie pierwszym 
tylko za cenę wywołania lub wyższą, na dru- 
gim terminie także niżej ceny wywołania. 

Warunki licytacyjne przejrzeć możua W 
tus. regist”aturze. 

Dla tych wierzycieli, którzy po dniu 27 
lipca 1897 jako dniu wydania ekstraktu ta- 
bularnego prawo hipoteki na powyższej ma- 


E EE 


'tacyjne nie dość wcześnie lub wcale doręeze- 


ne być nie mogły, ustanowiony został kura- 
torem adw. de. Soroń, a jego zastępcą adw. 
dr. Zion obaj we Lwowie. 

Lwów, dnia 18 września 1897. 


L. 8489 (1688 1—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Andrychowie 
podaje do wiadomośri, ża celem zaspokojenia 
kosztów sporu w kwocie 29 zł 18'/, et od- 
będzie się dnia 8 listopada 1897 i dnia 22 
listopada 1897 każdym razem o godzinie 10 
przed południem egzekucyjna sprzedaż przez 
lieytacyę 2,4 części realaości pod lwh. 572 
i 2,8 części 1ealności lwh 577 w Rzykach 
położonej dłużników masy spadkowej Žofii z 
Praciaków Burej i Franciszki Burej włastej. 

Cena wywołania 142 zł. 48 et. 

Wadyum 15 zł. 

Resztę warunków licytacyi i akt csza- 
towania przejrzeć można w tutejszej regi- 
straturze. 

Kuratorem jest Marcin Groyecki e k. 
Notarynusz. 

Andrychów, 22 czerwca 1897. 
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L 18659 (1686 3—3) 

C. k. Dzrekcya okręgu skarbowego w 
Wadowicach podaje niniejszem do wiadomości 
że w dniu 14 października 1897 odbędzie 
się między godz. 8 a 12 przed południem w 
kaneelaryi Nadzoru e. k. straży skarbowej w 
Wadowicach rozprawa względem zawarcia 
solidarnej ugody co do prawa poboru podatku 
konsumcyjnego od mięsa w okręgu poboro- 
wym „Andrychów* na rok 1898 a warun- 
kowo t. j. z prawem wypowiedzenia na lata 
1899 i 1900 lub też bezwarunkowo na po- 
wyższy trzechletni okres czasu. 

Jako cenę ugodową za ten przedmiot 
ustanawia się roczną kwotę 3100 zł. t. j. 
trzy tysiące sto zł. w. a. 

Do rozprawy przystąpić musi przeważna 
częsć przedsiębiorców co do ilości głów i 
rozmiaru przedsiębiorstwa podlegającego opła- 
cie podatku konsumcyjnego od mięsa w po- 
mienionym okręgu poborowym. 

Do okręgu poborowego Andrychów na, 
leżą następujące miejscowości : Andrychów 
Brzezinka, Frydrychowice, Inwałd, Nidek, 
Roczyny, Rzyki, Sułkowice, Targanica, Wieprz, 
ad Andrychów, Zagórnik. 

C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego 

Wadowice, 20 września 1897. 

L. 78529 (7719 3—3) 
OBWIESZCZENIE. 

W celu oddania w przedsiębiorstwo do- 
stawy szutru na gościńcu państwowym w 
Tarnopolskim okręgu budowniczym w latach 
1898, 1899 i 1900 odbędzie się dnia 4 go 
października 1897 w c. k. Starostwie w Tar- 
nopolu licytacya ofertowa. 

Koszta fiskalne szutru w r. 1898 dosta- 
wić się mającego wynoszą 21.664 zł. 33 et 

Warunki przedsiębiorstwa przejrzane być 
mogą w godz. urzędowych w mymienionem 
c. k. Starostwie, gdzie także w wyż oznaczo- 
nym dniu najpóźniej do godz. 12 w południe 
wnoszone być mają oferty sporządzone na 
blankietach urzędowych, których Starostwo 
bezpłatnie udzieli a zaopatrzone marką stem- 
plową na 50 ct. i we waiyam wynoszące 
50/, kwoty fiskalnej z wyrażeniam cen jednost- 
kowych nietylko cyframi al i literami. 

Oferent winien na blankiecie na właści- 
wem miejscu podać nazwę k::nieniołomu lub 
szutrowiska i ofiarowaną cenę jednostkową 
bez zadnych dopisków, wreszeie położyć datę 
i podpisać ofertę imieniem i nazwiskiem. 

Oferty wnoszona być mają na każdy 
kammieniołom lub szutrowisko osobno, jeże- 
liby zaś ofertz obejmywała kilka kamienioło- 
mów lub szutrowisk, wtedy podać w niej 
należy ceny jednostkowe dla każdego kamie- 
niołomu lub szutrowska osobno, albowiem za- 
twierdzenie cfert nastąpi bezwarunkowo we- 
dług poszczególnych kamieniołomów lub szu- 
trowisk. 

Oferiy niesporządzone na blsnkietach 
urzędowych albo zawierające jakiekolwiek da- 
piski, zostaną oferentowi zaraz przez komisyę 
przeprowadzającą licytacyę zwrócone, zaś po 
terminie licytacyi nie będą cferty przyj- 
mowane. 

Z c.k. Namiestnictwa. 

Lwów, dnia 19 września 1897. 


L. 4102 1695 8—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu po- 
daje do wiadomości, że w celu ściągnięcia 
sumy 5000 zł. w. a. z pn. na rzecz Wła- 
dysława Br. Gostkowskiego z rozszerzeniem 
na rzecz gal. Tow. kredytowego ziemskiego 
we Lwowie odbędzie się dnia 7 października 
1897 i dnia 4 listopada 1897 o godzinie 10 
przedpołudniem w biurze Nr. 3 egzekucyjna 
sprzedaż majętności dłużnika Tadeusza Ro- 
sinkiewicza własnej „część Pilatkowce Ziem- 
bówka* zwanej whl. 359 ks. gr. większej 
posiadłości w Tarnopolu objętej w powiecie 
Borszezowskim położonej. 

Cena wywołania poniżej której majętność 
ta na pierwszym terminie sprzedaną nia bę- 
dzie wynosi 16.434 zł. 86 ct. 

Wadyum 1643 zł. 48 ct. W. a. 

Bliższe warunki przejrzeć można w re- 
gistraturze sądu. 

Dla wierzycieli, którzyby po dniu 17 
grudnia 1895 prawa zastawu uzyskali, lub 
którymby uchwała niniejsza względem do- 
zwolenia licytacyi z jakiegokolwiek powodu 
doręczoną być nie mogła ustanawia się na 
ich koszt i niebezpieczeństwo kuraiora zd 
actum p. adw. dr. Łuczakcwskiego a p. adw. 
Zarzyckiego zastępcą tegoż. 

Tarnopol, dnia 14 sierpnia 1897. 


L. 6259 (707 3—3) 

0. k. Sąd powiatowy w Radłowie za- 
wisdamia, iż celem zaspokojenia sumy 300 zł. 
z pn. odbędzie się na rzecz Stanisława i Julii 
Mojseowiczów w tut. sądzie powiatowym sprze- 
dai posiadłości lwh. 263 gm. kat. Biskupice 
objętej dawniej dłużnika Pawła Pajdy obecnie 
Jana Lechowicza własnej w dwóch terminach 
mianowicie dnia 11 października i 15 listo- 
pada 1897 każdym razem o godz. 10 przed- 
południem. $ 

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
licytacyjnych przejrzeć można w registratu- 
rze sądowej. 
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Kurałorem wierzycieli ustanowiony e k. 
notaryusz Maczyszyn w Radłowie. 

Wadyum wynosi 110 zł. 

Radłów, 19 maja 1897. 


L. 218 (7708 3—3) 

Sąd Strzyżowski zawiadamia, że na za- 
spokojenie wierzytelności Mechla Leiba Lasta 
w kwocie 26 zł. w. a. z pn. dozwoloną zo- 
stała sprzedaż egzekucyjsa realności w Go- 
dowy położona whł. 95 dla gminy kat. Go- 
dowa objęta do Jana Gorczycy należąca. 

Sprzedaż odbędzie się przez lieytacyę 
publiczną w Sądzie tut. w dwóch terminach 
27 października i 25 listopada 1897 każdym 
razera o godz. 10 przed południera. ` 

Cenę wywołania stanowić będzie war- 
tość szacunkowa 12830 zł. poniżej której w 
terminie pierwszym realaość sprzedaną nie 
będzie. WA 

W drugim terminie nastąpi za jakąkol- 
wiek najwyżej ofiarowaną cenę. Wi 

Wsdyum przy lieytacyi złożyć się ma- 
jące wynosi 1288 zł w. a. i 

Reszię warunków, wyciąg hipoteczny i 
akt szacunkowy przejrzeć można w registra- 
turze Sądu tut. 

Strzyżów, 26 czerwca 1897. 


L. 6586 (7704 3 — 3) 
Mościski c. k. Sąd powiatowy ogłasza, 
że na szspokojęnie dłużnej od Seńka Demy- 
ka Jędrzejowi Darmstatter kwoty 70 zł. od- 
będzie się tamże w dniach 24 września 1897 
i 18 października 1897 o gedzinie 10 rano 
egzekucyjna licytacya realności dłużnika wyk. 
hip. 1. 21 ks gr. gm. kat. Ostrożec objętej. 
Na pierwszyiu terminie zostanie real- 
ność ta sprzedaną tylko za cenę wywołania 
lub wyżej, na drugim i niżej tejże. 
Wadyum wynosi 139 zł. . 
Resztę warunków i aktów przejrzeć 
można w Sądzie. 
Mościska, dnia 15 lipca 1897. 


L. 3946 (1700 3—3) 
C k. Sąd powiatowy w Dukli podaje 
do wiadomości, że dnia 21 października 1897 
i dnia "8 listopada 1897 każdym razem o 
godz. Li rano w tutejszym Sądzie odbędzie 
się egzekucyjna publiczna sprzedaż realności 
whl. 503 ks. gr. gminy Lubatowa objętej To- 
masza £imy własnej, celem zaspokojenia wie- 
rzytelności Tomasza Zimy w kwocie 500 zł. 
Cenę wywołania stanowi kwota 1374 zł. 
Wadyum kwota 137 zł. 40 et. 
Eksrašt hipoteczny, protokół oszacowa 
nia i dsisze warunki lieytacyjne można przej- 
rzeć w tut. sądowej registraturze. 
Dukla, dnia 30 czerwca 1897. 


L. 563 (7709 3—3) 

Sąd Strzyżowski zawiadamia, że na za- 
spokojenie wierzytelności Kasy Oszęzędności 
w Tsrnowie w kwocie 804 zł. 6 ct. z pa. 


dozwoloną została sprzedaż egzekucyjna real- | 3 


ności w Strzyżowie położonej whl 85 dła 
gminy kat. Strzyżow objętej do Arona Kan- 
nera należącej. 

Sprzedaż odbędzie się przez licytacyę 
publiczną w Sądzie tut. w dwóch terminach 
27 października i 29 listopada 1897 każdym 
razem o godzinie 10 przed południem. 

Cenę wywołania stanowić będzie war- 
tość szacunkowa 7877 zł. 70 et. poniżej któ- 
rej w terminie pierwszym realność sprzedaną 
nie będzie. 

 W drugim terminie nastąpi sprzedaż 
za jakąkolwiek najwyżej ofiarowaną cenę. 

Wadyum przy lieytacyi złożyć się ma- 
jące wynosi 788 zł. 

Resztę warunków, wyciąg hipoteczny i 
akt szacunkowy przejrzeć można w registra- 
iurza Sądu tut. 

Srzyżów, 26 czerwca 1897. 


L. 6395 (7701 8—3) 

C. k Sąd powiatowy w Dukli podaje 
do wiadomośej, że dnia 28 października 1897 
i dnia 2 grudnia 1897 każdym razem o go- 
dzinie 10 rano w tutejszym Sądzie odbędzie 
się egzekucyjna publiczaa sprzedaż realności 
whl. 861 ks. gr. gm. Łęki objęta Józefa 
Zborowskiego własna celem zaspokojenia wie- 
rzyteltości Herza Bernsteina w kwocie 49 zł. 
50 et. 

Cene wywołania stanowi kwota 60 zł. 

Wadyum kwota 6 zł. 

Ekstrakt hipoteczny, protokół oszaco- 
wania i dalsze warunki licytacyjne można 
przejrzeć w tut. sądowej registratarze. 

Dukla, 30 sierpnia 1897. 


L. 6034 (7730 2—3) 

W tutejszym sądzie odbędzie się o go- 
dzinie 10 rano w dniu 22 października 1897 
powyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 22 listo- 
pada 1897 nawet poniżej takowej licytacya 
realności według wyk. hip. 646, połowy re- 
alności L wyk. hip. 647 i całej realności 1. 
wyk. hip. 758 ks. gr. gm. kat. Bełeiuja 0- 
bjętych dłuźnika Ostafija Rybaka Jurija wła- 
snych na rzecz Dawida Rosenhecka w Snia- 
tynie pto 600 zł. z pn. A 

(ena wywołania 1300 zł, 428 zł. i 
600 zł., zaś wadyum 130 zł., 42 zł. 80 ct. 
i 60 zł. a. w. 


Qassis Lwowska Mr. 220 z dnia 26 września 1897. 


amg Ba 


Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusądo- 
wej registraturze. 

Dla nieznanych z życia i miejsca pobytu 
wierzycieli hipotecznych ustanawia się kura- 
torem adw. dr. Wiktora Ziembę w Śniażynie 
ze substytucyą adw. dr. Rosenhecka. 

Sniatyn, dnia 14 sierpnia 1897. 


L. 3196 (7727 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Husiatynie o- 
głasza, że w celu zaspokojenia wierzytelności 
Mykiety Pałahniuka w kwocie 9 zł. 3 et. a. 
w. z pn. odbędzie się dnia 21 października 
1897 1 dnia 18 listopada 1897 o godzinie 10 
rano w sądowem zabudowaniu przymusowa 
sprzedaż 1/6 części ciała tabularnego whl. 
146 księgi grunt. gminy katastralnej Szydło- 
wce objętej, która przy drugim terminie i 
niżej ceny szacunkowej 39 zł. 133, et. w. a. 
sprzedaną zostanie. 

Zakład wynosi 3 zł. 91:/, et. w. a. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest adw. dr. Nathansobn. 

Husiatyn, dnia 22 lipca 1897. 


L. 2101 (7482 2—38) 

C. k. Sąd powiatowy w Limanowy za- 
wiadamia, iż celem zaspokojenia sumy 90 zł. 
z pn. odbędzie się na rzecz Rozalii Chroba- 
kowej w tutejszym Sądzie powiatowym sprze- 
dai posiadłości lwh. 46 i 47 gm. kat. Kani- 
na objętej dłużników Ludwika i Aany Jur- 
ków własnej w dwóch terminach mianowicie 
dnia 15 listopada 1897 i 27 grudnia 1897 
każdym razem o godz. 10 przed południem. 

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
lieytacyjnych przejrzeć można w registraturze 
sądowej. WW 

Kuratorem wierzycieli ustanowiony adw. 
dr. Młodzik w Limanowy. 

Wadyum wynosi 69 zł. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Limanowa, 27 lipca 1897. 

L. 22008 (7019 2—3) 

W c. k. Sądzie delegowanym miejskim 
dla spraw cywilnych w Krakowie odbędzie 
się w dwóch terminach dnia 19 listopada i 
21 grudnia 1897 zawsze o godz. 10 rano 
przymusowa sprzedaż przez publiczną licyta- 
cyę realności l-h. 92 w Łobzowie, 1/6 części 
realności lwh. 48 w Nowej wsi narodowej 
Waleryi Oiaś własnych, tudzież 1/4 części 
realności lwh. 51 ks. gr. gm. Łobzów Józefa 
Nowakowskiego i 1/2 realności lwh. 16 ks. 
gr. gm Nowa wieś narodowa Piotra Żychow- 
skiego własnej. 

Cena wywołania wynosi: 1) en do re- 
alności lwh. 92 380 zł., 2) co do realności 
J/6 części lwh. 48 176 zł., 3) co do 1/4 CH 
ści lwh. 51 96 zł. 50 et, 4) eo do 1|2 real- 
ności lwh. 16 3166 zł. 50 ct. 

Wadyum ad 1) 38 zł, wadyum ad 2) 
e zł, wadyum ad 8) 10 zł., wadyum ad 4) 
870 zł. 


Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
adw. dr. Federowicz zastępcą adw. dr. Kopf. 
Kraków, 31 lipca 1897. 


L. 7392 (7640 2—3) 

Dnia 22 listopada 1896 i 23 grudnia 
1897 o godz. 10 rano odbędzie się w tut. 
Sądzie publiczna sprzedaż realności pod lk. 
117a w Brzesku wyk. hip. 117 ks gr. gm. 
Brzesko objętej b. p. Schulima Beidnera wła- 
snej na rzecz galic. Zakładu kredytowego 
ziemskiego w hkwidacyi we Lwowie celem 
zaspokojenia sumy 62 zł. 15 et. z pn. 

Cena wywołania 1000 zł. 

Wadyum 100 zł. i 

Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 
warunki licytacyjne przeglądnąć można w re- 
gistraturze. 2 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest ustanowiony adw. dr. Górski w Brzesku. 

Ok Sąd powiatowy. 
Brzesko, 30 lipca 1897. 


L. 12643 (7329 2—3) 

W dnin 25 listopada 1897 o godz. 9 
rano odbędzie się w tutejszym Sądzie relicy- 
tacya 608/580 części realności leżącej masy 
spadkowej Berla Suchera własnej pod lk 383 
w Kutach wyk. hip. 1. 998 objętej na 600 zł. 
w. a. oszacowanej celem zaspokojenia preten- 
syi Dominika Norsesowicza w kwocie 518 zł. 
w. 8. z pn. 

Cena wywołania 600 zł. w. a. 

Wadyum 120 zł. 

Kurator niewiadomych wierzycieli Sta- 
nisław Danek w Kutach. ` 

Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 
warunki lieytacyjne przejrzeć można w tus. 
registraturze. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Kuty, 81 sierpnia 1897. 


L. 5214 (1680 2—8) 

C. k. Sąd obwodowy w Złoczowie po- 
daje do wiadomości, że celem ściągnięcia na- 
leżącej się nieletniemu Stanisławowi Ohauer 
i Maryi Chauer kwoty 2000 zł. w. a. z pn. 
przedsięwziętą zostanie przymusowa jawna 
sprzedaż w drodze licytacyi majętnosci tabu- 
larnej folwark Berezna, Pasieka objętej wyk. 
hip. L 581 ks. gr. do majętności tabularnych 


w okręgu c. k. Sądu obwodowego w Złoczo- 
wie dłużnika Mieczysława Kruszelnickiego 
własnej w dwóch terminach a to dnia 22 
listopada 1897 i dnia 20 grudnia 1897 za- 
wsze o godzinie 10 przed południem w za- 
budowaniu tusądowem. 

Cena wywołania 4711 zł. 211), ct. w. a. 

Poręczne 472 zł. 

Na pierwszym terminie sprzedaż nastą- 
pi tylko za lub wyżej ceny wywołania, na 
drugim zaś i niżej tej ceny jednak nie niżej 
1|3 części ceny wywołania. 

Resztę warunków lieytacyjnych, wyciąg 
hipoteczny i akt ocenienia przejrzeć lub w 
odpisie podnieść można w tusądowej regi- 
straturze. 

Dla z miejsca pobytu niewiadomych 
Schencie (Schenie) Reiss i Mojżesza Menke- 
sa i dla tych wierzycieli, którzyby po dniu 
30 czerwca 1897 i do hipoteki tej majętności 
weszli lub którymby uchwały doręczyć nie 
można, ustanawia się kuratora w osobie adw. 
p. Longina Rożankowskiego w Złoczowie. 

Złoczów, 28 sierpnia 1897. 


L. 10336 (1269 2—3) 

Das k. k. Bezirksgericht in Tłuste gibt 
hiemit bekannt, dass behufs Hereinbringung 
der Forderung pr. 289 fi. 12 kr. s. n. g. zu 
Gunsten der Bukowinaer Oredit - Anstalt in 
Czernowitz die executive Feilbietung der den 
Schuldnern Martin Fedorowicz and Rozalia 
Fedorowicz eigenthiimlich hehórigen Reali- 
täten Grundbuchseinlage Zl. 71, 72 der Kata- 
stralgemeinde Milowce bewilligt wurde. 

Di+selbe findet an zwei Terminen und 
zwar am 4 November 1897 und am 2 De- 
cember 1897 jedes mal um 10 Uhr Vormit- 
tags im hiergerichtlichen Gebäude statt. 

Der Ausrufspreis fir die erstere Reali- 
tät beträgt 350 fl. 

Das Vadium 35 fl. 

Für die zweite beträgt der Ausrufspreis 
250 A. 

Das Vadium 25 fi. 

. Die weiteren Feilb etungsbedingungen 
sowie der Tabularauszug zónnen in der hg. 
Registratur durchgesehen werden. 

Tłuste, am 31 März 1897. 


L. 8722 (7404 2—3) 

C. k Sąd powiatow: ogłaszą, iż celem 
zniesienia współwłasności realności pod lwh. 
297 w Chrzanowie położo jet Józefy z Palków 
Kosowskiej w 6/36 cezęściich Józefy Brożków 
Piotrowskiej w 1/86 części Maryanny Ciapu- 
towej w 1/86 części, Kazimierza Brożka w 
1/86 części, Jana Brożka w 1/86 części, Pa- 
wła Brożka w 1/36 części, Julianny Broż- 
kównej w 1/86 części i Franciszka Pawła 
2 im. Brożka w 6/86 własnej odbędzie się 
w tut. Sądzie w dniach 4 listopada i 9 gru- 
dnia 1897 o godz. 10 rano egzekucyjna li- 
cytacya tejże realności własnej. 

Cena wywołania 480 zł. 

Wadyum 48 zł. 

Resztę warunków licytacyjaych, przej- 
rzeć można w registraturze tut. Sądu. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
adw. dr. Gaszyński z substytueyą adw. dr. 
Kremera. 

Chrzanów, 23 lipca 1897. 


L. 18907 (1520 2—3) 
C. k. Sąd powiatowy miej. del. w Prze- 
myślu podaje do powszechnej wiadomości, że 
w sprawie egzekucyjnej Leizora Grossman 
przeciw Michałowi Bąk o zapłacenie kwoty 
79 zł. 56 ct. odbędzie się dnia 4 listopada 
1897 o godz 10 przed południem w biórze 
Nr. 46 relicytacya połowy gospodarstwa pod 
L kons. 31 w Krnhełu małym położonego 
wyk. hip. 1. 2 objętego dłużnika Michała Bąk 
własnego. 
Cenę wywołania stanowi kwota 103 zł. 
50 et. 
Wadyum zaś 11 zł. a. w. 
Kuratorem wierzycieli niewiadomych 
ustanowiono adw. dr. Głembockiego w Prze- 
myślu z substytucyą adw. dr. Schwarza. 
l Resztę warunków lieytacyjnych, proto- 
kół opisania przynależności, akt oszacowania 
i wyciąg tabularny można przejrzeć w tus. 
registraturze. 
Z e. k. Sądu powiat. miej. del. 
Przemyśl, 80 sierpnia 1897. 


L. 4640 (7316 2- 8) 

Dnia 9 listopsda 1897 i dnia 14 gru- 
dnia 1897 o godz. 10 rano odbędzie się w 
tntejszym Sądzie publiczna sprzedaż realności 
pod lk. 287 w Brzesku wyk. hip. 287 ka. 
gr. gm. Brzesko objętej Mojżesza Brau wła- 
snej na rzez Zarządu dóbr Brzesko celem 
zaspokojenia sumy 175 zł. 42 et z pn. 

Cena wywołania 1005 zł. 

Wadyum 100 zł. 50 et. 

Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 

warunki licytacyjne przeglądnąć można w re- 
gistraturze. 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest ustanowiony adw. dr. Ludwik Parvi w 
Brzesku, 

Brzesko, 30 czerwca 1897. 


"`" ` Arendierungs-Kundmachung. Obwieszczenie dzierżawy.  "" 
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für nachstehende Militär- | hende Erforder- 


Besonderef Bestimmungen. 


1. Zur Verhandlung werden nur schriftliche Anbote (Offerte) angenommen. Jeder 
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Poszczególne określenia; 
1. Do rozprawy przyjęte będą tylko pisemne oferty. Każdy przedsiębiorca, który ko- 


der Verhandlungs-Commission nicht hinlanglich bekannte Unternehmer hat über seine Fä- | misyi rozpraw nie jest dostatecznie znanym, ma dołączyć świadectwo swej rzetelności i mo- 
higkeit u. das Ausreichen seines Vermógens zur Übernahme des von ihm angestrebten ,żności dostawy na dzierżawę, o którą się ubiega, datowane nie później, nad dwa miesiące 
Arendierungs-Geschaftes ein nicht iiber zwei Monate altes Soliditats- und Leistungsfahig- {od daty niniejszego ogłoszenia. 


i 
koits-Zengnis beizubringen. | 

Zur Austellung solcher Zeugnisse sind rüeksichtlich aller im Handels-Register pro- 
tokollierten Firmen die Handels- und Gewerbekammern, in deren Bezirke die Firmen ihre 
Niederlassung haben, berufen. — Für Geschäfts-Leute, die keine protokollierte Fi: ma führen, 
fertigen die nach dem Wohnorte zuständigen k. k. Bezirkshauptmannschafien die Zeug- 
nisse aus. 

Behufs Erlangung des Soliditats- und Leistungefáhigkeits-Zeugnisses haben die Partei- 
en bei ihrer Handels- und Gewerbekammer, beziehungsweise bei der zuständigen politi- 
schen Behörde unter Anschluss einer 50 Kr. Stempelmarke ein Gesuch einzubringen, in 
welchem der Zweck, für welchen das Zeugniss benóthigt wird, durch genaue und detail- 
lierta Anführung des angestrebten Arendierungs- Geschäftes anzugeben ist. 

Im Gesuche ist auch der Tag der Verhandlung anzugeben, und es ist weiters die 
Bitte zu stellen, dass das erbetene Zieugniss an jene Behörde eingesendet werde, in deren 
Amtslocale laut obiger Tabelle die Verhandlung abgehalten wird. 

Uber solch’ ein Gesuch wird dem Bittsteller von der Handels- und Gewerbekammer, 
beziehungsweise von der politischen Behörde ein Bescheid eingehandigt, der dahin lautet, 
dass das angesuchte Solidithts- und Leistungstahigkeits-Zeugnis auf Aamtlichem Wege an 
die im Gesuche bezeichnete Behörde geleitet werden wird, und es ist vorläufig dieser Be- 
scheid dem Offert beizulegen. — Es ist Pflicht des Offerenten, die Absendung des 
Zeugnisses derart rechtzeitig einzuleiten, dass letzteres zuverlässig an dem der Verhandlung 
vorangehenden Tage bei der mit der Abführung der Verhandlung betrauten Behörde ein- 
langen könne. 

Die Folgen einer etwaigen Verspätung trägt in allen Fällen der Offerent. 

2. Die Offerte haben an dem zur Verhandlung für die betreffende Station angesetz- 
ten Tage längstens b's 10 Uhr Vormittags bei der Verhandlungs-Commission einzulangen. 

Der Hafer ist nach Portionen a 4200 gr. zu offerieren. 

Complexiv-Anbote für Brot und Hafer sind nur in der Station Sanok zulässig. 

Nachtraglich oder in telegrafischer Form einlangende, dann Offerte, welche an ein 
Impegno unter vierzehn Tagen gebunden sind, werden nicht berücksichtigt. 

Die Ofierenten verzichten bezüglich der Erklärung der Heeres-Verwaltung iiber die 
Annahme ihres Offertes auf die Emhaltung der im §. 862 des a. b. G. B., dann in den 
Artikeln 318 und 319 des ósterr. Handels-Gesetzes für die Erklärung der Annahme eines 
Versprechens oder Anbotes festgesetzten Fristen. 

Im Offerte muss das erlegte Vadium genau specificiert sein. 

3. Gemeinden sind vom Erlage eines Vadiums und einer Caution unbedingt befreit 
und werden ebenso, wie landwirtschaftliche Vereine und Producenten auf die vostehemd 
Eet pachtweise Besorgung der Militar-Verpflegung besonders aufmerksam 
gemacht. 

4. Brot und Hafer ist finftagig im Vorhinein im Abgabsort unmittelbar an die 
Fassungsberechtigten abzugeben. 

Die Ausdehnung des Termines fir die Haferfassungen auf 10 beziehungswejse 15 
Tage kann nur dann zugestanden werden, wenn dies ohne Kosten fir das Militar-Arar 
thunlich und die tassende Truppe damit einverstanden ist. 


Do wystawienia takich świadectw dotyczących wszelkich w rejestrze handlowych pro- 
tokołowanych firm, są upoważnione Izby handlowo-przemysłowe, w których okręgu firmy 
mają swoją siedzibę. Osobom trndniącym się interesami handlowo-przemysłowymi a nie 
mającym protokołowanej firmy, wystawiają świadectwa te przynsleżne do miejsea zamie- 
szkania c. k. Starostwa. 

W celu otrzymania świadectwa rzetelności i możneś i dostawy, mają strony wnieść 
pisemne podanie do odnośnej Izby handlowo-przemysłowej, względnie do przynależnej wła- 
dzy politycznej, z dołączeniem marki stemplowej na 50 ct, w którem to podaniu ma być 
dokładnie oznaczony cel wystawienia takowego i dla jakiej dzierżawy jest ono potrzebnem. 


W podaniu ma być oznaczony także dzień rozprawy publicznej z tem zastrzeżeniem, 
że świadectwo żądane ma być przesłane do urzędu, w którym, jak wyżej wymieniono roz- 
prawa się odbywa. e 

Na takie podanie wręczoną będzie proszącemu ze strony lzby handlowo-przemysłowej, 
względnie władzy politycznej, rezolucya opiewająca w ten sposób, że żądane świadectwo 
rzetelneści i możności dostawy wysłane zostało w drodze urzędowaj do urzędu wymienione- 
go w podaniu; tę rezolucyę zaś należy załączyć tymezasowo do oferty. Oferent winien do- 
pilnować wczesnego odesłania świadectwa w ten sposób, ażeby takowe nadejść mogło z pe- 
wnością w dniu poprzedzającym rozprawę do tego urzędu, który ją przeprowadza. 


Następstwa w skutek możliwego spóźnienia ponosi w każdym razie oferent. 


2. Oferty mają być oddane komisyi rozpraw w dniu przeznaczonym do rozprawy dla 
dotyczącej stacyi najpóźniej do godziny 10 przed południem. 

Owies ma się oferować w porcyach a 4200 g. 

Podania cen zbiorowe na chleb i owies nie są dozwolone tylko dla stacyi Sanoka. 

Pózniej lub drogą telegraficzną nadeszłe oferty, następnie oferty, które obowiązują na 
krótszy czas, jak na termin czternastu dni nie będą uwzględnione. 

Oferenci muszą się zrzec zachowania ustanowionych terminów za strony zarządu woj- 
skowego, co do przyjęcia ich ofert, jak to oznacza $. 862 kodeksu cywilnego i artykuły 
318 i 819 kodeksu handlowego względem oświadczenia przyjęcia jakiego przyrzeczenia lub 
oferty. 

W ofercie musi być złożone poręczne dokładnie wyszezególnione. 

3. Gminy zwalnia się od złożenia poręcznego i kaueyi bezwarunkowo ; również zwraca 
się ich szczególną uwagę, jak nie mniej Towarzystw gospodarczych i producentów na po- 
wyżej rozpisaną dostawę dzierżawną zaopatrywania w żywność wojska. 


4. Chleb i owies mają być co pięć dni naprzód na miejseu dostawy fasującym od- 
działom bezpośrednio oddane. 


Bozciągnięcie terminu na 10 względnie 15 dni eo do fasowania owsa może być tylko 
wtenezas pozwolone, jeżeliby to miało nastąpić bez kosztów dla skarbu wojskowego i fasujący 


9 


Hiean ees Zugeständnis kann jederzeit zurückgezogen werden, ohne dass dem Arendator 

reh ein Anspruch auf Schadloshaltung erwüchse. 

Trup - Die Abgabs-Magazine der Arendatoren dürfen von den Ubicationen der fassenden 

D A) ete. nieht weiter als 19 km. entfernt sein, im anderen Falle die Bedarfsartikel 

Offerte uppen etc. auf Kosten des Arendators zugeführt werden müssten, selbst wenn im 

reje „ Oder in der (łenehmigungs-Vererdnung die Bezeichnung „ab Depot“, „loco Bäcke- 

U. s. w enthalten ist. 

Höhe d ie Reserve-Vorräthe an Brotbackmehl und Hafer sind ausnahmsweise in der 
De elnmonatlichen currenten Badarfes zu unterhalten. SA. 

Monat e Consumtion des einmonatlichen Reserve-Vorrathes erfolgt succesive im letzten 
e der Vertragsperiude. 

f. Es wird ausdrücklich bedungen, dass es des Heeres-Verwaltung freisteht, die 

Vorräthe der einen Station zur Abgabe in welch’ immer beliebiger anderer Sta- 

ziehen. 

Das Brot ist in Wecken mit 1400 g. Ausbackgewicht zu erzeugen. Die erforder- 

rotgewichte werden den Arendatoren vom Militär-Verpflegs-Magazine gegen eine 

ng von fünfzig (50) Kreuzern per Stück und Arendierungsperiode vorgeliehen. 

le nāheren Bedingnisse können bei den Militår-Verpflegs-Magazinen in Prze- 

3 oslau, Gródek und Rzeszów eingesehen werden, woselbst die für die Verhandlun- 

ber 189 zwei gleichlautenden Parien eigens vorbereitete Bedingnis-Hefte vom 20. Septem- 

1 zu Jedermans Einsicht aufliegen. 

gesch: abst kónnen auch die vorgeschriebenen Bedingnis-Hefte gegen Erlag von zwan- 

werde (38) Kreuzer, ferner vorgedruckte Blanquetts zu Offerten unentgeltlich bezogen 

Offere 7 worauf die Unternehmer um so mehr aufmerksam gemacht werden, als jedes 
* Unbedingt nach dem unten beigefügten Formulare verfasst sein muss. 

10 berdies können diesbezügliche Informationen auch bei der Intendanz des k. u. k. 

" orps i Przemyśl eingeholt werden. 

-. Jegor Offerent muss im Offerte ausdrücklich erklären, dass er sich den Bestim- 

Geh des Dr die Verhandlung vorbereiteten Bedingnis-Hettes vom 20. September 1897 
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Res e Bedingung von besondern Preisen fir den Fall der Inanspruchnahme des 
orraths ist unzulässig. > 1 7 
monatliej Die Abgabe von śrarischen Regie-Vorrathe oder von gekiindigten ein- bis drei- 
et ni n Arendierungs-Reserve-Vorrathen zu Begina der Arendierungsperiode begriin- 
ac t den Anspruch auf eine Herabminderung des Quantums der zu unterhaltenden 
erve-Vorräthe. 


Przemyśl, am 20 September 1897. 


= Von der k. und k. Intendanz des 10. Corps. 
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Portion Brot 4 840 Gramm zu 
auf SE Hafer á 4200 Gramm zu . 
Bega Zeit vom 1 Jänner 1898 bis Eade 
Sri besorgen und für dieses Offert mit de 
in . 


Ich|Gefertigter erkläre hiemit infolge Kundmachung Nr. 5263 vom 20 Septem 


September eventuell Octboer 1898 abgeben, die 
m beiliegendem Vadium von . 


best 


Ferner verpflichte ich mich, im Falle, als ich Ersteher bleiben sollte, längsten 


10 prozenti 
dienst s 
Verbereiteten Bedings-Hefte vom 20 Septamber 1897 enthalten sind. 

Laut anruhendem Bescheide den (des) `, . > > à ZU 

VG PC eg aglgeg - übermittelt werden. 
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E Stelle bei Höffnung des Offertes leer sein, so wird die Abgabsschuldkeit| an Durehm 
Das Offert ist zu siegeln und auf der Aussenseite des Couverts beizufügen : 


Offert infolge Kundmachung vom 20 September 1897 zur Verhandlung am 


L. 18795 (7735 1—3) 
K OGŁOSZENIE LICYTACYI. s | 
wiad Lë k. Dyrekcya okręgu skarbowego w Wadowicach podsje niniejszom do powszechnej 
w ax MOŚCI, Że celem zabezpieczenia prawa Pa odatku konsumcyjnego od mięsa i wins 


1897 e] wymienionych okręgach dzierżawnych odbędzie się w dniach 7, 8i 14 października 


publiczna ustna liecytacya z dopuszezeniem ofert pisemnych. 
bezyar 


Zas trwania dzierżawy obejmuje bezwarunkowo lata 1898, 1899 i 1900 lub też 
unkowo rok 1898 z milezącem przedłużeniem na dałsza 2 lata t j. 1899 i 1900. 


ie 


SS Licytacya odbędz F 

Ok 2 Si g p! Cena wywo- isie w gmachu * k; 
reg Sa Se łaniaroczngo| Dyrokcyi okręgu ` UWAGA: 
dzierżawn s | dj czynszu |skarbowego w Wa) R 

y Seil Menienah od godz. 8 

DS * "Jet do 2 dnia: j 


mięso| III | 12185 |- paździer. 1897] W myśl § 10 ustawy 


krajowej z15kwietnia 1894 


| Dz. u. kr. Nr. 38 obowią- 
| 
| 


zanym jest każdy dzierża- 
wea prawa poboru pod 
kons. od wina, moszczu 
winnego i owocowego po- 
bierać dodatek krajowy 
wysokości 300/, rządowego 
pod. kons. jak długo do- 
datek krajowy istnieć bę 
dzie i za prawo poboru 
tego dodatku krajowego 
uiszczać 300/, z czynszu 
dzierżawnego prawa pobo- 
ru pod. konsumceyjnego. 
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Oferty zaopatrzone w wadyum wynoszące 10%/, ceny wywołania wnosić należy na 
©. k. Dyrektora okręgu skarbowego lub tegoż zastępcy w godzinach urzędowych naj- 
o godziny 123 w południe dnia poprzedzającego termin licytacji. 


Teca 
Póżniej d 
liższe warunki licytacyi i wykaz miejscowości należących do tych okręgów dzierża- 
Przejrzeć można w godzinach urzędowych w €. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego w 
Owicach i w odnośnych Nadzorach c. k. straży skarbowej. 


dick 


jako Kwity kasowe na wadyum licytacyjne lub kaucye ż dzierżaw jeszcze nie ukończonych 
Wadya licytacyjne bezwarunkowo nie będą przyjmowane. 
w Ok Dyrekcya okręgu skarbowego 


e adowice, dnia 22 września 1897. 


48041 (7741 1—3) | żytościami dodatkowemi rozpisaną została 
^ K. Sąd powiatowy miejsko deleg. w | sprzedaż egzekucyjna realności lwh. 48 ks. 
wie podaje do wiadomości, że celem | gr. gminy kat. Janowice objętej do Tomasza 
OJ8Ri8 wierzytelności Tarnowskiej kasy | Kocika, Tekli Kocikowej i Jędrzeja Ochwata 
ności w sumie 273 zł. 55 et. a nale-! należącej. 


Tarno 
ZASpo 


T| jakąkolwiek najwyżej ofiarowaną cenę. 


j oddział na to się zgadzał. To pozwolenie może być jednak każdego czasu cofnięte bez prawa 
dla dzierżawców domagania się odszkodowania za to. 
5. Magazyny dzierżawców nie śmią od koszar fasujących oddziałów ponad 19 kilo- 
metrów być oddalone, bo w przeciwnym razie artykuły na koszt dzierżawcy będą dostawione 
KEE Eer ażby w ofercie lub rozporządzeniu było powiedziane „loco Bäckerei“ „ab 
epot“ i t. d. 


6 Zapasy rezerwowe mają być wyjątkowo w wysokości jednomiesięcznej potrzeby 
kontraktowej utrzymywane. 

Spotrzebowanie jednomiesięcznego zapasu rezerwowego nastąpi w ostatnim miesiącu 
kontraktu. 

7. Wyrażnie się zastrzega, że zarząd wojskowy pozostawia sobie do woli ściąganie za- 
pasów rezerwowych jednej stacyi dla oddania którejkolwiek innej stacji. 


8. Chleb ma się piec w kochenkach podłużnych i we wypieczonym stanie 1400 g. 
ważyć. Potrzebne ciężarki może dzierżawca w magazynie potrzeb wojskowych za opłatą pięć- 
dziesiąt (50) centów za ciężarek i rok wypożyczyć. 

9. Wszelkie bliższe warunki mogą być przejrzane w kancelaryi magazynu potrzeb woj- 
skowych w Przemyślu, Jarosławiu, Gródku i Rzeszowie, gdzie się znajdują w dwóch równo- 
brzmiących egzemplarzach cla rozprawy wypracowane zeszyty warunkowe z dnia 20-go 


i września 1897. 


Tamże mogą być także wydane przepisane zeszyty warunkowe za złożeniem dwudziestu 
ośmiu (28) centów, następnie blankiety drukowane na oferty bezpłatnie, na eo tem bardziej 
zwraca się uwagę przedsiębiorców, że każda oferta musi być bezwarunkowo według poniżej 
umieszczonego formularza ułożona. 

Nadto mogą być dotyczące informacye także u e. i 
siągnięte. 

10. Każdy oferent ma w efercie wyraźnie oświadczyć, że poddaje się w zupełności 
ustanowieniom przygotowanego na dotyczącą rozprawę zeszytu warunkowego z daty 20-go 
września 1897. 

11. Stawianie osobliwych cen w wypadku odebrania rezerwowego zapasu nie jest do- 
zwolone. 

12. Odstawa zapasów skarbowych albo wypowiedzianych jedno lub trzymiesięcznych 
rszerwowych zapasów dzierżawców przy początku dzierżawy nie uwalnia od utrzymywania 
całej ilości rezerwowego zapasu. 


e, Intendantuy 10 korpusu za- 


a 


Przemyśl, dnia 20 września 1897. 


Z c. i k. Intendantury 10. korpusu. 


Offerts-F'ormulare. 


E R T. 
ber 1897 für die Arendiertngs-Station 
Kr. sage! 
Kr. sage! a e e - 
egung nach den Punkten*) . 


Kreuzer 
A. 4 = same a vi, EENG 
Durchmarsch Verpfl VS Artikels IV. des Arendirungs- 


sowie mit meinem gesammten beweglichen und unbeweglichen Vermógen haften zu wollen. 


s binnen 14 Tagen nach hievon erhaltener ämtlicher Verständigung das Vadium auf die 


ge Canton zu ergänzen, und räume, wenn ich dieses unterliesse, der Heeres-Verwaltuug das Recht ein, diese Ergäuzung selbst durch Rückbehalt des Arendierungs-Ver- 
es durchzuführen. Ubrigens unterziehe ich mich auser den in der Kundmachung verlautbartan, auch jenen Bedingungen, welche in dem für die ausgeschriebene Verhandlung 


wird mein Soliditats- und Leistungsffhigkeits -Zeugniss direct an 


(EN Lon. sue 188% 
Unterschrift (Vor: und Zunahme) des Offerenten 
wohnhaft in 


dieser Stelle soll je einer der drei Punkte A) B) oder O) bsziehungsweiss a) b) oder c) des Artikels IV das Bedingnis-Heftes beigefügt wereden. — Sollte aber 


drsche für den Off:renten nur nach den Punkten A) a) als biadend angenommin werdan. 


1897. 


Sprzedaż odbędzie się przez publiczną | strony interesowane, a tych wierzycieli, któ- 
licytacyę w Sądzie tym w dwóch terminach | rzyby dopiero po dniu 30 lipca 1897 jako 
w dniu 28 października 1897 i w dniu 30 | dniu wystawienia extraktu tabularnego hipo- 
listopada 1897 każdym razem o godzinie 10 | tekę uzyskali lub którymby uchwała niniejsza 
przed połuduiem. lub późniejsze w tej sprawie zapaść mające 

enę wywołania stanowić będzie wartość | z jakiegokolwiek powodu nie mogły być do- 
szacunkowa 870 zł., poniżej której w termi- | ręczone, niemniej wierzycieli z miejsca pobytu 


ten 


| nie pierwszym realność sprzedaną nie będzie. | niewiadomych do rąk ustanowionego niniej- 


W drugim terminie nastąpi sprzedaż za szem kuratora w osobie e. k. Not. p. Michała 
gey jakoteż za pomocą niniejszego edyktu. 
f Wadyum przy licytacyi złożyć się ma- Grybów, 13 sierpnia 1897. 
jące wynosi 87 zł. w. a. d 

Resztę warunków, wyciąg hipoteczny 1 | 
akt szacunkowy przejrzeć można w registra- | 
turze c. k. Sądu powiatowego miejsko dele- 
gowanego w Tarnowie. 

Tarnów, dnia 13 sierpnia 1897. 


L. 3219 z 

C. k. Sął powiatowy w Nowemsiele 
podaje do wiadomości, że na zaspokojenie d 
pretensyi Maurycego Baumgartena 67 zł. a. Sprzedaż nastąpi za jakąkolwiek cenę. 
w. 2 pn. odbędzie się w tutejszym Sądzie Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
dnis 29 października 1897 i 30 listopada Alfred Josse. | A 
, 1897 zawsze o godz. 10 rano przymusowa ; Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 
i sprzedaż połowy realności wyk. hipot. l. 1 | warunki lieytacyjne przejrzeć można w regi- 
j gminy Klebanówka Zlaty Goldfliess własnej | straturze, © kd brat 
i Cena wysołania wynosi 37 zł. aw. Wiśnicz, 12 sierpnia 1897. 

Wadyum 3 zł. 70 et. 3 

Resztę waruuków licytacyjnych, wyciąg, L. 2992 (7752 1—3) 
bipoteczny i akt oszacowania przejrzeć można C. k. Sąd powiatowy w Wieliczce za- 


L. 4253 (7754 1—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Wiśniczu prze- 

prowadzi w dniu 4 listopada 1897 godzina 

10 rano, relieytacyę realności lwh. 68 gm. 

| Wiśnicz objętej dawniej Salamona Fenigera 

(7748 1—3) i Chawy Rywy Feniger własnej. 

Cena wywołania 150 zł. 

Wadyum 15 zł 


i 
i 
I 
i 
| 
f 
| 
H 


registraturze. wiadamia, że w celu zaspokojenia wierzytel- 
Nowesioło, 24 lipca 1897. ności powiatowej kasy oszczędności w Wie- 

f | liezee w kwocie 300 zł. w dniach 16 listo- 
L. 6317 (7715 1—3) pada 1897 i 14 grudnia 1897 w Sądzie o 


C. k. Sąd powiatowy w Grybowie po- godz. 10 rano realność pod lk. 122 w Sie- 
daje do wiadomości, że w celu zaspokojenia . prawiu objęta przez publiczną licytacyę sprze- 
rat pożyczkowych wierzytelności kasy Oszczę- | daną będzie. i e 
dności m. N Sącza w kwocie 500 zł. a. w. | Cena wywołania wynosi 715 zł. 

z pn. odbędzie się w zabudowaniu tegoż są | Zakład 72 zł. 

du w dniach 8 listopada i 13 grudnia 1897 | Wyciąg hipoteczny, akt szacunkowy 
każdym razem o godz. 10 przed poł. publi- craz resztę warunków licytacyjnych przeglą- 
czna przymusowa sprzedaż realności lwh. 63 dnąć można w Registraturze sądu. 

ks. gr. gm. kat. Mszalnica własność spadko- | O tem zawiadamia sąd interesowanych, 
bierców ś. p. Maryanny z Hotlasów Kiełba- tych, którymby rezolucya licytacyjna na czas 
sowej stanowiącej. ,doręczoną być nie mogła, lub którzyby po 

Cena wywołania wynosi 2781 zł. a. w. dniu 20 lutego 189% do hipoteki weszli do 
niżej której na pierwszym terminie sprzedaż rąk c. k. notaryusza p. Kazimierza Przycho- 
nie nastąpi. ekiego w Wieliczce. ! 

Wadyum ustanowiono na kwotę 278 zł. | Wieliczka, dnia 20 maja 1897. 

Resztę warunków lieytacyjnych wolno 
przejrzeć w tutejszym Sądzie. k | 

O rozpisaniu lieytacyi uwiadami 


a się 


Konkursa. 


(1689 3—3) 
KONKURS. 

Celem obsadzenia opróżnionej przy od- 
dziale rachunkowym sądu wyższego w Kra- 
kowie, posady praktykanta rachunkowego 
z adjutum 300 zł. rocznie, z prawem postą- 
pienia na adjutum 400 zł. rocznie rozpisuje 
się konkurs z terminem do 12 października 
1897. 

Podania o tę posadę wnosić należy w dro- 
dze przepisanej do Prezydyum sądu wyższego 
w Krakowie. 

Prezydyum Sądu wyższego 

Kraków, 14 września 1897. 


L. 6054 


L. 716 (2—2) 

Celem stałego obsadzenia rozpisuje się 
niniejszem konkurs na następujące posady : 

1. Na posadę młodszego nauczyciela 
przy szkole 5-klasowej męskiej i nauczycielki 
młodszej przy szkole 5-klasowej żeńskiej w 
Nadwórnie z płacą 400 zł. i 10 pre. dodat- 
kiem na pomieszkanie. 

2. Na posadę starszego nauczyciela z 
płacą 350 zł. i 10 pre. dodatkiem na pomie- 
szkanie tudzież na posadę młodszego nauczy- 
ciela z płacę 300 zł. i 10 pre. dodatkiem na 
pomieszkanie przy szkole 3-klasowej mięsza- 
nej w Łanczynie. 

8. Na posadę kierującego nauczyciela z 
płacą 450 zł. i 10 pre. dodatkiem na pomie- 
szkanie, jakoteż nauczyciela młodszego z pła- 
cą 400 zł, i 10 pre. dodatkiem na pomie- 
szkanie przy szkole 2-klasowej mieszanej w 
Delatynie. 

Od kompetentów starających się o któ- 
rąkolwiek z powyżej wymienionych posad w 
Nadwórnie i Łanczynie i o posadę kierownika 
przy szkole 2 klasowej w Delatynie wymaga 
się uzdolnienia do udzielania nauki języka 
niemieckiego w szkołach ludowych pospo- 
litych. 

4. Na posadę młodszego nauczyciela 
przy szkole 2-klasowej mięszanej w Hawry- 
łówee z płacą 800 zł. i 10 pre. dodatkiem 
na pomieszkanie. 

5. Na posady samoistne przy szkołach 
1-klasowych w Cueyłowie, Dobrotowie, Fit- 
kowie, Głębokiam ad Hołosków, Hwozdzie, 
Jabłonicy, Kamiennej, Łojowej, Łuhu, Moło- 
dyłowie, Pniowiu, Potoku ezarnym, Sadzawce, 
Sekt Strupkowie i Zielonej z płacą 350 
zł. i wolnem pomieszkaniem. 

Do płacy tej wlicza się dochód z gruntu: 
w Dobrotowie 2 zł. 19 ct., w Fitkowie 2 zł 
20 et, w Kamiennej 1 zł. 68 ct., w Moło 
dyłowie 84 ct., w Skopówce 1 zł. 12 ct., w 
Strupkowie 3 zł. 85 et. 

usm wykładowym jest w Nadwór- 
nie, Delatynie i Głębokiem język polski w 
innych szkołach ruski. 

Kandydaci lub kandydatki ubiegający 
się o jedną 2 powyższych posad, mają swe 
należycie udokumentowane i w tabelę kwa- 
lifikacyjną zaopatrzone podania wnieść za po- 
średnictwem swej władzy przełożonej do c. k. 
Rady szkolnej okręgowej w Nadwórnie naj- 
później do dnia 25 października 1897. 

Z c. k. Rady szkolnej okręgowej. 

Nadwórna, dnia 4 września 1897. 


L. 1111 (2—2) 

C. k. Rada szkolna okręgowa w Rop- 
czycach rozpisuje niniejszem konkurs na na- 
stępujące posady nauczycielskie : 

Przy szkołach 1-klasowych: a) w 
Gawrzyłowej, b) Gumniskach fox: ei Kozo- 
drzy, d) Lubzinie, e) Niedźwiadzie, f) Małej, 
g) Olechowej, h) Pustkowie i innych opró- 
nić się mogących z płacą 350 zł. i wolnem 
pomieszkaniem. 

2. Posady młodszych nauczycieli przy 
szkołach 2-klasowych w Brzezinach, Nago- 
szynie, Czarnej i Chechłach z roczną płacą 
300 zł. 

Podania należycie udokumentowane na- 
leży wnosić za pośrednictwem władzy prze- 
łożonej w terminie do 25 października 1897. 

Z e. k. Rady szkolnej okręgowej. 

Ropczyce, dnia 4 września 1897. 


L. 1676 (2—3 

Celem stałego obsadzenia posad nau- 
czycielskich w okręgu stryjskim ogłasza się 
niniejszem konkurs z terminem do końca 
października 1897: 

I. Przy szkole 6-klasowej męskiej w 
Stryju, posada nauczyciela starszego z roczną 
płacą 600 zł. i 10 pre. dodatkiem na mie- 
szkanie. Zastrzega się pierwszeństwo kandy- 
datom z egzaminem kwalifikacyjnym do szkół 
wydziałowych z grupy II. 

I. Przy szkołach 2-klasowych posady 
młodszych nauczycieli (ek) z językiem wy- 
kładowym ruskim: 

1. Dziedyszycach wielkich, 2. Hurniu, 
8. Bynowódzku wyżnem. 

LI. Przy szkołach 1-klasowych z płacą 
roczną 3850 zł. wolnem pomieszkaniem : w 1. 
Dołhem, 2. Hutarze, 8. Jelenkowatem, 4. 
Kalnem, 5. Kawczymkącie, 6. Kawsku, 7 
Komarowie, 8. Lubieńcach, 9. Orawie, 10. 
Orawczyku, 11. Oleksieach, 12. Pławiu Bry- 
narka, 18. Pławiu Wadrysówka, 14. Podhor- 
cach, 15. Rożance wyżnej, 16. Rozhurczu, 


10 


17. Sławsku, 18. Smorzu, 
płacą roczną 450 zł, 20. Truchanowie, 21. 
Tuchli, 22. Tuchólce, 23. Uhełnie, 24. Cho- 
dowieach, 25. Chromohorbie, 26. Felizien- 
thalu. 

Przy szkołach pod poz. 19 i 25 język 
wykładowy polski, zaś pod poz. 26 język 
wykładowy niemiecki, w innych szkołach wyż 
wymienionych język wykładowy ruski. 

Kompetenei (kompetentki) winni wnieść 
należycie udokumentowane podania zaopa- 
trzone tabelą kwalifikacyjną, wykaz służbowy 
i wymiar wkładki emerytalnej, za pośredni- 
ctwem swych władz przełożonych do tutej- 
szej e. k. Rady szkolnej okręgowej. | 

Z e. k. Rady szkolnej okręgowej. 

W Stryju, dnia 14 września 1897. 


L. 1655 (2—2) 

Celem stałego obsadzenia następujących 
posad ogłasza się niniejszem konkurs: 

1. Na posadę nauczyciela kierującego 
8.klasowej szkoły w Kupezyńcach, i 2 klaso- 
wej szkoły w Ostrowie z płacą 850 zł. do- 
datkiem za kierownictwo w kwocie 50 zł. i 
wolnem pomieszkaniem. 

2. Na posadę nauczycieli starszych przy 
3-klasowych szkołach w Chodaczkowie wiel- 
kim, Kupczyńcach i Ładyczynie tudzież młod- 
szych przy 2-klasowych w Bueniowie, Hłu- 
boczku wielkim, Łuce wielkiej i Suszczynie 
z płacą 800 zł. i 10 pre. dodatkiem na po- 
mieszkanie. 

3. Na posady nauczycieli przy 1-klaso- 
wych szkołach z płacą 350 zł. w Białoskórce, 
Qzernielowie ruskim, Domamoryczu, Grabow- 
cu, Horodyszczu, Ihrawiey dolnej, Jankow- 
cach, Józefówce, Kipiaczee, Kokutkowcach, 
Kurnikach, Ludwikówcee, Łuczce, Nosowcach, 
Pleszkoweach, Proszowie, Smolance, Stechni- 
kowcach, Toustoługu i Worobijówee. 

W szkołach : w Chodaczkowie wielkim, 
Józefówce, Ludwikówce i Łuczee jest wykła- 
dowy język polski, w innych ruski. 

Udokumentowane podania wnosić na- 
leży za pośrednictwem swej władzy przeło- 
żonej do e. k. Rady szkolnej okręgowej w 
Tarnopolu do dnia 25 października 1897. 

Z e. k. Rady szkolnej okręgowej. 

W Tarnopolu, 11 września 1897. 


L. 2315 (2—2) 
C. k. Rada szkolna okręgowa w Brze- 
sku ogłasza niniejszem konkurs celem sta- 
łego obsadzenia następujących posad nauczy- 
cielskich : 
A) Przy szkołach 4-klasowych. 

1. W Zakliczynie nauczyciela starszego 
z płacą 450 zł. i 45 zł. na pomieszkanie. 

2. W Czchowie ewentualnie w Zakli- 
czynie nauczyciela młodszego z płacą 400 zł. 
i 40 zł. na pomieszkanie. 

d W Borzęcinie nauczyciela starszego 
z płacą 350 zł. i młodszego z płacą 300 zł. 
i 80 zł. na pomieszkanie. 

4. W Szczurowej nauczyciela starszego 
z płacą 850 zł. i młodszego z płacą 300 zł. 
i 80 zł na pomieszkanie. 

e Przy szkołach 2-klasowych. 

5. Nauczycieli kierujących z płacą 350 
zł., dodatkiem za kierownictwo rocznych 50 
zł. i wolnem pomieszkaniem w Iwkowej, Łę- 
towieach i Paleśnicy. 

6. Nauczycieli młodszych z płacą 300 
zł. i 80 zł. dodatkiem na pomieszkanie: 
w Bielezy, Dębnie, Iwkowej, Jadownikach, 
Jasieniu, Łętowicach, Okocimie, Paleśniey, 
Tymowej i Zaborowiu 

C) Przy szkołach 1-klasowych. 

7. Nauczycieli samoistnych z płacą 350 
zł. i wolnem pomieszkaniem (ewentualnie re- 
lutum) w Dołach, Filipowicach, Łoponiu. 
Łysej górze, Mareinkowicach, Maszkienicach, 
Mokrzyskach, Buczu, Perle, Porębie spytkow- 
skiej, Rylowej, Sufezynie, Tworkowej i Wo- 
jakowej. 

O wszystkie powyższe posady z wyjął- 
kiem oznaczonych pod L. 1i 5 mogą się 
ubiegać także nauczycielki. 

Kompetenci o posady przy szkołach 
4.klasowych wykażą się kwalifikacyą do udzie- 
lania nauki języka niemieckiego w szkołach 
z językiem wykładowym polskim. 

Podania należycie udokumertowane w 
przepisanej drodze nadsyłać należy tutaj nsj- 
później do końca października b. r. 

Z e. k. Rady szkolnej okręgowej. 

W Brzesku, dnia 11 września 1897. 


L. 2052 (2—2) 

C. k. Rada szkolna okręgowa miejska 
we Lwowie ogłasza niniejszem konkurs na 
jedną posadę rzeczywistej nauczycielki z ro- 
eeng płacą 800 zł. i z rocznym dodatkiem na 
mieszkanie w kwocie 80 zł. dla szkoły żeń- 
skiej im. św. Marcina we Lwowie. 

Zarazem rozpisuje c. k. Rada szkolna 
okręgowa konkurs na taką samą posadę przy 
innej szkole etatowej przy tej sposobności 
opróżnić się mogącą. 

Podania zaopatrzone we wszystkie do- 
kumenta służbowe i tabelę kwalifikacyjną 
należy za pośrednictwem władzy przełożonej 
wnosić najdalej do 15 października 1897 do 
c. k. Rady szkolnej okręgowej miejskiej we 
Lwowie. 

We Lwowie, dnia 2 września 1897. 


19. Sokołowie z| L. 17708 


(7756 1—3) 
KONKURS. 

Niniejszem ogłasza się konkurs na po- 
sądę zastępey prowadzącego metryki izraeliekie 
w Rozdole tut. powiatu. 

O posadę tę ubiegać się mogą izraelici, 
którzy są obywatelami państwa austryackiego 
i wykażą się wymaganą przepisami kwalifi- 
kacyą. 

Kompetenci winni wnieść do e. k. Sta- 
rostwa w Żydaczowie prośbę własnoręcznie 
napisaną, w której mają wykazać dokumentami 
stopień wykształcenia swego i rodzaj dotych- 
czasowego zatrudnienia. 

Posada zastępcy prowadzącego metryki 
izraeliekie, może być tylko temu nadzną, kto 
stale w Rozdole zamieszka. 

Podania wolno wnosić do 15 grudnia 
b. r. a kompetenci, którym się me zwróci 
podań przed tym terminem, mają sig jawić 
w c. k. Starostwie w Żydaczowie do egza- 
minu pisemnego i ustnego w dniu 20 gru- 
dnia b. r. o godzinie 9 rano. 

Zydaczów, 17 września 1897. 

C. k. Starosta. 
L. 54778 (7755 1—3) 
Ogłoszenie konkursu. 

W celu nadania stypendyum o rocznych 
300 zł. z fandacyi pod nazwą „Stypendyum 
Rozalii i Karola Słapów* ogłasza się niniej- 
szem konkurs. 

Stypendyum powyższe może otrzymać 
tylko młodzieniec urodzony w Wadowicach 
w Galicyi z mieszezańskiej familii, obrządku 
rzymsko-katolickiego, uczęszczający do e. k. 
wyższej szkoły przemysłowej w Krakowie. 

Kandydaci spokrewnieni z familią Słapów 
będą mieć pierwszeństwo przed wszystkimi 
ubiegającymi się, a dopiero w braku tychże 
korzystać mogą z niniejszego stypendyum inni, 
wykazujący powyższe warunki. 

Prawo nadawania stypendyum wykonywa 
Wydział krajowy na propozycyę Rady miej- 
skiej miasta Wadowice. 

Podania należy wnosić na ręce Dyrekcyi 
e. k. wyżczej szkoły przemysłowej w Krakowie 
do Wydziału krajowego najdalej do dnia 15 
listopada r. b. i załączyć do nich metrykę 
chrztu, świadectwo ubóstwa, poświadczenie 
Magistratu w Wadowicach, iż kandydat po- 
chodzi z tamtejszej mieszczańskiej rodziny, 
tudzież ostatnie świadectwo szkolne. 

Kandydaci odwołujący się do pierwszeń 
stwa na mocy pokrewieństwa z familią Słapów, 
winni również wykazać to pokrewieństwo 
metrykami chrztu, a względnie innymi dowód 
stanowiącymi dokumentami. 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem 
Ks. Krakowskiem 

We Lwowie, dnia 15 września 1897. 


Kuratele. 


L. 3625 (1696 3—3) 
Wasyl Matkowski Hryniewicz z Matko- 
wa uznany został za marnotrawcę, kuratorem 
ustanowiony Fedio Matkowski Hryniewicz 
Jurkowy z Matkowa. 
0. k. Sąd powiatowy 
Borynia, 6 czerwca 1897. 


L. 6819 (1706 3—3) 
Hawryło Maksymciów z Putiatyniee u- 
Znany za marnotraweę. 
Kuratorem dlań ustanowiono Danyłę 
Janczyszyna z Putlatyniee. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Rohatyn, dnia 30 lipca 1897. 


L. 3358 (1 3—83) 

Józef Kulamik ze Spytkowie uchwałą 
sądu obwodowego Wadowiekiego z 5 czerwca 
1897 l. 3146 uznany został za umysłowo 
niedołężnego. 

Kuratorem ustanewiono Józefa Gołbę ze 
Spytkowie. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Zator, dnia 30 sierpnia 1897. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. 1608 (7693 3—3) 
Na czwartą zwyczajną z dniem 15 listo- 
pada 1897 o godzinie 9 rano rozpoczynającą 
się kadencyę Sądu przysięgłych w Sanoku 
mianowanym został e k. prezydent Sądu 
obwodowego dr. Michał Stefko przewodni- 
czącym a e. k. radey sądu krajowego Jan 
Siaruszkiewicz, Roman Jamiński, Antoni Bo- 
śniacki i Filemon Wichański jego zastępcami. 
Sanok, dnia 19 września 1897. 


L. 13629 

C. k. Sąd powiatowy w Gorlicach za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Bronisława Sadowskiego, że dnia 29 sierpnia 
1897 do 1. 13629 wniosła przeciw niemu i 
spóln. Jeanetta Radler skargę o złożenie ra- 
chunków z dochodów kopalni nafty w Ro- 
piey polskiej, na którą równocześnia wyzna- 
czono termin do rozprawy na dzień 18 listo- 
pada 1897 o godz. 9 rano tudzież, że dla 


(1646 3—3) | 


niewiadomego z miejsca pobytu pozwanego 
ustanowiono kuratora ad actum w osobie p. 
dr. Maurycego Sterna adwokata z Gorlic. 
Będzie zatem rzeczą pozwanego kura- 
torowi swemu udzielić informacyi do obrony, 
lub innego zastępcę sobie ustanowić, w prze- 
ciwnym bowiem razie skutki szkodliwe z za- 
niedbania tych ostrożności wyniknąć mogace 
pozwany sam sobie przypisać będzie musiał. 
Gorlice, dnia 80 sierpnia 1897. 


L. 3883 (7705 3-—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Nisku zawia- 
damia niewiadomych z miejsca pobytu Ka- 
spra i Anielę małż. Banasiów, że Michał 
Węglarz wniósł przeciw nim pozew su- 
maryczny de praes. 3 maja 1697 1. 3883 o 
zapłacenie kwoty 100 zł. z pn., że termin do 
rozprawy na 50 września 1897 wyznaczono 
a kuratorem dlań p. dr. Dundaczka adw. w 
Nisku ustanowiono. 

„Wzywa się ich, by kuratorowi potrze- 
bną informacyę udzielili lub innego pełno- 
mocnika Sądowi wskazali. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Nisko, dnia 8 maja 1897. 


L. 12586 (7699 3—38) 

. 0. k. Sąd powiatowy w Czortkowie za- 
wiadamia niewiadomego z życia i miejsca 
pobytu Jana Wierzbickiego, że Bazyli Słobo- 
da i Magdalena Słoboda wnieśli przeciw nie- 
mu pod dniem 28 sierpnia 1897 do 1. 12586 
pozew o uznanie prawa prenolacyi prawa 
własności uwidocznionej na karcie B wyk. 
hip. L 199 ks. gr. gm. Nsgórzanka za uspra- 
wiedliwioną i o intabulacyę prawa realności 
tym wykazem objętej, że termin w tej spra- 
wie na dzień 14 października 1897 do roz- 
prawy wyznaczono i dlań kuratorem adwok. 
dr. Horbaczewskiego z Qzortkowa ustano- 
wiono. 

Wzywa się tady Jana Wierzbickiego, 
aby na termin kuratorowi udzielił informa- 
cyi lub innego zastępcę sobie ustanowił, w 
przeciwnym bowiem razie skutki z tego wy- 
nikłe sam sobie przypisze. 

Czortków, 29 sierpnia 1897. 


L. 1660 ` (7535 3—3) 

Niewiadomą z miejsca pobytu Mary śkę 
Staw niezą zawiadamia się, że tusądową uchwałę 
tabularną z dnia 1 października 1895 1. 11108 
względem wpisu prawa własności do połowy 
ciała hipot. whl. 1028, całego whl. 2013 i 
pgr. 1094|2 i 1098 z whl. 1018 gminy Je- 
zierma na rzecz Mutwija Siczkoriz ustanowio- 
nemu dla niej kuratorowi Teodorowi Karpiń- 
skiemu w Jeziernie doręczono. 

0. k. Sąd powiatowy. 
Zb.rów, dnia 28 lutego 1896. 


L. 4416 (7557 3—8) 
~ W spadkowości po Annie Guzek z Ja- 
sionki wzywa się nieobeenego i miejsca po- 
bytu niewiadomego Michała Guzka, ażeby o 
obeenem miejscu pobytu e. k. Sąd lub usta- 
n.wionego kuratora Michała Guzka w prze- 
ciągu jednego roku i 6 tygodni zawiadomił, 
inaczej pertraktacya ta z kuratorem przepro- 
wadzoną zostanie. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Głogów, 20 sierpnia 1897. 


L. 84474 (7434 3—3) 

C. k. Sąd krajowy jako Trybunał han- 
dlowy w Krakowie zawiadamia niewiadomego 
z miejsca pobytu Zygmunta Klemensiewicza, 
że przeciw niemu wniosło Towarzystwo zali- 
czkowe w Krakowie pozew de praes. 31 lipca 
1897 1. 3808 o wydanie nakazu zapłaty sumy 
wekslowej 230 zł. wa. z pn. i że wydany w 
skutek tego pozwu nakaz zapłaty z dnia 3 
sierpnia 1897 1. 38008 doręczony został usta- 
nowionemu dla tegoż kuratorowi adwokatowi 
dr. Tomikowi z substytucyą adw. dr. Garfeina 
w Krakowie. 

. Poleca zatem Zygmuntowi Klemensie- 
wiczowi, aby temuż kuratorowi potrzebnych 
środków obrony dostarczył, lub innego peł- 
nomocnika sobie obrał i Sądowi o tem do- 
niósł, w przeciwnym bowiem razie skutki z 
tego zaniedbania wyniknąć mogące sam so- 
bie przypisze. 

Kraków, dnia 27 sierpnia 1897. 


L. 16711 (7435 3—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu uwia- 
damia z życia i miejsca pobytu nieznanego 
Anschia Walkera, tudzież spadkobierców ich 
również z imienia życia 1 miejsca pobytu 
nieznanych, że na prośbę Lieby Gelle wy- 
dano przeciw nim tusąd. uchwałą z 7 
września 1887 l. 16711 nakaz zapłaty sumy 
wekslowej 150 zł. w. a z pn. 

Oraz ustsnowił sąd dla tegoż pozwane- 
go kuratora w osobie adw. dr. Angermanna 
z zastępstwem adw. dr. Reisnera i poleca 
pozwanemu, ażeby co do swej obrony z ku- 
ratorem się porozumiał lub innego pełnomo- 
enika Sądowi wczas przedstawi:, inaczej sku- 
tki zaniedbania sam sobie przypisać będzie 
musiał. 

Przemyśl, 7 września 1897. 


W >. R o E, 


| 


| rm 
niez Sokołowski Sąd powiatowy zawiadamia 
> eh z miejsca pobytu Piotra Niezgodę 
; ;zebosi, Katarzynę Matys z Wilezej woli 
a rzeja Chrostka z Sokołowa, że celem 
sy tczenia im rezolucyi tabularnych : pierw- 
i mu z 81 sierpnia 1894 | 4018, drugiej 
2 19 paździeznika 1892 1. 8312, a ostatniemu 
1 Uëtopada 1895 1. 8558, ustanowił ela 
Uratora Kazimierza Bieńka z Sokołowa. 
Sokołów, 10 marca 1897. 


L. 5199 (7479 3--3) 
1897 Celom doręczenia rezolucyi z 7 marca 
, KR L 3232 wydanej w sprawie hipotecznej 
i k sualda Romanowskiego o wpis prawa za- 
|; 106 w stanie biernym realności lwh. 464 
zł 9 gminy katastralaej Bochnia dla 3000 
EN rzecz (elestyny ŹZurowskiej, ustano- 
Se kuratorem dla niewiadomego z miejsca 
RH Romuałda Romanowskiego adw. dr. 
; nika z Bochni o czem się niawiadomego 
ên sposób zawiadamia. 
| C. k. Sąd powiatowy. 
Bochnia, 4 czerwca 1897. 


K. 5197 (7477 3—3) 
Posi C. k. Sąd powiatowy w Bochni, wzywa 
Kac dacza kwitu depczytowego e. k. filialnej 
śp "Lä Krakowie wydanego na złożoną przez 
ki. ojciecha Chrzanowskiego tytułem kaucji 
Serie wkładkową Kasy Oszezędności Nr. 
tak na kwotę 48 zł. 48 ct. opiewającą, aby 
kask w nieodwłocznym terminie jednego 
okaz, sześciu tygodni i 3 Ani tem pewniej 
Rene że po bezskutecznym upływie tego 
stanie kwit ten jako umorzony uznany zo- 


Bochnia, 30 czerwca 1897. 


L. 5463 (7462 3—3) 
2 C. k. Sąd powiatowy m. d. S. II. we 
m, we ogłasza, że w celu doręczenia dla 
KH Kulyk jako matki i opiekunki nielet. 

i SACH Kułyk uchwały tabularnej z dnia 19 
a udnia 1896 L 24216 i dla niej jako z ży- 
PA 1 miejsca pobytu nieznanej kuratora w 
obie adw. dr. Andrzeja Kosa z zastępstwem 

r, Franciszka Soronia ustanowił, wzywa 
Przeto Tońkę Kułyk, by po odbiór doręczo- 
HI kuratorowi uchwały u tegoż się zgłosiła, 

| a ormacyi do jej obrony służących mu udzie- 
„48, lub innego zastępzę sądowi wskazała, 

l Waczej skutki niedbalstwa sobie przypisze. 

Lwów, dnia 10 kwietnia 1897. 


(7484 3—3) 


| L 19260 (1500 3—3) 
MË Niewiadomego z miejsca pobytu Karola 
© owalskiego Antoniego zawiadamia się, że 


M Sprawie egzekucyjnej gminy miasta Snia- 

- paa imieniem funduszu rzemieślniczego prze- 

1w Piotrowi Narodowskiemu i Karolowi Ko- 

alskiemu Antoniego pto 50 zł. w. a. z pn. 

Ustanowiono dla niego kuratorem adwokata 

; Wiktora Ziembę ze Sniatyna, wzywa się 

stem Karola Kowalskiego Antoniego, aby 

o muż kuratorowi wskazał środki obrony swej, 

+Wentnalnie innego pełnomocnika ustanowił 
0 tem tutejszemu sądowi doniósł. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Sniatyn, dnia 15 lutego 1897. 


L. 45256 (7508 3—3) 
Ok Sąd krajowy we Lwowie wiadomo 
E iż wskutek wniesionego w dniu 29 lipca 

1 1. 48256 przez Grzegorza Smyjewskiego 
przeciw niewiadomym z życia i miejsca po- 
vn spadkobiercom ś. p. Józefa Malec a to 
DFI Birzińskiej, Tekli Opałek, Paulinie 

(ale, Katarzynie Dekańskiej i Konstancji 
© 0 v, Malee 20 v. Bisikiewicz podania o li- 
p tacyę ruchomości, ustanawia dla tych spad 
p bierców śp. Józefa kuratorem p. adw. dr- 
elda a zastępcą p. adw. dr. Lufta, doręcza 
'ẹ z życia i miejsca pobytu niewiadomym 
Owyższym spadkobiercom do rąk ustanowio- 
ër kuratora poprzednią uchwałę do liczby 
| 86705/97. 

Wzywamy niniejszym edyktem powyż- 
Szych nieobeenych, aby w należytym czasie 
U ustanowionego kuratora, lub też w sądzie 
osobiście albo przez innego zastępcę się zgłosili 
I celem przestrzegania praw swoich, stosownych 
Srodków użyli, leże z zaniechania wyniknąć 
Mogące niekorzystne skutki sobie przypiszą. 

Lwów, dnia 7 sierpnia 1897. 


L. 10 


(1527 3—3) 
„ Ok Sąd powiatowy w Haliezu zawia- 
damia z życia i miejsca pobytu niewiadomą 
ulię Merzer, że celem doręczenia jej tusą- 
Owej uchwały tabułarnej z dnia 14 września 
895 1. 9536 ustanowiono kuratorem ad actum 
ózefa Kwaśnickiego z Jezupola. 
Halicz, 1 stycznia 1897. 


| 
| 
| 
| 


t 


 L 5169 | (7580 5—3) 

Ok Sąd powiatowy w Mostach wielkich 
_ bawiadamia z miejsca obecnego pobytu nie- 
` wiadomego Herscha Heilberga właściciela 
Nerawea i zwykle we Lwowie przy ul. Gro- 
deekiej 1 31 mieszkającego, iż Schaja Fremd 
* Herawca wniósł przeciw niemu pozew su- 
Maryczny de praes. 3 sierpnia 1897 1 5169 
l żę celem przeprowadzenia rozprawy na ten 
0zew i doręczenia go Herschowi Heilbe gowi 
Ustanowiono dla niego kuratora w osobie adw. 


il 


krajowego p. dr. Włodzimierza Maciulskiego | nowiono dla niego kuratora w osobie adwok. | L. 8838 


z Zółkwi. 

Wzywa się przeto Herscha Heilberga 
stosownie do przepisu $ 51% p. s., ażeby 
ustanowion: mu kuratorowi potrzebae do obrony 
dokumenta i Zone dowody udzielił, lub też 
innego pełnomocnika ustanowił i wymienił 
go sądowi tutejszemu. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Mosty wielkie, dnia 31 sierpnia 1897. 


L. 11410 (1529 3— 3) 

C. k. Sąd powiatowy w Mielcu zawia- 
damia niewiadome z miejsca pobytu Rozalię 
z Kuezkowskich Pruchuiowską i Karolinę Kucz- 
kowską, że przeciw nim wniosła Maryanna 
ze Surdejów Kuczkowska pozew o zapłacenie 
150 zł. w. a. z pn. i że dia nich ustanowiono 
kuratora ad actum w osobie adwokata dr. 
Brzeskiego. 

Poleca im się zatem, aby ustanowionemu 
kuratorowi środków obrony dostarczyły, lub 
innego pełnomocnika ustsnowiły, w przeciw- 
nym bowiem razie złe skutki z tego wyniknąć 
mogące, same sobie przypiszą. 

Mielec, dnia 27 sierpnia 1897. 


L. 52933 (7504 3—8) 
C. k. Sąd krajowy we Lwowie, wdra- 
żając na prośbę Eliasza Rosenberga w Stryju 
postępowanie amortyzacyjne, wzywa niniej- 
szem posiadacza rzekomo zaginionej książeczki 
wkładkowej galicyjsk. kasy oszczędności we 
Lwowie Nr. 52395 na kwo'ę 443 zł. 94 et. 
w. a. opiewającej, by w przeciągu sześciu 
miesięcy od dnia ostatniego zamieszczenia 
edyktu tego w urzędowej części Gazety lwow- 
skiej licząc, takową sądowi tutejszemu tem 
pewniej przedłożył względnie swe prawa do 
takowej wykazał, w przeciwnym bowiem razie 
książeczka wkładkowa galicyj. Kasy oszezęd- 
ności we Lwowie Nr. 52395 na ponowione 
żądanie proszącego za umorzoną uznaną będzie. 
Lwów, dnia 4 września 1897. 


L. 7646 (7728 2—3) 

O. k. Sąd powiatowy w Leżajsku za- 
wiadamia niewiadomych z życia i miejsca 
pobytu Samuela Adera i Abrahama Adera, 
że Tavba Ader, Józef Ader i Hersch Ader 
wnieśli pod dniem 9 sierpnia 1897 l. 7646 
przeciw nim pozew o zniesienie wspólnej wła- 
sności realności pod l. k. 590 w Leżajsku 
położonej wyk. hip. l. 154 gm. Leżajsk ob- 
jętej Ze kuratorem dla nich Chaim Mandel 
z Leżajska ustanowionym i termin do obrony 
na dzień 20 października 1897 o godz. 9 rano 
wyznaczonym został. 

Wzywa się zatem tychże niewiadomych, 
aby środków obrony swemu kuratorowi do- 
starczyli, lub sobie innego obrońcę obrali, gdyż 
w przeciwnym razie złe skutki z zaniedbania 
tego powstałe, sami sobie przypiszą. 

Leżajsk, 29 sierpnia 1897. 


L. 15482 (7507 2 8) 

Ok Sąd powiatowy miej. deleg. S. II. 
we Lwowie wiadomem czyni, iż po zmarłym 
w dniu 11 maja 1887 w Basiówce Janie Ka- 
rolu 2 im. Matuszewskim postępowanie spad- 
kowe na mocy dziedziczenia z ustawy wpro- 
wadzono. 

Powołani do spadku są tegoż dzieci Gu- 
stawa z Matuszewskich Marceniuk, Włady- 
sława Matuszewska, Zygmunt i Stanisław 
Mstuszewscy, tudzież Marya Matuszewska. 

Gdy powołana do spadku Gustawa z Ma- 
tuszewskich Mareeniuk z życia i miejsca po- 
bytu jest nieznaną, wzywa się ją, by w prze- 
ciągu jednego roku od dnia ogłoszenia edyktu 
celem «świadczenia się do spadku w tut. 
sądzie się jawiła, gdyż w razie jej niezgło- 
szenia się, spadek w jej imieniu przez usta- 
nowionego kuratora przyjętym zostanie, per- 
traktacya spadku z kuratorem przeprowadzoną 
będzie, a czysty udział spadkowy należny dla 
niej aż do wykazania jej zaszłej śmierci, lub 
do czasu uznania ją za zmarłą w sądzie będzie 
złożonym. 

Lwów, dnia 28 lipca 1897. 


L 5100 (7514 2—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Sanoku uwia- 
damia Edwarda Siekierzyńskiego z miejsca 
pobytu nieznanego, że Kalman Künstler prze- 
ciw niemu o nakaz zapłaty sumy wekslowej 
prośbę wniósł, któremu żądaniu uchwałą z dnia 
27 bpea 189% 1.5:00 zadość uczyniono. Oraz 
ustanowił sąd dla tego pozwanego kuratora 
w osobie p. adw. dr. Flakowicza w Sanoku 
i poleca pozwanemu, ażeby co do swej obrony 
z kuratorem się porozumiał, lub innego peł- 
nomocnika sądowi wezas przedstawił, inaczej 
skutki zaniedbania sam sobie przypisać będzie 
musiał, 

Sanok, dnia 27 lipca 1897. 


L. 5051 (7581 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Mostach wielkich 
zawiadamia z miejsca pobytu obecnego nie- 
wiadomego H-rscha Heilberga właściciela 
Herawca i zwykle we Lwowie przy ul. Gro- 
deckiej L 81 mieszkającego, iż Sehaja Fremd 
z Herawca wniósł przeciw niemu pozew pro- 
wizoryslny de pr. 29 lipca 1897 1. 505i i że 
celem przeprowadzenia rozprawy na ten pozew 
i doręczenia go Herschowi Heilbergowi usta- 


krsj. dr. Włodzimierza Maciulskiego z Zółkwi. 

Wzywa się przeto Herscha Heilberga 
stosownie do przepisu $. 512 p. s, ażeby 
ustanowionemu kuratorowi potrzebne do obrony 
dokumenta i innə dowody udzielił, lub też 
innego pełnoemcenika ustanowił i wymienił 
go sądowi tutejszemu. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Mosty wielkie, dnia 81 sierpnia 1897. 


L. 52413 (7505 2—8) 

C. k. Sąd krajowy we Lwowie wdraża- 
jąc na prośbę Sary Górne postępowanie 
amortyzacyjne, wzywa niniejszem posiadacz» 
rzekomo zaginionej książeczki wklładkowej 
tegoż Basku krajowego Nr. 9858 na kwotę 
63 zł. 79 et. opiewającej, by w przeciągu 
l roku 6 tygodni i 3 dni od dnia ostatniego 
zamieszezenia edyktu tego w urzędowej czę- 
ści „Gzzety Lwowskiej“ licząc, takową sądowi 
tutejszemu tem pewniej przedłożył, wzglę- 
dnie swe prawa do takowej wykazał, w prze- 
ciwnym bowiem razie książeczka ta na po- 


nowne żądanie proszącego zèa  umorzoną 
uznaną będzie. 

Lwow, 28 sierpnia 1897. 
L. 6934 (7526 2—3) 


C. k. Sąd powiatowy w Haliezu zawia- 
damia z życia i miejsca pobytu niewiadomego 
Josla Berufelda, że celem doręczenia mu tus 
uchwały bipotecznej z 17 kwietnia 1894 l. 
3784 ustanowiono kuratorem ad actum Seliga 
Bernfelda z Halicza. 

Halicz, 11 lipca 1895. 


L 16006 (7521 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy miejsko-delege- 
wany w Przemyślu zamianował w sprawie 
przepror sadzenia rozprawy ekspropryacyjnej 
*zględem nabycia na rzecz e. i wojska 
części parceli 1306]1 w Ujkowieach, nale- 
żnej do ciała hipotecznego nr. 29 ks. gr. 
gminy Ujkowice, własnością spadkobiereów 
Seheindli Fischler będącego, dla niewiado- 
wych z życia i miejsca pobytu Jankla, Da- 


wida, Herscha, Sury, Bett i Ruchli Fischle-; 


rów i rzekomo nielet. Izaaka Fischlera ku- 
ratora ad actum w osobie dr. Kiissza Mantla, 
adwokata w Przemyślu. 

O czem się także względnie rzekomego 
opiekuna Wolfa Ehrenfreunda, również z ży- 
cia i miejsca pobytu nieznanego powiadamia 
z wezwaniem, by się z swym kuratorem 
znieśli. 

Przemysl, 28 czerwca 1877. 


L. 13738 (7518 2-—3) 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Tarnopolu zawiadamia niewiadomego z miej- 
sea pobytu Mojżesza Stuppa, że na prośbę 
Izaka Seidmanna wydany został dnia 8 lipca 
1857 do l. 10718 przeciw niemu nakaz za- 
płaty sumy wekslowej 42 zł. i że takowy 
doręczono ustanowionemu dla niego kurato- 
rowi adw. dr. Schmidtowi w Tarnopolu, któ- 
rego zastępcą adw. dr. Sygall ustanowiony 
został. 

Wzywa się przeto niewiadomego z miej- 
sca pobytu Mojżesza Stuppa, by swe możli: 
we środki obrony kuratorowi zapodał albo 
Sądowi innego zastępcę wskazał, inaczej 
sprawa ta z kuratorem wedle ustawy prze- 
prowadzoną zostanie. 

Tarnopol, dnia 28 sierpnia 1897. 


L. 12427 


(1517 2—3) 
Edykt amortyzacyjny. 

Ze strony e k. Sądu obwodowego W 
Tarnopolu wzywa się tych, którzyby zagi- 
niong Annie Puhallo książeczkę xkladkową 
kasy oszczędności miasta Tarnopola Nr. 17514 
na imię Anny Puhallo opiewającą, której 
stan wkładkowy z dniem 1 lipca 1897 kwo- 
tę 752 zł. 54 ct. wa. wynosił, w rękach 
mieć mogli, ażeby takową w terminie sześcio- 
miesięcznym cd dania ogłoszenia edyktu w 
urzędowej „Gazecie Lwowskiej“ liczyć się 
mającym tutejszemu Sądowi przedłożyli tem 
pewniej, ile że w razie przeciwnym książe- 
czka ta za nieważną będzie uważaną a wy- 
stawicielza nie będzie obowiązaną za nią 
edpowiadść. 

Tarnopol, dnia 4 września 1897. 


L. 21213 (7516 2—8) 

Stanisławowski e. k. Sąd obwodowy 
jako handlowy zawiadamia z miejsca pobytu 
niewiadomego [wana Czobotara, że na prośbę 
Banku zaliczkowego w Stanisławowie wyda- 
no przeciw niemu dnia dzisiejszego nakaz 
zapłaty sumy wekslowej 140 zł. w. a. z pn. 
i doręczeno iakowy ustanowionemu dla niego 
kuratorowi tutejszemu adwokatowi Komarni- 
gkiemu z zastępstwem tutejszego adwokata 
dr. Hordyńskiego z wezwaniem, aby w cza- 
sie na'eżytym udzielił} ustanowionemu kura- 
torowi potrzebną do zarzutów informacyę lub 
innego zastępcę sobie obrał i takowego Są- 
dowl wyimienił, inaczej bowiem skutki pra- 
wne Z jego zaniedbania wynikłe sam sobie 
przypisze. 

Stanisławów, 28 sierpnia 1897. 


(7553 2—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Bohorodezanach 
zawiadamia z miejsca pobytu niewiadomego 
Simona Kaswin, że tenże powołanym jest do 
spadku po Abrahamie Chaimie Kaswin przed 
kilkunastu laty w Bohorodezanach bez pozo- 
stawienia ostatniej woli rozporządzenia zmar- 
łym i wzywa Simona Kaswin, by w ciągu 
roku w tutejszym sądzie sam lub przez peł- 
noroocnika się zgłosił, inaczej spadek z usta- 
nowionym dla niego kuratorem  Osiaszem 
Reiss z Bohorodczan pertraktowanym będzie. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Bohorodczany, 13 grudnia 1895. 


L, 3918 (7572 2—8) 

C. k. Sąd powiatowy w Baligrodzie u- 
stanowi? celem doręczenia rezolucyi z dnia 
15 lutego 1897 LL 1009 w sprawie Andrija 
Holaka przeciw Michałowi Pele o intabulacyę 
prawa zastawu dla sumy 122 zł, z pn. w 
stanie biernym realności Iech, 135 księgi gr. 
gminy Zernica wyżna objętej dla niewiado- 
mego z miejsca pobytu Michała Pel z Zer- 
nicy wyżnej, kuratorem Petra Kowika z Zerni- 
cy wyżnej. 

O czem się Michała Pele celem strze- 
żenia praw swych zawiadamia. 

Baligród, 25 czerwca 1897. 


L. 12874 (7745 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Gorlicach za- 
wiadamia niewiadomą z miejsca pobytu Maryę 
Rydzaj z Bielanki, że dnia 14 sierpnia 1897 
do 1. 12874 wniosła przeciw niej Estera Ryfka 
Szydłow skargę o zapłatę kwoty 21 zł. 66 ct. 
na którą równocześnie wyznaczono termin do 
rozprawy na dzień 11 października 1897 o 
godz. 9 rano, tudzież, że dla niewiadomej 
z miejsca pobytu pozwanej, ustanowiono ku- 
ratora ad actum w osobie p. dr. Sterna ad- 
wokata z Gorlic. 

Będzie zatem rzeczą pozwanej, kurato- 
rowi swemu wcześnie udzielić informacyi do 
obrony, lub innego zastępcę sobie ustanowić, 
w przeciwnym bowiem razie skutki szkodliwe 
z zaniedbania tych ostrożności wyniknąć mo- 
gące, pozwana sama sobie przypisać będzie 
musiała. 

Gorlice, dnia 19 sierpnia 1897. 


L. 3818 (7635 1—3) 

0. k. Sąd powiatowy miej. deleg. w Sa- 
noku zawiadamia niewiadomego z życia i 
miejsca pobytu Pawła Sawkę, że powiatowe 
Towarzystwo zaliczkowe w Sanoku, wniosło 
przeciw niemu pozew pto 94 zł. w. a, na 
który termin do rozprawy drobiazgowej na 
dzień 21 października 1897 wyznaczono, dlań 
zaś kuratora w osobie p. Flakowicza adw. 
w Sanoku ustanowiono. 

Sanok, dnia 22 czerwca 1697. 
L. 18670 (7513) 
Kundmachung. 

Vom k. k. Kreis- als Handelsgerichte 
in Kolomea wird bekannt gegeben, dass im 
Register für Gesellschaftsfirmen bei der da- 
selbst protokollirten Firma „Perkins Mac 
Intosh & Comp.“ Petroleumgewinnung und 
Bohrunternehmung in Słoboda rungurska, 
die offenen Gesellschafter Cyrus Francis Per- 
kins, Georg Mac Intosh und Jakob Perkins 
übər Austritt und die dem Herrn Caspar 
Niessen ertheilte Procura über Widerrut ge- 
lóscht wurden. 

Kolomea, den 11 September 1897. 
L. 18069 (7512) 
Kundmachung. 

Vom k. k. Kreis- als Handelsgerichte 
in Kolomea wird bekannt gegeben, dass im 
Register für Gesellschaftsfirmen bei der da- 
selbst protokollirten Firma „Perkins Mac In- 
tosh & Comp.“  Petroleumgewinnung und 
Bohrunternehmung in Słoboda rungorska 
eingetragen wurde, dass Herr Alexis Dufrane 
zam hevollmachtigten Director obiger Firma 
bestellt und demselben gleichzeitig die Pro- 
cura ertbeilt worden ist und dass derselbe 
die Firma Perkins, Mac Intosh et Comp. 
Petroleumgewinnuag und Bonrunternehmung 
in Słoboda rungurska zu vertreten berechtigt 
ist und für dieselbe derart zeichnen wird, 
dass er unter die vorgedruckten oder von 
wem immer geschriebenen Worta: „Perkins, 
Mac Intosh et Comp. Petroleumgewinnung 
uad Bohrunternehmung in Słoboda rungur- 
ska* „pp. Dufrane* setzen wird 

Kolomea, den 11 September 1897. 


L. 10350 (7546 1—8) 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
zarządza z dniem dzisiejszym wpisanie do 
rejestru dla stowarzyszeń zarobkowych firmy 
„Towarzystwo kredytowe i oszezędności w 
Żołyni", stowarzyszenie zarejestrowana Z 0- 
graniezoną poręką z tem, że stowarzyszenie 
to zawiazało się w Leżajsku 81 lipca 1897, 
siedzibą onego jest Ź łynia, celem zaś udzie- 
lanie członkom swoim pożyczek, a dyrektora- 
mi wybrani zostali Bernard Lieblich i Hersch 
Kiinzler zamieszkali w Zołyni, którzy firmę 
podpisywać będą w sposób Sądowi znany. 
Rzeszów, 26 sierpnia 1897. 


Drobne ___robne ogłoszenia `` 


aen z balkonem i 3 pokoje z CAE eem $ OTO 
kuchnią i przynależytościami, na Ar: ge 
trze, ulica Kraszewskiego 23. 


atwe środki przeciw ciężkim troskom wysyła 
bezpłatnie tylko na listowne żądanie Adolf 
Mehr, Lwów, Kopernika. 


gy". ślicznie urządzona z ogrodem we Lwo- 
wie na sprzedaż lub do zamiany na majątek 
ziemski. Bliższej wiadomości udziela kancelarya 
drów. A i Z. Lisiewiczów, we Lwowie, ul. Kościu- 
szki 16. Pośrednletwo wykluczone. 1241 
Cathreina zamki 
na odległość patentowane we wszystkich państwach, 
umożebniają zamykanie i otwieranie każdych drzwi 
z któregokolwiekbądź punktu pokoju lub dalszych 
pokoi, sztuka zł. 8.15 poleca 
Piotr Chrząstowski 
handel żelazny. we Lwowie, piee Kapitutmy 1 
(naprzeciw katedry). 


d 


3 


Dobre i tanie. 
Daminium Lubycza królewska, poczta w miej- 
seu oferuja: 

Hyscynty 2 grunt zł. 6 za sto 

E do pielęgnowania zł. 7 za sto 
tulipany na grunt zł. 2 za sto 
do pielęgnowania zł. 8 za sto 


Tawara Zachariasiewicz 


nauczycielka muzyki i gry na 
fortepianie powróciła i mie- 
szka przy uliey Ossolińskich 

L 15, drugie piętro. u 1246. 


TE wr. 1855. 


aw. 
>- Tadas: M Ss 
lge zegarmistrz 


mee WRAK A w a AA TONA 


J Lwów, Akademicka 3 


A poleca swój 1244 
i% skład zegarków 
Id kieszonkowych i stoło- 
IR wych, ściennych i po- 
e dróżnych. 


kdl ||) K Ko Pa 
SZR ULŹ, Każda sprzedaż i napra 
EE 
SCT T wa pod gwarancyą. | 
U 


ZM) 


Przeprowadzenia w patentowanych wo- 

zach, uchylających potrzebę opakowa- | 

nia koleją, okrętem, drogą kołową 
także w miejscu 


Caro i Jellinek 
spedytorzy 
Lwów ul. Sykstuska 26 
Telefon FOB. 
Budapeszt. Arany Janos utezs 34. 
iedeń I., Börsegasse 9. 


Ogłoszenie. 


| 
| 
| 


| 
| 
| 


1242 


| 


1231 


Dyrekcya galic. Towarzystwa kre- ` 


dytowego ziemskiego wypowiada ni- | 
niejszem na podstawie $, 63 SR 2. 
pp. Piotrowi Burdza, Janowi Dąbek, | 
Walentemu Ozeladko, Piotrowi Kalaga, | 
Janowi Rosa, Wojciechowi Gałek. Zofii | 
Dul i Adamowi Kułaga kapitał w łącz- | 
nej sumie 3283 zł. 6 ct. wa. listami | 
zastawnymi pochodzący z dwóch poży- | 
czek: 2500 zł. i 1600 zł. na hipotece | 
dóbr „Ozęść dóbr czyli Folwark Wi. 
cyń'* w powiecie złoczowskim położo- | 
nych, intabulowanych, z tego Towa- 
rzystwa wypożyczonych, z dniem 31 
grudnia 1897 jeszcze pozostały. 
Dyrekcya galic. Towarzystwa kre- 
dytówego ziemskiego wzywa więc pp. 
Piotra Burdzę, Jana Dąbek, Piotra SÉ 
łagę, Jana Rosę, Wojciecha Gałek, Z0- | 
fię Dul, Adama Kułagę i Walentego | 
Czeladko, jako właścicieli tych dóbr, | 
ażeby wypowiedzi ane kapitały w prze-; 
ciągu sześciu miesięcy do kasy galic. i 
Towarzystwa kredytowego ziemskiego | 
złożyli pod rygorem egzekucyi, a mia- 
nowicie przymuszwej sprzedaży rzeczo- 
nych dóbr. 
Z Dyrekcyi galic. Towarzystwa kredy- | 
towego ziemskiego. 
We Lwowie, dnia 17 sierpnia 1897. ' 


i 
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Z drukarni Wł. Łozińskiego ul. Czarnieckiego L 12 dom Wernera. 


| ochronny od przeć jagu. 


| 
` 


© 


Najtańszy skład towarów 
optycznsch i mechanieznych 


B. KOPERNICKIEGO 


we Lwowie, plac Halicki liczba 1 
poleca po cenach 
najtańszych oku- 
lary, ćwinie.y 
Iprnety, barome 
try, ciepłomiecze 
mikroskopy, lupy 
kompasy, taśmy 
miernicze, raiscaigi i t. p Urządzenie. dzwonków 
elektrycznych. Zamówienia z prowireyi załatwia 
punktualnie odwrotną pocztą Wszelkie naprawy 
najtaniej i najrychlej 1181 


Do zaopatrywania den 
i drzwi na zimę: 
Wałeczki elastyczne 
najlepszy i najpraktyczniejszy Środek 
Gumę do 
maklęjania tychże Kit i gips 


poleca 1223 


po cenach najtańszych 


Alojzy Hibner 


Lwów. Rynek |. 83, 


Zmiana lokalu. 
Fabryka i U JEE 


d firm 
ANTONI KAFKA 


(przedtem A. Kożeloużet 

we Lwowie, przechodnia kamienica Andrioego, zo- 
stała przeniesioną do nowo urządzonego lokalu ul. 
Halicka I.4 obok kaplicy Boimów. Jak dotych- ! 
czas poleca kapelusze, ¿ylindry własnego wyrobu, 
oraz z fabryki e. k. nadwornego dostawcy P. O. Ha- 

biga we Wiedniu, po cenach najtańszych. 
Dziękując za dotychczasowe względy polega 

się i nadal -- z głębokim szacunkiem 1125 
Antoni Eaafka. 


Za E, E EE E PORZADNIE EE SE 


Magayn Futsz 
pod „Tygrysem* 


It SZARKIEWICZA 


we Lwowie, ul. Batorego |. 4. 
(naprzeciw Sądu karnego) 
poleca 1245 
wszelkie gatunki futer a mianowicie: 
futra do podróży, paletoty męskie i dam- 
skie podług najnowszych fasonów, ro- 
tnndy, dolmaniki, katanki, kołnierze, 
peleryay, zarękawki, czapki męskie i 
damskie, kołpaki, skóry we wszystkieh 
gatunkach, wierzehy gotowe do futer 
męskich i damskich. — Materye SCH 
nowsze na wierzchy w największy! 
wybo:ze. — Wyszezególnione tu ery 
znajdoją się na skladzia. 


Ceny umiarkowane i stsie. 


<a 
elem połośenia tamy 
rze restaOrktorów, 


do pubiic zue) wiadomości, 


piwo okocimskie 
sprzedzią BŁ ssk ianki tyle o nt pouja AGS smy: 
Naftula Tospfer, ulica Trybunalsk 1. 18, 
Wład. Bukalski ul. Szeptyekich. 
Józef Ehrlich, kawiarnia Toaty 
Józet Flieg, ul. Jagiellońeka !. 
Wilhelm Hellman, ul. Kazimierzówska. 
Dawid Kepler, ul. Pańska J. 12, pod Schlickiem. 
Osiasz Garfunkel, rod Polakiem, ul. Wałowa. 
Władysław Kozłowski, ulica Gródecka, LEY, 
Jakób Lüweuheck, ul. Trybunalska. 


Juta uwiektós 


Zezgt poda 


GIE 
14472 Zaa 
KÉ 


Ina, 


|Jan Ludwig, ulica Krakowska ]. 7, 


Nowsżeniuk wi ul. Kopernika 4, 
Szymon Posi, ul. Krzkowska. 
Karo! Przyby lski, ulica Teatralna l. 13. 
Abraham Rothberg, ul K e 
Antoni Rudziński, RAN kolejowa, 
B. Balzborg, ulica Kołłątaja róg Każissierzowakiej. 
Sg Stef, ulica Sohieskiego pod Słoniem. 
B. Tiinser, Chorążcziznu. 
Pë Telchmann, ją giellońcka. 
Jakób Srul, Rynek 13 
Samuel Reich, Rynek. 
Jan Ważny, ul. Czarnieckiego, 

Leonard Życzyński róg ul. Mikołaja i Zzblikiewiesa 
Główne zastępstwo i skład piwa } boczkowoge 
up Ozyasza Wixia l Synu, ul. Bogusiewskiego 

Ls telefonu nr. 6. 

Skład piwa flaszzowego 
8. Wieser a, Sykstuska 14, eet fon J49. 
RE przyszłaść oglsszać b de kuids 

dzieli w pistseh |wowskieh nazwisko 

ratoró w, którzy piwo okociiaskie! 
a cadio ERSTE ED sobie w 
| szdowej wraaciwko sprzedaży 
pod marką i ekoglimskiego. 


Jan Götz, 


wrawar w Gkocimie- 


Syu mG 


piwa 


Ze 
S DS 
23307 3 
w 
" GEE 


(Zarządca WŁ J. L 12 dom Wernera (Zarządca Wł. J. Weber.) 


OSZUSTWO! 

niesumienni rodrzędni fabrykanci naśladują etykietę sławnych 

R) tutek Niemojowskiego. Należy strzedz się przed lichem 
naśladownictwem. 

Każda etykieta i tutka zaopatrzona jest nazwiskiem 

8. W. NIEM” JOWSKI. 


"R 


Chateau Beau-Cedre Gened 


Pensyonat pierwszorzędny dla młodych dziewcząt wyższych sfer. 
Dokładne wykształcenie w francuskim języku. Nauki, muzyka, malarstwo, angielski i wła 
język i t. d. Nauka dobrege tonu i towarzyskiego obejścia się, staranna dbałość o ci 2 
Znakomici nauczyciele. Wielsi park, piękne zdrowe położenie nad jeziorem, wspanialy d Ji 
doki górskie. Prospekta od przełożonych: Mlle. Estrebet z Paryża (Dyplom akademi) P | 
Schultz (państwowy egzamin dia wyższych szkół żeńskich) Połączenie koleją w październik! 
z Wiedniem. — Refereneya: Pan prof. dr. Glauser Wien Stahrenberggasse 44. Pan Dy” 
rektor Skubitz e. k. radca Aussig i/B. Pani Marva Dressler, Przełożona instytutu Tetscheb | 

aja Elbe. 1280 


ER 


— 
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WINOGRONA. 


feslawskie i tokajskie 


SE w najszlachetniejszych gatunkach i najstaranniej opakowane poleca handel 


ALBERTA SZKOWRONA 


we Lwowie, plac Maryacki. 


EE 


CR | RE || 
AOMPY i": AGI | 


konstrnkcyi. Decymalne, det | 
tycymałne i przezmianowo | | 
wagi mostowe z drzewa i e | 
lsza, dls handiu, ruchu dé 
rolnictwa i innych przemysło | 


celów domowych i Mo o ch, 
do gospodarstwa, dla budowli 
i przemysłu. — Pompy in- 
oksydowane ub rdzowicją. 
Rury w różnych oebjetościach. wych celów., 

Katalogi gratis i franko. 545 Katalogi gratis i franko. 


Towarzystwo komandytowe dla fabrykacyi pomp i maszyn. 


W. GARVENS, Wiedeń, L Valitschëee 14. 
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"Nagai Futer LIS] 
Braci Wrońskich 


we Lwowie, ul. Teatralna 1. 5 


(naprzeciw kościoła katedralnego) 1182 
polecają po cenech najprzys Nepaiajszych swój obficie za” patrzony ma- 
gazyn futer, isk gotowych, jako też skóry pójedytcze, oraz i materye 

Da pe krycia ter w wielkim wyborze, 
Conai na Fanes franko. 
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Modne i ładne Reumatyzm, 
Barchamy w różnych deseniach ko- gościec, kurcze, suche bole 
lorowe, także biała. Chustki ciepłe infi 
„Himalaja“ i ułóczzowe Płótna, szi- m uenzę 


fony, bieliznę stołową w doborowych 
gatunkach. Wielki wybór najlepszych 
pończoch i i skarpetek. Wyroby wel- 
mianme. bawełniane, trykotowe i bieli- 
zna dr. Jaeger, także koł dzy i materace 
poleca a. handel 


Antoniego Gudiensa 


Lwów, plac Maryacki 
(Hotel Eurapejski) 1215 
Cenniki feanko. Zamówienia nskutecz- 
nianę bezzęłocznie. 


koi i leczy w zupełności 
p 


| Sapomenthol 


najlepsze nacieranie uśmierzające, 
wyrobu Engeniusza Matuli, apteka- 
rza w Radomyślu koło Tarnowa. 


Cena 70 et. za słoik. 


Dostać można w aptekach: K. Wiszniew- 
skiego w Krekowia, Dyonizego Matuli w Pod- 
górzu, Piotra Mikolascha, K. Krzyżanowskiego 
we Lwowie, tudzież wprost u Eugeniusza Ma- 
tuli w Radomyślu koło Tarnowa. 426 


1m ów nad 


HENRYK LADEN, Wiedeń, Rathhausstrasse 19, 
Leem Ennai brzytwy 

z sławną marką: Skrzydło, Sheffield, z najlepszej stalı dyamentowej. 

Dobrze i wklęsło szlifowane, obciąg spięte, do użytku gotowe. ena za 

sztukę wraz z etui zł. 1.50, porto 20 ct. Wysyłka za zaliczką. Przy od- 

biorze trzech sztuk, ge wolna od Toe 1235 
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Ja 7 
bezpieczeństwa 
miezapałlmą nzjlepsżej jakości wysyłam na prowincyę 
w keczkach zawartości około 180 litr. po ZE zniżonej cenie 


PIOTR MIĄCZYŃSKI 


właściciel składów niezapalnej Zei Lwów, ul. Sykstuska 47. 


dE, 


Papier z fabryki papieru J. Fijałkowskich 


